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SPRAWOZDANIE DEPARTAMENTU CEŁ, AKCYZ 
I HANDLU RZĄDU PALESTYŃSKIEGO 

ZA R. 1934
P o n iżej poda jem y ciekaw sze w y ją tk i ze spraw ozdan ia  D yrektora  D e­

partam entu C e ł, A k c y z  i H andu rządu m andatow ego P a lestyn y za r, 19 34 , 
które ukazało się ostatnio w  druku. N a leż y  podkreślić, że w  danych  w a ­
runkach P alestyn y statystyka rządow a n iejednokrotnie pozostaje w  tyle  
za fa k ty cz n y m  stanem gospodarczym , nie obejm ując aktualnych w  danej 
ch w ili zagadnień.

Przem ysł i rolnictw o.

(am ) W r. 1934 przem ysł i r^n ic tw o  palestyńskie wykazały dalszy 
znaczny rozwój. Wiele nowych przedsiębiorstw  przemysłowych zostało za- 
łożonpch. Suma, zainw estowana w przemyśle w ciągu tego roku, wyniosła 
ŁP. 1.000.000 — 1.500.000.HV rolnictwie, a  głównie w plantacjach cy truso­
wych, nowe inw estycje wyniosły w przybliżeniu ŁP. 2.500.000. Inw estycje 
w budownictwie, zarówno jeżeli chodzi o lokale handlowe, jak  i miesz­
kalne, wyniosły ŁP. 6.000.000.

W ielka ilość spółek, zarejestrow anych w r. 1934, w skazuje na dalszy 
rozwój k ra ju . Około 170 spółek z kapitałem  ŁP. 1.700.000 zostało zareje­
strow anych w r. 1930, 30 spółek podwyższyło swój kapitał z ŁP. 340.000 
do ŁP. 1.200.000, podczas gdy w r. 1933, k tó ry  był okresem  wielkiego roz­
woju gospodarczego Palestyny, zarejestrow ano 90 spółek z kapitałem  ŁP.
540.000 i 15 spółek powiększyło swój kapitał z ŁP. 87.000 do ŁP. 180.000.

Z nowozałożonych przedsiębiorstw  przemysłowych w r. 1934, należy 
wymienić fabryki przem ysłu szklanego, jedwabnicznego, dachówek i ce­
gieł, czekolady i cukierków, dżemów i m arm olad, chemicznego i fa rm a­
ceutycznego, tytoniowego, metalurgicznego, kosmetycznego, trykotażo­
wego i t. d.

Wiele fab ryk  w r. 1934 zostało powiększonych, przyczem wzrosła 
także ilość zatrudnionych w nich robotników. Najwięcej robotników p ra ­
cowało w przem yśle przetwórczo-owocowym, włókiennniczym, zębów 
sztucznych, cem entu i wyrobów cementowych i meblowym.

W edług obliczeń w artość produkcji towarów m iejscowych fabryk  
i w arsztatów  wyniosła w r. 1934 ŁP. 6.500.000, w ykazując wzrost w sto ­
sunku do r. 1933 o ŁP. 1.000.000.
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W raz ze stałym  rozwojem gospodarczym, w zrasta  również wysokość 
obiegu pieniężnego, k tó rą  ilusferuje poniższa tabela:

Rok Obieg pieniężny w i
1931 ŁP. 2.369.664
1932 99 2.408.664
1933 99 2.821.664
1934 99 4.069.664

do 30. XII. 1934 99 4.738.964

W r. 1934 5.191 osób, posiadających kapitał ŁP. 1.000 lub powyżej, 
przybyło do Palestyny w charakterze kapitalistów , w porównaniu z 3.267 
im igrantam i tej kategorji, przybyłym i do k ra ju  w r. 1933. Wielu z tych 
im igrantów  znalazło możliwości dla lokaty swych kapitałów, inni nato ­
m iast, czekają na odpowiednią okazję, dla inw estycji. Depozyty w bankach 
w końcu r. 1934, obliczone na ŁP. 15.000.000, w ykazują nadwyżkę ŁP.
3.000.000, w porównaniu z rokiem  poprzednim.

Pieniądze, przywiezione do k ra ju  przez turystów  i pielgrzymów, ode­
grały poważną rolę w pomyślnym rozwoju gospodarki palestyńskiej. Licz­
ba turystów , pielgrzymów i tu rystów  w przejeździe, którzy przybyli do 
Palestyny  w ciągu r. 1934, wynosiła 91.823, w porównaniu z 79.833 w roku 
1933 i z 63.253 w r. 1932.

Targi Lew antyńskie, otw arte w dn. 26 kw ietnia 1934, odniosły wielki 
sukces, tak  pod względem ilości wystawców, ja k  i ilości zwiedzających.

Tereny targowe, za w yjątkiem  m iejsc rozrywkowych, obejmowały
60.000 m .2 w porównaniu z 54.000 m .2 w r. 1932. 30 stałych i 43 prowizo­
rycznych pawilonów zostało zbudowanych, a ogólna sum a zainwestowanych 
kapitałów  w budowie oraz robotach ziemnych na terenach targow ych wy­
nosiła przeszło ŁP. 100.000.

N astępujące państw a uczestniczyły w Targach w stałych narodo­
wych pawilonach: W. B ry tan ja , Belgja, B ułgarja , Czechosłowacja i Pol­
ska. W Targach brały udział 32 państw a zagraniczne z 2.217 firm am i 
w porównaniu z 23 państw am i, reprezentowanem i przez 821 firm  w roku 
1932. Liczba palestyńskich wystawców na Targach Lewantyńskich 
wzrosła z 405 w r. 1932 do 644 w r. 1934.

Ilość zwiedzających Targi wzrosła w r. 1934 do 600.000, w porów­
naniu z 285.000 w r. 1932. W artość tranzakcyj, dokonanych bezpośrednio 
na Targach Lew antyńskich w r. 1934, obliczona je s t na przeszło ŁP.
500.000. Pozatem  należy również wspomnieć o wielkiej ilości tranzakcyj 
zainicjowanych, o nowozawartych kontrak tach  handlowych i wyznaczeniu 
nowych przedstawicieli.
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Drugie Targi Arabskie, otw arte zostały dn. 6 kwietnia 1934 r. Blisko 
150 firm , prawie, że samych arabskich, z Palestyny i krajów  sąsiednich, 
brało w nich udział.

Eksponaty były bardzo różnorodne i pochodziły z najrozm aitszych 
dziedzin wytwórczości. Zainteresowanie Targam i było bardzo duże.

Celem inicjatorów  tych Targów było popieranie stosunków handlo­
wych między k rajam i arabskiem i.

Działalność budowlana.

Bardzo intensyw ny ruch  budowlany zaznaczył się w całym  k ra ju  
i wielkie sum y zostały zainwestowane w budownictwie w Jerozolimie, 
H ajfie, Tel-Awiwie i Jaffie .

N a specjalną uwagę zasługują gm achy „Assicurazioni Generali 
T rieste", Głównego Urzędu Pocztowego, „D rukarni Rządowej", „Państw o­
wego Kolegjum  Arabskiego", nowej handlowej dzielnicy w H ajfie , T a r­
gów Lew antyńskich w Tel-Awiwie oraz kilka większych handlowych 
przedsiębiorstw  w Tel-Awiwie.

Całkowita produkcja krajow a m aterjałów  budowlanych szła na za­
spakajanie potrzeb przedsiębiorców budowlanych; wzrósł również znacz­
nie im port m aterjałów  budowlanych.

Poniższa tabela przedstaw ia im port m aterjałów  budowlanych pod­
czas ostatnich 5-ciu la t:

IMPORT MATERJAŁÓW  BUDOWLANYCH W LATACH 1930— 1934.
1930 1931 1932 1933 1934

w i u n t a c h  p a l e s t v A s k i c h

Drzewo budulcowe 167,564 153,381 184,267 253,777 460,410

Żelazo w sztabach
i prętach 101,746 83.629 96,683 240,096 520,604

W yroby sanitarne 20,993 19,824 39,288 66,041 177,999
Przybory elektryczne 38.884 22,704 29,475 58,491 106,609

Cement 16,996 14,359 25,264 88,328 267,624

F arby  i lakiery 18,445 18,963 24,471 39,339 57,664

Szkło taflowe i szyby 15,953 15,372 21,984 34,431 58,419

Dachówki i cegły 18,618 16,068 20,849 34,523 88,334

W yroby żelazne 57,346 47.912 52,524 96,079 166,501

Ogólna sum a inw estycyj w budownictwie w 20 głównych ośrodkach, 
obejm ujących 4 główne m iasta, podczas ostatnich 5 lat, przedstaw iała się, 
jak  następu je:
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Rok Ogólna wysokość inwestycyj w ŁP.
1930 2.448.670
1931 2.720.678
1932 2.945.708
1933 5.600.732
1934 (w przybliżeniu) 6.000.000

Handel cy trusam i.
Eksport pom arańczy i grejpfru tów  przez Ja ffę  i H ajfę  rozpoczął się 

w roku ubiegłym  w listopadzie. Ceny osiągnięte w r. 1934 wahały się od 
9 do 13 sh. za skrzynkę pomarańczy i 10 do 15 sh. za skrzynkę g re jp ­
frutów .

E ksporterzy napotykali w końcu roku sprawozdawczego na trudno­
ści w eksporcie owoców cytrusowych do Niemiec, Polski, Gdańska i A ustrji 
i byli zmuszeni do przerzucenia całej produkcji na inne rynki, w szcze­
gólności na rynki W. B ry tan ji, Rum unji i Szwecji.

W przybliżeniu 30.000 dunamów grun tu  było zaplantowTanych w roku 
1934 drzewami cytrusowem i.

W  r. 1934 wywiezionych zostało 5.129.422 skrzynek pomarańczy 
i 419.789 skrzynek grejpfru tów , w porównaniu z 4.199.915 skrzynkam i 
pom arańczy i 250.826 skrzynkam i grejpfru tów  w r. 1933.

EKSPORT POMARAŃCZY I GREJPFRUTÓW  Z PALESTYNY 
W  LATACH 1934 i 1935.

P o m a r a ń c z e G r e j p f r  u t y
1933 1934 1933 1934

w s k r z v n k a c h

W . B rytan  ja 3,037,385 3,295,180 185,880 322.121

Niemcy 739,292 1.180,770 22.135 26.002

H olandja 83,279 141.922 3.868 8.233

Rum un ja 73,007 100.272 848 893
D anja 72,633 64.088 5.322 5.568

Norweg ja 25,922 54,485 7,147 6.293

Szwecja 46.528 53,085 2.824 4.357

Belgja 14,591 41.380 3.593 8.053

F rancja 16,836 31.007 8,891 9.070

Polska 19,800 27.172 2.755 17.898

K anada 21.516 26.937 251 60

Inne k ra je 49.030 113.124 7.312 11,241

d. c. n.
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Inż. J . PRUCHNIK

ODBUDOWA PALESTYNY*)
Pierwsze zaczątki dzieła odbudowy Palestyny niezawsze były uwień­

czone sukcesem, wiele pracy i kapitałów  poszło na m arne. Największem  
nieszczęściem pierwszych osadników, to ciążąca nad krajem  wiekowa 
tradyc ja  gospodarki arabskiej, k tórej wpływom ulegali łatwo pierwsi ży­
dowscy osadnicy. Przynosili oni do Palestyny  potrzebę wyższej stopy 
życiowej, ale stosowali m etody gospodarki arabskiej, stąd  nieraz kon­
flik t między potrzebam i a środkam i do ich zaspokojenia. Dziwnem się 
w ydaje, iż Tem plarjusze, członkowie niemieckiej sekty  relig ijnej, którzy 
praw ie równocześnie z zaczątkam i żydowskiej kolonizacji przybyli do 
Palestyny, daleko szybciej zaczęli wprowadzać nowoczesne m etody go­
spodarki rolnej i w porównaniu z gospodarką felachów zrobili znaczny 
krok naprzód.

To postępowe rolnictwo nietylko nie wywarło żadnego wpływu na 
felachów, ale naw et kolonistom żydowskim było przez długi czas nieznane.

Łatw iej je s t  kolonizować nowe, dopiero co odkry te dziewicze kraje, 
pokryte wspaniałemi lasam i i bu jną roślinnością, k tórych gleba niezu- 
ży ta  i niezubożona, k ry je  w sobie prawdziwe skarby składników che­
micznych, potrzebnych dla wzrostu płodów rolnych, a conaj ważniej sza, 
k ra je  nie m ające żadnych historycznych tradycy j, aniżeli przywrócić do 
dawnej ku ltu ry  i świetności k raje , niegdyś przodujące w świecie, ale 
później upadłe i przez wieki całe skamieniałe w zacofaniu i rutynie. Dość 
szybko ludzie opanowali i z dzikich stepów przerobili w żyzne pola i tę tn ią ­
ce bujnem  życiem m iasta, olbrzymie obszary Am eryki, ale znacznie tru d ­
niej je s t  obudzić z wiekowego letargu  i ożywić Mezopotamję, E gipt, Chi­
ny, Ind je. Rozumiał to wielki poeta Goethe, ale zarazem  i znakom ity 
przyrodnik, pisząc pod adresem  A m eryki: „Am erika, du hast es besser 
ais die W elt die Alte, denn du hast keine Schlósser und keine Bazalte“.

Z doświadczeń poczynionych na pierwszych kolonjach, a  okupionych 
nieraz ciężkiemi ofiaram i, w ynika nauka, iż chcąc odbudować rolnictwo 
Palestyny, m uszą żydzi zerwać zupełnie z trad y c ją  i wzorem miejscowych 
felachów, t. j. z gospodarką opieszałości, rezygnacji i nędzy, a zacząć 
gospodarkę nową, opartą  na najnowszych zdobyczach wiedzy i p rak tyk i 
rolniczej. Taka intensyw na gospodarka powinna przynosić tyle dochodów,

*) F ragm ent pracy b. m in istra  p. inż. J. P ru ch n ika  p. t. „P rzy sz ło ść  P a lesty n y  

ze stan ow isk a  przyrodniczego", k tóra  ukaże się  w k rótce  nak ładem  dyrektorjum  „K e­
ren H ajesod" w  P o lsce .
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aby kolonista nie był zmuszony obniżać swej stopy życiowej, ale raczej, 
aby ją  mógł, z roku na rok podnosić.

Ideał stw orzenia własnej siedziby narodowej je s t  potężną podnie­
tą , k tó ra  pobudza i wpraw ia w ruch  drzemiące w żydowskiem społeczeń­
stwie, a przedewszystkiem  w jego w arstw ach ludowych, wielkie zapasy 
siły i energji, dotąd niewyzyskane. Dla spełnienia tego ideału, można 
żądać od jego zwolenników niezwykłego natężenia, cierpień, a naw et ofiar, 
nie można jednak budować przyszłości narodu na stałem  i ciągiem ogra­
niczaniu się w potrzebach, na ubóstwie i niedostatku. Człowiekowi, k tó ­
ry  dziś walczy z trudnościam i m usi świtać nadzieja lepszego ju tra , ina­
czej trac i on energję i ochotę do pracy, traci najcenniejszą rzecz, to je s t 
twórczą inicjatyw ę, i z czynnika kierowniczego s ta je  się objektem  rzuca­
nym  przez falę losu. Słowem, samym ideałem nie można stale żyć, albo­
wiem: „prim um  vivere, deinde politicari“.

Palestyna je s t k rajem  niewielkim, niepustym , ale zamieszkałym, 
ziemi do nabycia je s t ilość ograniczona, chcąc jaknajw ięcej Żydów wpro­
wadzić do k ra ju  trzeba tak  podnieść gospodarkę rolną, aby kolonista 
wraz z rodziną mógł wyżyć na m ałym  kawałku ziemi, trzeba więc stwo­
rzyć tak ie  rolnictwo, k tóreby przynosiło duże dochody.

Takie intensywne i bogate w dochody rolnictwo może być stworzo­
ne tylko w ścisłej w s p ó ł p r a c y  kolonistów z n a  u ką.

Postaw ienie rolnictw a na zasadach naukowych zawdzięczamy wielu 
badaczom z pierwszej połowy XIX w. Z nich najw ażniejszym  jes t nie­
miecki uczony Ju stu s  von Liebig (1803— 1873), k tóry  w książce swej-'1') 
dał gruntow ne teoretyczne podstawy zjaw isk, jak ie  zachodzą w glebie 
podczas wzrostu roślin. Przez produkcję roślin rolniczych gleba traci 
pewne składniki chemiczne, głównie fosfor, potas, azot i wapno, k tóre 
koniecznie trzeba je j zwrócić przez nawożenie naturalne t. j. obornikiem, 
lub sztucznem i nawozami m ineralnemi, w yrabianem i w fabrykach.

Nie można więc, jak  to przez wieki czynili ludzie, k tórzy po wy­
siedleniu żydów przyszli do Palestyny, nie dawać glebie niczego, ani obor­
nika, ani żadnych sztucznych nawozów i wymagać, aby gleba ta  wyda- 

„wała dobre plony.
Gleby palestyńskie były zatem  wyjałowione, zubożałe i trzeba znacz­

nie więcej pracy i nakładu, aby je  regenerować i przywrócić ich zdolność 
produkcyjną, niż to m a m iejsce na dziewiczych puszczach lub stepach; 
tam  w ystarczy, by osadnik wykarczował las, zniszczył dziką roślinność, 
upraw ił i zasiał ziemię i odrazu posiadł bogate plony.

Jeżeli nauka potrzebna je s t rolnikom w każdem m iejscu kuli ziem­

*) „Die Chem ie in ilirer A nw endung auf A grikultur und P h y sio lo g ie “ , 1862.
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skiej i w każdym kiimacie, to w prost konieczną i niezbędną je s t  w k ra ­
jach  o kiimacie gorącym. K raje  te  przedstaw iają dla człowieka daleko 
większe korzyści i możliwości, niż k ra je  o klimacie chłodnym. Oto parę 
cy fr ilustrujących wydajność gleb palestyńskich, k tóre podaję na pod­
stawie własnych, zebranych w Palestynie danych, lub też z pracy inż. Ze- 
m acha p. t. „Das Judische D orf“.

Zbiór koniczyny lub lucerny — siedem do ośmiu pokosów rocznie — 
z nadwadnianych łąk (dawka wody 5.000 md rocznie na i  ha) wynosi 
rocznie 900—1000 q z ha (q =  cen tnar m etryczny =  100 kg .), t. j. prze­
szło 4 razy tyle, co w najw yżej rolniczo stojących k rajach  Europy (Danji, 
Holandji, B elg ji). Zatem  jeśli do wyżywienia jednej mlecznej krowy, da­
jącej rocznie 3.500 — 4.000 litrów  m leka potrzeba w Holandji 2 ha, to 
w Palestynie z tej samej powierzchni można wyżywić 4 do 5 krów.

Zbiór buraków pastew nych, z dobrze nawożonych i nawadnianych 
pól, wynosi 1200—1600 q rocznie z ha t. j. trzy  i więcej razy tyle co 
w Europie.

Z 1 ha pom arańczam i (pardesu) zbiera się przeciętnie: 
w piątym  roku po zasadzeniu 200— 300 skrzyń (gorszy gat.)
„ dziesiątym  „ „ 1000 ,,
„ dw unastym  „ „ 1300— 1400 ,,
1 skrzynia waży 32 kg. i zawiera (licząc wagę 1 pomarańczy średnio 

160 gr.) 200 pomarańcz.
Całkowity zatem  zbiór pomarańcz rocznie z 1 ha  wynosi ponad

250.000 sztuk. Nic więc dziwnego, iż jedna pom arańcza kosztuje w Tel- 
Awiwie 3—5 naszych groszy.

Bananów zbiera się rocznie z ha 300.000 sztuk. Gdyby plan tator 
sprzedał te banany po naszej cenie, stałby się odrazu bogaczem.

W kolonji Rosz P ina upraw iają tytoń, przyczem zbierają z ha (bez 
naw adniania) 500 kg. ty toniu  rocznie.

Dla ilustracji, jak  olbrzymia je s t płodność ziemi w k rajach  gorą­
cych, może posłużyć upraw a jarzyn  na Florydzie, w Ameryce Południowej.

Sadzi się tam  cały rok i o trzym uje się pięć do sześciu zbiorów. 
Zbiory zimowe sprzedaje się pięć razy drożej, niż wiosenne i letnie. W zrost 
jarzyn  je s t niezm iernie szybki, rzodkiewka dojrzewa w przeciągu 16—40 
dni, fasola 40—60 dni, kartofle  45 dni.

I w Palestynie upraw a jarzyn  (na razie 3—4 zbiory rocznie) je s t 
bardzo rentow na wszędzie tam , gdzie je s t  rynek zbytu. K alafiory i po­
m idory wysyła się codziennie autam i ciężarowemi do Damaszku z Da- 
ganji, kolonji położonej na południowym brzegu jeziora Genezaret, na od­
ległość 150 km. Dzieje się to  dzięki doskonałej szosie, k tó ra  pozwala na 
to, iż au ta  w jednym  dniu odbywają drogę tam  i z powrotem, przywożą do
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Damaszku codziennie świeże jarzyny  tego samego dnia, wcześnie rano 
zerwane. Oto przykład, ja k  olbrzymie znaczenie m ają  dobre drogi dla rol­
nictwa! A na szczęście Palestyna ma dobre drogi, przeważnie asfaltow a­
ne; sieć dróg zresztą coraz bardziej się rozbudowuje.

P rzy  uprawie zbóż, rezu lta ty  — jak  to  już zresztą wyżej wykazano— 
są  daleko skrom niejsze. Inż. Zemach podaje jako rekordowy zbiór pszeni­
cy przy sprzyjających w arunkach klim atycznych, doskonałej uprawie 
i obfitem  nawożeniu 25 do 28 q z 1 ha. Takie same rezu lta ty  osiąga się 
w Danji, Holandji i Belgji.

źródłem  tego bogactwa i nieprawdopodobnej w prost płodności ziemi 
w k ra jach  gorących je s t  s ł o ń c e .  Ono to je s t m otorem  wszelkiego życia 
na ziemi, a intensywność tego życia, je s t  tem  większa, im  więcej ciepła 
i św iatła dostarcza słońce ziemi. K raje  podzwrotnikowe o trzym ują tego 
ciepła i św iatła więcej, ponieważ promienie słoneczne padają  na ziemię 
tam  praw ie prostopadle, m y w strefie  um iarkowanej otrzym ujem y znacz­
nie m niej, ponieważ u nas słońce wysyła promienie ukośnie.

E nerg ja  zaw arta  w promieniach słonecznych wciela się pod wpły­
wem składników gleby, wody i powietrza w płody rolne i owoce drzew 
i krzewów, które m agazynują w sobie daleko więcej cennych dla orga­
nizmu ludzkiego pierwiastków i w itam in, aniżeli owoce krajów  chłodnych.

Olbrzymie fo rtuny  robili p lan tatorzy  w Indjach zachodnich, szcze­
gólnie na wyspie Kubie, eksploatując bogactwa tam tejszej przyrody; zysk, 
roczny równał się nieraz całkowitem u kapitałow i plantacji-'1') . Była to 
jednak gospodarka rabunkowa, polegająca na bezwzględnym wyzysku 
pracy ludzkiej, tudzież niszczeniu przyrody; tak iej gospodarki naślado­
wać nie wolno.

Ale owo życiodajne słońce stw arza t w o r y  nietylko pożyteczne 
dla człowieka, ale i takie, k tóre dla niego samego, tudzież dla płodów je ­
go pracy  są s z k o d l i w e ,  a naw et w prost zabójcze. P ojaw iają  się 
w krajach  gorących, nieznane gdzieindziej choroby i epidem je; całe m nó­
stwo szkodliwych grzybków, pasożytów i owadów czyha na płody rolne, 
wyhodowane przez człowieka, aby je  zniszczyć. O szarańczy je s t mowa 
już w  starych  podaniach i biblji, ale niewiele zmieniło się od tych  cza­
sów. Znaczną część zbiorów oddajemy na pożarcie szkodnikom. Szkody 
wyrządzone przez m yszy w Palestynie wynoszą przeciętnie ponad 25% 
zbiorów; zaś szkody w jednym  roku 1930 około 80%. Uczeni przyrodnicy 
przepow iadają najazd owadów i w zyw ają do walki przeciw tym  szkodnic 
kom. W  r. 1934 szarańcza zniszczyła zboża i pastw iska w południowej 
A ustra lji i zmieniła urodzajny k ra j w pustynię. Chm ura szarańczy m iała 
400 km. szerokości.

* )  K. M arks: „K apitał" t. I.

441



Również groźnem zjawiskiem dla rolnika są szkodniki roślinne, 
głównie chwasty, które w klimacie gorącym rozwijają się niezwykle buj­
nie i dążą do zniszczenia i wyparcia roślin szlachetnych, słabszych i mniej 
odpornych.

Tak więc w k rajach  gorących n a tu ra  stw arza dla człowieka nie­
ograniczone możliwości, ale zarazem  zmusza go do ustawicznej walki, nie- 
pozwalając m u ani na chwilę osiąść w bezczynności i bezruchu. Takie ju ż  
je s t prawo przyrodzone wszelkiego życia, k tóre je s t ustawicznym  ruchem  
i walką. Im bogatsza przyroda, tem  trudniejsza z nią walka.

W te j walce rolnik pozostawiony samem u sobie, nie dałby sobie 
rady, m usiałby prędzej, czy później ulec; przeto m usi on dobrowolnie 
poddać się pod komendę n a u k i .  Ona to w skazuje rolnikowi najw ła­
ściwsze m etody pracy, ona k ieru je jego ręką  przy upraw ie pól i ogrodów, 
ona wreszcie c h r o n i  p l o n y  j e g o  pracy przed zniszczeniem przez 
szkodniki.

Jak  wielkie znaczenie ma pomoc nauki dla rolnictw a może zobra­
zować następujący fa k t:

Przed około pięćdziesięciu laty  wybuchła na wyspie Jawie, najpięk­
niejszej i najbogatszej kolonji w Indjaeh holenderskich, zaraza trzciny 
cukrow ej, k tó ra  groziła zupełnem zniszczeniem plantacji. Rząd holen­
derski zwrócił się wówczas do uczonych całego św iata z prośbą o poda­
nie sposobów zwalczenia zarazy. Wówczas zgłosił się między innymi mło­
dy botanik polski Dr. M arjan  Raciborski. O ferta została przy jęta. Dr. Ra­
ciborski wyjechał na Jawę, bawił tam  trzy  lata , wynalazł środki zwalcze­
nia zarazy i doprowadził plantacje trzciny cukrowej do kwitnącego stanu. 
Przez to  nietylko zabezpieczył zyski rządowi holenderskiemu, ale co waż­
niejsze, uratow ał wielomiljonową ludność tubylczą od klęski głodowej, 
gdyż upraw a trzciny cukrowej stanowi główny środek życia krajowców.

Nazwisko Raciborskiego wspomina się na Jaw ie z wielką czcią, 
a pamięć o nim, jako o jednym  z najw iększych dobrodziejów wyspy prze­
trw a  długie lata.

W alka ze szkodnikami m usi być prowadzona w sposób energiczny, 
a naw et bezwzględny, bez m ałostkowych sentym entów i biurokratycznej 
przewlekłości.

C harakterystyczny je s t następujący obrazek:
W  m arcu 1932 r. przybywszy z dużą wycieczką okrętem  do H ajfy , 

jechałem , po wylądowaniu, koleją do Tel-Awiwu wraz z towarzyszam i 
podróży. Oczywiście każdy z nas zaopatrzył się w wielkie zapasy poma­
rańcz. Nagle wpada do przedziału jak iś pan w fezie, z urzędową prze­
paską na ram ieniu, zbiera porozkładane na ławkach i półkach pom arań­
cze i bez cerem onji wyrzuca je  przez okno. Na p ro testy , ani jednem
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słowem ów jegomość nie reagował, jakby był niem y i głuchy, przebiegł 
szybko pociąg i wysiadł na najbliższej stacji. P rzedtem  już zauważy­
liśmy, iż niektóre owoce m ają  na skórce czarne punkty, nie wiedzie­
liśm y jednak  co one znaczą. W parę dni później w yjaśnił mi w Tel- 
Awiwie Dr. I. Reichert, kierownik działu ochrony roślin Rolniczej S tacji 
Doświadczalnej, iż owe czarne punkty, to pewien szkodliwy grzybek, 
k tóry  pojaw ił się w pardesach koło H ajfy . Są konieczne drakońskie za­
rządzenia, aby nie zawlec zarażonych pom arańcz w inne okolice k raju . 
Pom arańcze, dotknięte owym grzybkiem, nie są dla konsumentów szkodli­
we, nie nadają  się jednak na eksport; zapewnił mnie również Dr. Rei­
chert, iż zaraza owa została już dokładnie zbadana i znalezione zostały 
środki zaradcze.

Olbrzymie znaczenie m a zatem  ochrona przed zarazą owoców ekspor­
towych, jak  pomarańcze, g re jp fru ty , banany, m igdały, pomidory. Nie­
k tórych  nie można było dotychczas wywozić z powodu niebezpieczeństwa 
gnicia. S tra ta  wynikła przez gnicie pomarańcz podczas transportu  w la­
tach 1928— 1929 wyniosła około 100.000 funtów *).

A. POLLAK
J  erozolima

NARODOWA POLITYKA AGRARNA
W PALESTYNIE**)

(em) Obecnie upływa la t 15 od dnia, gdy doroczna konferencja w Lon­
dynie powzięła swe podstawowe uchwały w spraw ie sjonistycznej polityki 
ag rarnej. Ciekawem będzie stwierdzić w jak iej mierze zrealizowane zo­
sta ły  wspom niane wyżej uchwały. Pewnem jest, iż oprócz szkół praktycz­
nie związanych z polityką ag ra rn ą  w Palestynie rzadko kto o tych uchwa­
łach pam ięta, przeto w arto  będzie jeszcze raz je  tu ta j zacytować:

1. Zasadniczą podstawą sjonistycznej polityki agrarnej jest uczy­
nienie ziemi kolonizowanej przez Żydów własnością narodową. 
Egzekutywa powołana jest do czynienia wszelkich wysiłków, 
zmierzających do pełnej realizacji powyższych uchwał.

2 . Kierownikiem żydowskiej polityki agrarnej w mieście i na wsi

*) Dr. J. R eicliert: „D iseases of fru its destincd  for export from  P a lestin e"  Read  

ftt the Second Im perial M ycological C onference. London 1929.

* * )  P rzedruk z m iesięczn ik a  „P alastina"  Nr. 8— 9, 1935 r.
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je s t  ż. F. N. Celami ż. F. N .‘u je s t:  wykupienie gruntów  w Pale­
stynie na własność narodu żydowskiego drogą dobrowolnych opłat 
i samoopodatkowania się. Nabywana przez ż. F. N. ziemia może 
być oddana w dziedziczną dzierżawę. N a ziemiach ż. F. N. należy 
umożliwić elementom niezamożnym zakładanie osiedli, przyczem, 
by koloniści żyli z pracy rąk  własnych, ż. F . N. powinien dbać 
o zapewnienie pracy żydom. ż. F . N. powinien też nadzo­

rować nad należytem  w ykorzystyw aniem  wydzierżawionych 
obszarów i walczyć ze spekulacją gruntow ą.

3. Środki kredytowe organizacji sjonistycznej winny być w pierw ­
szym rzędzie zużyte na rzecz tych osadników, k tórzy się podpo­

rządkow ują sta tu tow i Ż. F . N.
4. ż. F. N. należy dostarczyć koniecznych środków finansowych, by 

się mógł stać decydującym  czynnikiem przy nabywaniu gruntów .
5. Zakup ziemi w Palestynie winien być scentralizowany przez spe­

cjalnie utworzony in sty tu t, pozostający pod kontrolą organizacji 
sjonistycznej.

6. W interesie szybszego wykupu gruntów  palestyńskich winien ż. 
F . N. znaleźć odpowiednie form y, przy których również i kapitał 
pryw atny  zakupywałby obszary z klauzulą, zastrzegającą, iż przy 
pewnych w arunkach, g run ty  te  przejść mogą na własność Ż. F . N.

Uchwały te, opracowane przez Adolfa Bohma, Dr. A. Granowskiego 
i Nehem iasza de Lieme, były rezultatem  długoletnich teoretycznych badań, 
k tó re  ogłoszone zostały w wielu broszurach ż. F . N .‘u, zaliczających się 
obecnie do klasycznych zabytków lite ra tu ry  agrarnej w Palestynie. Oprócz 
Bohma i de Lieme‘go również i F ranz Oppenheimer, Jakób E ttinger, 
Ju ljusz  Simon i Dr. A. Granowski wydali cały szereg broszur o tych 
zagadnieniach.

Uchwały londyńskie można dopiero wówczas należycie ocenić, jeśli 
sobie uprzytom nim y całokształt polityki ż. F. N. w pierwszych 12 latach 
przed konferencją londyńską. Okres ten  określany je s t  jako  epoka pio­
nierska działalności ż. F. N .‘u. Działalność ż. F . N. we wspomnianym 
okresie nie opierała się na zgóry opracowanym planie. Teodor Herzl okre­
ślił Ż. F . N., jako swoje najpiękniejsze dzieło, k tóre w charak terze m a­
ją tk u  narodowego m a być zużyte dla zakupu ziemi w Palestynie. Jako 
m ają tek  niezbędny Herzl rozum iał wówczas ŁP. 200.000, k tóre m iały s ta ­
nowić m inimum  kapitału  zakładowego ż. F. N .‘u, przed rozpoczęciem jego 
działalności w Palestynie. Ta skrom na, wedle obecnego pojęcia, praca 
ż. F. N. w latach 1907 i 1919 m iała decydujące znaczenie dla całej odbu­
dowy Palestyny. Globalna cy fra  nabytych w ciągu tych 12 la t gruntów  
wynosiła zaledwie 22.000 dunamów, na których to  utworzono 10 nowych
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osiedli żydowskich. Należy również wspomnieć powstałe wówczas w De- 
gan ji i K ineret ferm y rolnicze dla robotników oraz kolektywne osiedle 
rolne wt M erchawji. Ludzie, którzy wyrośli na tych ferm ach, stali się 
główną siłą kolonizacyjną w Em ek Izreel zarówno przy zakładaniu osiedli, 
jak  i tworzeniu nowych szkół rolnych w k raju .

Kolosalne znaczenie dla dalszego rozwoju k ra ju  m iała akcja zalesie­
nia gruntów  Ben Szemen i Chuldy. Poczynione tam  bowiem doświadczenia 
posiadały decydujące znaczenie dla prac przy zasadzeniu drzew. Dzielnice 
robotnicze, których budowa nie została przewidziana w sta tu tach  ż. F. 
N .‘u, zakładane są obecnie na jego gruntach  w form ie budowy domów 
spółdzielczych.

Dziś już stanowczo stw ierdzić można, że praca ż. F. N. wydała na 
tem  polu wspaniałe plony. Gdyby ż. F . N. nie dał kredytów  dla A chuzat 
Bait i H erzliji, to nie istniałby obecnie Tel-Awiw i H adar Hakarm el.

Dzięki ż. F. N., k tóry  zbudował dzielnice mieszkalne, osiedliły się 
w Palestynie tysiące rodzin jem enickich. Jem enici przybyli w latach 
1912—13, i obecnie zam ieszkują praw ie wszystkie kolonje Palestyny. P ra ­
ca ż. F. N. dała wspaniałe rezulta ty  we wszystkich dziedzinach pracy 
sjonistycznej, wnosząc bardzo wiele konkretnych wartości do dzieła od­
budowy Palestyny.

Ta praca pionierska, k tórej się nie doceniało, m usi być obecnie do­
stosowana do obecnych wielkich zadań ż. F. N .‘u, zm ierzających do utwo­
rzenia w Palestynie żydowskiej siedziby narodowej.

Wedle uchwał londyńskich ż. F. N. powinien działać w jeszcze jed ­
nej dziedzinie, a mianowicie w dziedzinie m eljoracji i zalesienia.

Beszta dotychczasowej działalności ż. F. N .‘u powinna być zlikwi­
dowana. Ż. F . N. mógł się zrzec tej działalności, stworzono bowiem nową 
insty tucję  Keren Hajesod, k tóry  w zasadzie w bardzo szerokim zakresie 
pracę kontynuować będzie i może.

ż. F. N., posiadając już 22 tys. dunamów gruntów  oraz ferm y rol­
nicze, które się w międzyczasie zmieniły w osady rolne, rozpoczął drugi 
okres swej działalności. W okresie tym  ż. F. N. s ta ł się kierownikiem 
całej polityki ag rarnej Palestyny. Przew idyw ana wielka em igracja ele­
mentów, zwłaszcza nieposiadających, stw arzała konieczność nabywania 
wielkich, koło siebie leżących obszarów ziemi. Pierw szy krok w tym  kie­
runku uczyniony został przez nabycie 44.000 dunamów w Em ek Izreel, 
co stanowi najw iększą zdobycz narodowej polityki agrarnej w Palestynie. 
S tan posiadania ż. F . N. wzrósł w tak i sposób trzykrotnie. Nabycie tych  
wielkich obszarów uskutecznione zostało w roku 1921. W następnem  
dziesięcioleciu tempo zakupu gruntów  zostało przez ż. F. N. utrzym ane, 
tak , iż ż. F. N. pod koniec 1930 roku dysponował obszarem 300.000 duna-
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mów. W ostatnich 5 laćach tempo zakupu zmniejszyło się. Przyczyniły się 
do tego przeszkody na tu ry  zewnętrznej i w ew nętrznej, a  mianowicie: k ry ­
zys gospodarki światowej, walki wewnętrzne w organizacji sjonistycznej, 
opór Arabów i rządu palestyńskiego oraz spekulacja gruntow a. W szystko 
to działało ham ująco na zakup ziemi tak , że stan  posiadania ż. F . N. 
w ostatnich kilku latach  zwiększył się tylko o 50.000 dunamów. W pierw- 
szem dziesięcioleciu, licząc od 1920 roku, przeszkodp te  były znacznie 
m niejsze i było to  tylko winą żydów, iż s tan  posiadania ż. F . N. nie 
zwiększył się w większej mierze. Zawsze jednak ż. F . N. był głównym 
czynnikiem przy zakupach grun tu , bowiem 60% całego gruntu , będącego 
w rękach Żydów, znajduje się w posiadaniu ż. F . N.

Dawny, jak  i obecny spichrz żytni Palestyny, jak im  je s t  Em ek 
Izreel, z 200.000 dunamów gruntu , stanowi w chwili obecnej jedną z n a j­
w ażniejszych podstawowych pozycyj gospodarczych Palestyny. Jako za­
plecze dla H ajfy , wielkiego portu, o światowem znaczeniu, jako  pomost 
łączący dolinę Jordanu z T ransjordanją , m a Em ek Izreel kolosalne zna­
czenie. W Em ek Zewulun (zatoka H a jfa—Akko) posiada ż. F . N. 40.000 
dunamów gruntu , k tó re  stanow ią ważny punkt oparcia dla ekspansji Ży­
dów w Palestynie. Obszary, k tóre jeszcze przed kilku la ty  uchodziły za 
strefę  osadnictwa rolnego, sta ły  się ostatnio ożywionym ośrodkiem prze­
mysłu i budownictwa. Obok żyjącego z pracy rąk  własnych osadnika na 
gospodarce rolnej lub ogrodniczej czy też m ieszanej, będą dla robotni­
ków fabrycznych, urzędników i rodzin stanu  średniego urządzane na 
peryferjach  m iasta specjalne osiedla. W ten sposób powstanie szereg okrę­
gów m iejskich i przedmieść, k tóre będą tworzyły centrum  przemysłowe 
i kom unikacyjne. W tak i sposób pow staną kolosalne możliwości dla przed­
siębiorstw  przemysłowych i handlowych, koniecznem je s t jednak do te ­
go nietylko doświadczenie, pieniądze i kw alifikacje, lecz również i duch 
pionierski przybyw ającego m aterja łu  ludzkiego.

W  dolinie Szaronu, gdzie w ciągu ostatn ich  10 lat Żydzi zakupili 
150.000 dunamów gruntów  i zainwestowali miljony funtów, ż. F. N. po­
siada zaledwie 38.000 dunamów.

W artość narodowa ziemi, znajdującej się w pryw atnem  posiadaniu, 
wynosi przeszło m iljona dunamów w strefie  plantacyjnej. Celem osta­
tecznym  sjonizm u nie je s t  bynajm niej p lan ta to r żydowski, choćby za­
tru d n ia ł wyłącznie robotników żydów, lecz żyjący z pracy rąk  własnych 
chłop, upraw iający rolę narodową.

Osiedlenie gruntów  ż. F. N. w Em ek C hafar (W adi C haw arit), le­
żących w środku s tre fy  p lantacyjnej i na k tórych osiedlonych będzie 1.500 
rodzin kolonistów, wykaże nam  najlepiej możliwości tam  istniejące.

350.000 dunamów gruntu , k tóre ż. F. N. nabył przeważnie po r. 1920,
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stanow ią coprawda zaledwie 30% oglónego stanu  żydowskiego posiada­
nia w gruntach, ż . F . N. znajduje się na drugiem  m iejscu po P. I. C. A., 
a musi on w najkró tszym  czasie wysunąć się na czoło czynników, wy­
kupujących ziemię palestyńską, ż. F . N. nietylko zakupił te  grun ta , lecz 
część ich m usiał poprzez m eljorację i uzdrowienie przygotować pod ko­
lonizację. G runta, k tóre nie nadają  się pod uprawę są zalesione. Te dwie 
poboczne dziedziny działalności ż. F. N. wykazały wspaniałe rezul­
ta ty  jego pracy. Olbrzymie obszary k ra ju , których zdobycie dla koloni­
zacji wydawało się nieprawdopodobne, są obecnie osiedlone i przygoto­
wywane do kolonizacji. Wielkie dzieło uzdrowienia, prowadzone przez 
Ż. F . N. jak  wysuszenie siedlisk m alarji, przyczyniło się do polepszenia 
ogólnego stanu  zdrowotnego w Palestynie. Moc szczegółów obejm uje 
działalność ż. F . N. w ubiegłych 15-u latach. N astępujące tablice dadzą 
nam  cyfrowy pogląd na ogólny zakres jego działalności.

TABLICA Nr. 1.

A) Postęp wykupywania ziemi.

a) 1914
b) 1920
c) 1925
d) 1930
e) 1935

19.000 dunamów
22.000

164.000
277.000
354.000

B) Podział geograficzny.

a) Em ek Izreel
b) Judea

207.000 dunamów
42.424
38.400
38.361
16.399
4.933
3.741

c) Dolina Szaronu
d) Em ek Zewulun (H ajfa  -— Akko)
e) Dolina Jordanu
f)  Sam ar ja
g) Galilea
h) Obszary w m iastach Jerozolima, Tel-Awiw,

H ajfa , Tyberjada 2.621

C) Podział według kategoryj:

a) ziemia uprawna
b) grunty miejskie

333.000 dunamów 
21.000
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D) Znaczenie kolonizacji ziemi.

a) grunty , nadające się pod uprawę rolną 
bj g run ty  do zalesienia, na drogi i t. p.
c) grunty , możliwe do nawodnienia
d) g run ty , niemożliwe do nawodnienia
e) g run ty  w zatoce H ajfsk iej dzielą się:

276.000 dunamów
37.000

109.000
167.000

1) s tre fa  przemysłowa
2) obszary m iejskie i podmiejskie
3) ziemia upraw na

6.000
12.900
11.800

TABLICA Nr. 2.
Osiedlenie i eksploatacja gruntów  ż. F. M.

а) Na g run tach  upraw nych znajdują się:
1) 55 moszawim, w tem  4 jemenickie,
2) 36 kwuc i kibuców,
3) 7 dzielnic robotniczych, w tem  4 jemenickie,
4) 3 punkty osadnicze na gruntach ż. F. N. przy kolonjach 

pryw atnych,
5) 5 ferm  rolnych dla dziewcząt,
б) 1 ferm a rolnicza dla chłopców,
7) 1 s tac ja  doświadczalna.
Te punkty  osiedlenia dzielą się na następujące s tre fy :

1) Judea
2) Em ek Haszaron
3) Em ek C hafar
4) Szomrom
5) Em ek Zewulun
6) Em ek Izreel
7) Dolina Jordanu
8) Dolna Galilea

N a globalną cyfrę żydowskich kolonij i osiedli, wynoszących łącznie 
187, na gruntach  ż. F. N. założonych zostało 108, z czego większa część po 
wojnie.

Oprócz osiedli rolnych na gruntach ż. F. N. znajduje się 40 obozo- 
w isk robotniczych, przeważnie w pobliżu wielkich plantacyj, co posiada 
kolosalne znaczenie dla żydowskiej pracy najem nej w kolonjach. Bardzo 
często tak ie  obozy robotnicze, poprzez kupno blisko- położonych gruntów 
i urządzenie gospodarek pomocniczych, zm ieniają się same w nowe osiedla.
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Obozy te  znajdu ją  się:
Koło osiedli na v  , i „> •• „
gruntach ŻFN K° ł°  k° lon”  RaZem

1) Judea 8 20 28

2) Em ek Haszaron 1 1 2
3) Szomron 1 6 7

4) Em ek Izreel 1 — 1
5) Dolna Galilea — 2 2

Razem n 29 40
Domy mieszkalne dla robotników w Judei i Sam arj i, jakoteż sana- 

to rjum  w Judei i centralny szpital w Em ek Izreel zbudowane są na grun­
tach  ż. F . N. Powyżej 16.000 ludzi osiedlonych je s t obecnie na g run tach  
Ż. F. N.

b) Na grun tach  m iejskich i podm iejskich znajdu ją  się:
P unk ty  osiedlenia, zakłady wychowawcze, publiczne i narodowe 

insty tucje :
1) 8 dzielnic m iejskich,
2) 6 dzielnic podmiejskich,
3) 3 ferm y szkolne dla dziewcząt,
4) 1 obóz robotniczy.

18 punktów osiedlenia.
1) U niw ersytet H ebrajski w Jerozolimie,
2) 1 Technikum  w H ajfie,
3) 2 gim nazja,
4) 1 szkoła realna,
5) 2 sem inarja  nauczycielskie,
6) 1 szkoła sztuk pięknych,
7) 2 szpitale,
8) 1 poradnia dla m atk i i dziecka,
9) 1 in s ty tu t dla ociemniałych,

10) 1 synagoga,
11) 1 centralny in sty tu t kultury ,
12) 1 centralny dom urzędowy insty tucyj sjonistycznych.

15 zakładów wychowawczych i insty tucyj publicznych i naro­
dowych.

G runty przemysłowe ż. F. N. w Em ek Zewulun zostały dotychczas 
wydzierżawione 40 fabrykom  przemysłowym,

c) Prace zalesienia ż. F. N.
W  pobliżu 19 punktów osiedlenia (6 w Judei, 1 w Em ek C hafar 

i 1 w Em ek Zewulun, 9 w Em ek Izreel, 1 w dolinie Jordanu i 1 w dolnej



Galilei) rozpoczął ż. F . N. nowe prace zalesienia, a  obecnie już  je  zakoń­
czył, nie licząc utrzym ania i ochrony starego drzewostanu. W końcu ro ­
ku 5694 znajdowało się w posiadaniu ż. F. N. i na  jego g run tach :

9 lasów (każdy las 10.000 drzew) łącznie 413.000 drzew
69 zagajników (każdy 1.000 drzew) łącznie 92.000 „

1.542 ogrodów (każdy ogród 100 drzew) łącznie 180.000 „
drzewa pojedyńcze 788.000 „

1.473.000 „
Ze 108 punktów osiedlenia Ż. F. N. trzeba było 55 uzdrowić, a prze­

dewszystkiem  wysuszyć bagniska tam  się znajdujące. Znajdują się one:
1) 9 w Judei,
2) 18 w Em ek Chafar,
3) 2 w Em ek Zewulun,
4) 22 w Em ek Izreel,
5) 4 w dolinie Jordanu.

łącznie 55
W 57 osiedlach urządził ż . F. N. nawodnienie, a z tych:
1) 21 w Judei,
2) 2 w Szomronie,
3) 3 w Em ek Zewulun,
4) 25 w Em ek Izreel,
5) 5 w dolinie Jordanu,
6) l w  dolnej Galilei.

łącznie 57
Główną funkcję kierownika narodowej polityki, k tó rą  ż. F . N. prze­

znaczono, wypełnił on tylko w części. Szereg uchwał konferencji londyń­
skiej winien być obecnie zrealizowany. Spekulacja w mieście ja k  i na wsi, 
k tó rą  ż. F . N. m iał zwalczać, zagraża naszem u dziełu w jego' elem entar­
nych podstawach. To co zdziałano w te j sprawie, okazało się niedosta- 
tecznem. W raz ze wzrostem  im igracji w zrasta niebezpieczeństwo speku­
lac ji, a zwalczyć się ono da tylko przy pracy zjednoczonych sił, wobec 
których in teresy  pryw atne zostałyby odsunięte na osta tn i plan. N ik t nie 
będzie zwalczał solidnego i uczciwego handlu ziemią w Palestynie, jeżeli 
tylko in teres pryw atny  nie będzie wpływał ku szkodzie ogółu. Nie może to 
jednak  być pozostawione dobrej woli jednostek, lecz najlepiej byłoby to 
zrealizowane przez szóstą tezę uchwał londyńskich, k tó ra  przew iduje 
współpracę narodowego i pryw atnego kapitału . W spółpraca ta  umożliwi­
łaby kupowanie wielkich obszarów gruntów  przez osoby pryw atne. B rak
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centralnej in sty tucji dla kupna gruntów  osłabia naszą narodową pozycję 
w k raju , a pozatem odczuwa to boleśnie jednostka, podczas nabywania 
ziemi.

Niekonieczne je s t utworzenie nowej insty tucji, bowiem istn ie je  P a ­
lestine Land Development Co. (P. L. D. C.), w k tórej organizacja sjoni- 
styczna posiada tego rodzaju instrum ent, należałoby tylko rozbudować 
je j działalność, by należycie wypełniała zadania wyżej wymienione. Tego 
rodzaju in sty tucja  zakupów może się stać centralnym  punktem  zakupów 
gruntów  w Palestynie, i będzie jednocześnie głównym kierownikiem  po­
lityki ag rarne j organizacji sjonistycznej. Podczas konferencji londyńskiej 
dano tem u wyraz w 3-ch tezach uchwał, a mianowicie w żądaniu, by środki 
kredytow e organizacji sjonistycznej były udzielane tylko tym , k tórzy się 
poddają je j uchwałom i to  byłoby należytym  środkiem represy jnym  prze­
ciwko spekulacji.

Jeszcze wiele wysiłków należy poczynić, by tę  politykę ag rarną  w P a ­
lestynie na tyle wzmocnić, by się sta ła  filarem  w budowie naszej siedziby 
narodowej. W naszej niewzruszonej wierze dokonamy tego, wiemy bo­
wiem, że je s t  to jedyna droga, k tó rą  m usim y iść. Bardzo wiele już osią­
gnęliśm y w ciągu ostatnich 15-tu lat. Oprócz zakupionych obszarów, k a ­
p ita ł ż . F. N., zebrany z ofiar narodu, w ten sposób został zainw esto­
wany, że wzrósł o całe 100% , szczególniej przez zwiększenie się w artości 
ziemi. M ajątek ten zaczyna się procentować i otw iera nowe drogi i perspek­
tyw y dla sjonistycznej polityki ag rarnej w Palestynie. Pow staje w ten  
sposób silna baza kredytow a, k tó ra  z roku na rok coraz bardziej się roz­
szerza. Do zaufania setek tysięcy ofiarodawców ż. F. N. dochodzi obecnie 
zaufanie św iata finansowego, co otw iera nową epokę w rozwoju Ż. F . N. 
Gdy ż. F. N. będzie mógł oprzeć swą politykę ag ra rn ą  na wielkich po­
życzkach międzynarodowych, wówczas stanie on na  wysokości zadań, na­
rzuconych mu przez obecną masową żydowską em igrację do Palestyny 
i znajdzie to wyraz w wielkich zakupach gruntu .

Dr. I. ADLER
Tel-Awiw

RADJO W PALESTYNIE
Palestyna jes t jednym  z nielicznych krajów  na kuli ziem skiej, k tó ­

re  dotychczas nie posiadają jeszcze publicznej stacji nadawczej. P ryw atna 
s tac ja  nadawcza w Tel-Awiwie funkcjonowała tylko czasowo wiosną 1934, 
w  czasie Targów Lewantyńskich.
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W najbliższym  jednak czasie Palestyna m a otrzym ać państw ową 
stac ję  nadawczą. C entralny Urząd Poczt, którem u rad jo  palestyńskie bę­
dzie technicznie, organizacyjnie i pod względem program u podlegać, roz­
począł budowę wielkiej s tac ji radjow ej na odpowiednim terenie górskim  
między Jerozolim ą i Ramie. Urządzenie te j s tac ji zostało wykonane 
w Anglji. Sala nadawcza oraz Zarząd Rad ja  mieścić się będą w budu­
jącym  się obecnie nowym gm achu poczty w Jerozolimie. A udycje z „Radjo 
Jerusalem “ przewidziane są na  wiosnę 1936 roku. W Głównym Urzędzie 
Poczt organizuje się obecnie nowy oddział „B roadcasting Service“, k tó re­
go sekretarz  publicznie oznajmił, by zgłaszali się do niego technicy radjo- 
wi, śpiewacy, artyści, muzycy oraz wykładowcy. Wobec tego, iż do P a ­
lestyny przybyw ają stale pierwszorzędni fachowcy w dziedzinie rad  ja , n a ­
leży mieć nadzieję, iż palestyńska s tac ja  radjow a dorówna najlepszym  
•stacjom europejskim  pod względem technicznym, artystycznym  i nau­
kowym.

Tymczasem jednak  nowa s tac ja  nadawcza m usi być zbudowana i w y­
próbowana. Je s t przeto rzeczą na czasie omówić kw estję  program ów (w ie­
lojęzyczność, znaczne różnice kulturalne słuchaczy), jak  również proble­
m y finansowe (opłaty za korzystanie z rad ja , reklam a rad jow a). Obecnie 
palestyński posiadacz ap ara tu  radjowego skazany je s t  ciągle na odbiór 
długofalowy, a nie je s t  to rzecz prosta, ani też tania.

N ajbliższą stac ją  rad jow ą je s t o tw arta  przed rokiem s tac ja  egipska 
Abu Zaabal, znajdująca się w odległości około 600 kim. od Tel-Awiwu. Je s t 
to  jedyna stacja, k tó rą  słyszy się w ciągu dn ia ; program  je j, k tó ry  wy­
pełnia narodowa m uzyka egipska, mało przedstaw ia uroku dla słuchacza 
palestyńskiego.

Wieczorem można odebrać kilka europejskich stacyj, jednakże ko­
rzystać z tego mogą tylko posiadacze conajm niej cztero- lub pięeio-lampo- 
wych aparatów .

Posługując się  aparatem  dwu- czy trzy-lam powym , a tem bardziej 
detektorem  — nic w Palestynie usłyszeć nie można.

Jeszcze przed kilkoma laty , rad j owe ap ara ty  były w Palestynie 
wielką rzadkością. Sytuacja  ta  zmieniła się jednak gruntow nie w okresie 
ostatn ich  kilku la t „prosperity", jak  to wynika z wykazu statystycznego, 
podającego dane cyfrowe odnośnie im portu sprzętu radjowego do P a ­
lestyny.

Jeszcze w 1931 r. im port aparatów  radjow ych do Palestyny  był tak  
nieznaczny, iż palestyńska s ta ty s ty k a  rządowa zaliczała go do działu apa­
ratów  elektrycznych. W r. 1932 im port sprzętu radjow ego został po' raz 
pierw szy oddzielnie określony na sumę ŁP. 10.829.—, w r. 1933 — na 
sumę ŁP. 20.932.— , by dojść w r. 1934 do sum y ŁP. 52.759.—. Ponadto
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zaznaczyć należy, że apara ty  rad j owe przywożone są w dużej ilości przez 
im igrantów , rząd palestyński zwolnił bowiem od opłat celnych apara ty  
przywożone przez im igrantów  do własnego uży tku ; natom iast sprzęt r a ­
djowy, im portow any do P alestyny  dla celów handlowych, podlega opłatom 
celnym 12% ad valorem.

W 1932 r., według urzędowej s ta tystyk i, było w Palestynie około 
900 posiadaczy radjoodbiorników. Obecnie je s t  w Palestynie conajm niej
9.000 właścicieli aparatów  radjow ych. Pew ną przeszkodą dla dalszej po­
pularyzacji rad  ja  w Palestynie są techniczne i finansowe trudności. 
W prawdzie obecnie opłaty radjow e nie są wysokie, jednakże zachodzi 
obawa, że po otw arciu „R adjo Jerusalem “ opłaty zostaną znacznie pod­
wyższone.

W ażniejszy jednak  je s t fa k t względnie wysokich opłat, jakie pocią­
ga za sobą korzystanie z prądu elektrycznego dla apara tu  cztero- czy pię- 
cio-lampowego, gdyż R uttenberg  liczy 30 milsów za klw. godzinę.

Ponadto dość pokaźne są koszty związane z urządzeniem  rad  ja. 
Właściciele sklepów radjow ych zgadzają się wprawdzie na sprzedaż apa­
ratów  na długoterminowe ra ty , jednakże w ydatek conajm niej ŁP. 12.— 
na ap a ra t radjow y je s t dla urzędników, robotników, rzemieślników i drob­
nych rolników — w ydatkiem  poważnym.

Co się tyczy technicznych trudności, podnoszą, iż w Palestynie od- 
oiór audycji napotyka na większe przeszkody, niż w k ra jach  północnych. 
W Palestynie żalą się na opóźnienie audycyj europejskich. Palestyna m a 
jak  wiadomo, czas wschodnio-europejski (2 godz. przed Greenwich) i dla­
tego, gdy w Palestynie je s t  już po północy —  środkowo-zachodnie europej­
skie s tacje  nadawcze osiągają dopiero szczytowy punkt swych program ów 
wieczornych.

Głównymi dostawcam i sprzętu radjowego na rynek  palestyński są: 
A m eryka i Holandja. Reprezentowane są również najnowsze modele in­
nych krajów . Zaznaczyć należy, iż Palestyna posiada prąd  zmienny. W ła­
snego przem ysłu radjowego Palestyna nie posiada. Jednakże przem ysł re- 
peracyjny radjow y rozw inął się w ostatn ich  latach bardzo poważnie, a to  
dzięki im igracji niemieckich i austrjack ich  fachowców. Bezsprzecznie po­
w stanie palestyńskiego przem ysłu radjowego je s t tylko kw estją  czasu. 
N astąpi to  wraz z wykończeniem stac ji „Radjo Jerusalem ". Spowoduje to 
niewątpliwie popyt na odbiorniki detektorow e oraz dwu i trzy  lampowe 
ap ara ty  radjowe. Te kategorje  aparatów  zacznie się z powodzeniem pro­
dukować w kraju , podczas, gdy lepsze aparaty , będą dalej, ja k  dotychczas, 
sprowadzane z zagranicy.

Wiele się dyskutuje obecnie o japońskiej konkurencji. Japon ja  spro­
wadziła obecnie na rynek południowo-afrykański apara t radjow y po cenie
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detalicznej ŁP. 3,5, k tó ry  pod względem gatunku odpowiada aparatom  
am erykańsko-europejskim  po cenie ŁP. 17. Rzekomo Japonja  chce rów 
nież opanować i rynek palestyński. Okoliczność ta  naturaln ie zmieniłaby 
gruntow nie sytuację na niekorzyść im portu drogich aparatów  z innych 
krajów , ja k  również zaham owałaby względnie uniemożliwiłaby powstanm 
przyszłego przem ysłu radjowego w Palestynie.

IMIGRACJA ŻYDOWSKA DO PALESTYNY
Zagadnienie im igracji żydowskiej do Palestyny wysuwa się coraz 

bardziej na czoło kompleksu spraw, związanych z budową siedziby naro­
dowej w Palestynie. Od racjonalnego rozwiązania tego zagadnienia zależy 
nietylko utrzym anie i utrw alenie obecnej pomyślnej sy tuacji gospodarczej 
k raju , ale rówmież możność uzyskania większości żydowskiej w Palestynie, 
a tem  samem  i P aństw a żydowskiego.

Rok ubiegły był rekordowy pod względem ilości przybyłych im igran­
tów. Niezależnie od istniejących restrykcy j i ograniczeń fala im igracji 
stale się zwiększa. W pływa na  to poza m omentem  uczuciowym, wielka dys­
proporcja, jak a  daje się zaznaczyć między pomyślnym stanem  gospodar­
czym Palestyny, a  ciężkim kryzysem , panującym  na całym  świecie. Im i­
gracja  do Palestyny w latach ostatnich przedstaw iała się jak  następu je:

Im igracja do Palestyny w latach 1929— 1935.

Rok Ilość im igrantów Ilość turystów , którzy Ogółem
zalegalizowali swój pobyt

1929 4,055 1.194 5.249

1930 4.249 695 4 944

1931 3.136 939 4.075

1932 5.823 3.730 9.553

1933 27,862 2.465 30.327

1934 38.244 4.115 42,359

1935 (l/z r .) 28.516 1,958 30.474

Ogółem 111.885 15.096 126.981

Od r. 1933 rozpoczyna się im igracja do Palestyny na szeroką skalę, 
obejm ując już nietylko chaluców, ale i inne w arstw y społeczeństwa ży­
dowskiego. W roku bieżącym ludność żydowska w Palestynie zwiększy się 
o około 60.000 nowych im igrantów. Ludność żydowska w Palestynie wynosi
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w chwili obecnej około 360.000 osób. W edług obliczeń rzeczoznawców przy­
ro st ludności żydowskiej w Palestynie przedstaw ia się, jak  następuje:

r. 1933 r. 1934

Im igracja 30,327 42,359

Ilość narodzin 6,113 7,666

Ilość zgonów 1,939 4,174 2,419 5,247

P rzyrost na tu ra lny 34,501 47,606

W końcu r. 1933 przeciętna ilość im igrantów, przybyła do Palestyny, 
wynosiła miesięcznie 3.500 osób, w pierwszej połowie r. 1934 — 2.500 osób, 
a w drugiej połowie r. 1934 ilość ta  wzrosła do 4.000 osób. Im igracja do 
Palestyny  w pierwszem półroczu r. 1935 przedstaw iała się, jak  następu je:

1 r. 1934
.............. """i

r. 1935

styczeń 2 ,0 21 3,687 1

luty 2,682 4,974 I

marzec 3,018 6,559

kwiecień 2,474 3,879

m aj 1,896 3,848

czerwiec 1,506 4,225

W r. 1933 ilość kapitalistów , przybyłych wraz z rodzinami do k ra ju  
z kapitałem  powyżej ŁP. 1.000, wynosiła 6.600, czyli 21,8% ogólnej im i­
gracji. W r. 1934 ilość ich wynosiła wraz z rodzinam i 9.702 osoby, czyli 
29,9% ogólnej im igracji, a w pierwszem półroczu b. r. wynosiła 4.375, czyli 
16,1% . Zaznacza się również w znacznej mierze wzrost przybyłej do P a ­
lestyny młodzieży na stud ja . I tak  w r. 1933 przybyło do P alestyny  391 
uczniów i studentów , w r. 1934 — 1.893, a w pierwszej połowie r. b. — 
464. To samo odnosi się do duchownych przybyłych do Palestyny, k tórych 
ilość w r. 1933 wrynosiła 70, w r. 1934 — 207, a  w pierwszej połowie r. 
1935 —- 421.

W pierwszem półroczu b. r. skład procentowy im igracji do Palestyny, 
Według rozm aitych kategory j, przedstaw ia się, jak  następuje:

16,1% stanowili kapitaliści z kapitałem  powyżej ŁP. 1.000,
2%  „ rzemieślnicy,
7%  „  duchowni i młodzież studjująca,

50,6% „ robotnicy,
24,3% „ krew ni obywateli palestyńskich.
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W edług poszczególnych krajów  im igracja  żydowska do Palestyny  
przedstaw iała się, jak  następuje:

K r a j e r. 1934 styczeń-czerwiec
r. 1935

Polska 15,014 13,773
Niemcy 8,177 2,861
Jem en 1,918 874
Rum un ja 1,705 1,989
G recja 1,504 1,084
U . S. A . 1,050 861
A u strja 771 455
A nglja 175 103
Włochy 12 2 77
B ułgarja 2 12 174
Belgja 173 149

W ęgry 197 164

Łotwa 902 475

Litw a 865 962

Czechosłowacja 761 543
F rancja 562 331

Z. S. S. R. 501 265

T urcja 364 575

E gipt 63 23

Inne k ra je 1,593 1,432

Ogółem 36,619 27,170

W ruchu im igracyjnym  do Palestyny  Polska zajm uje pierwsze m iej­
sce. W  r. 1933 wyemigrowało z Polski do P alestyny  12.879 osób, stano­
wiąc 47 % ogólnej im igracji do P alestyny  w tym  okresie. W r. 1934 z Pol­
ski wyemigrowało do P alestyny  15.014 osób, t. zn. 41%  ogólnej im igracji 
do Palestyny. Należy również podkreślić, iż w Polsce koncentruje się n a j­
silniejszy ruch chalucowy na świecie. Ilość chaluców w kibucach przygo­
towawczych, t. zn. na t. zw. hachszarze, wynosi 18.000. Drugie m iejsce 
w ruchu im igracyjnym  do P alestyny  zajm ują Niemcy, co je s t zrozumiałe 
ze względu na istn iejący  tam  obecnie reżym  hitlerow ski. P rzy  omawianiu 
spraw  im igracji żydowsiej do P alestyny  należy podkreślić, iż em igracja 
Żydów z Z. S. S. R. zm niejsza się z roku na rok, co stoi w związku z ogólną 
polityką Sowietów w odniesieniu do odbudowy Palestyny. Rosja Sowiecka 
prześladuje sjonistów  i wszelka praca na rzecz odbudowy Palestyny  na
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O k r e s
Ilość certyfikatów Ilość certyfikatów  

wymagana przez Agencję przyznana przez rząd 
Żydowską palestyński

październik 1933 —  m arzec 1934 24,480 5,500

kwiecień 1934 — wrzesień 1934 2 0 ,10 0 6,800

październik 1934 — marzec 1935 18,600 7,7 0

kwiecień 1935 -— wrzesień 1935 19,260 8,000

terenie Rosji je s t  wzbroniona. O zm niejszeniu się ruchu im igracyjnego 
z Z. S. S. R. do Palestyny świadczy następująca tabela:

Rok Ilość
imigrantów

1925 7,780
1926 1,918
1927 506
1928 277
1929 399
1930 425
1931 357
1932 118

1933 408
1934 501

N ajw iększą przeszkodą w rozwoju ruchu im igracyjnego do Pale­
styny  z Rosji Sowieckiej je s t  pobieranie przez rząd sowiecki 100 Ł. od 
osoby przy udzielaniu swym obywatelom zezwoleń za wyjazd do Palestyny. 
Ostatnio zaznacza się w zrost ruchu im igracyjnego z krajów  wschodnich, 
a szczególnie z Jem enu, gdzie prześladowanie żydów przybiera ostatnio 
na sile. Im igracja  z krajów  wschodnich do Palestyny  wynosiła w r. 1933 
2.626 osób, w r. 1934 —  4.089 osób.

Główną falę w im igracji do Palestyny  stanow ią robotnicy, którzy 
im igru ją  do Palestyny  na podstawie t. zw. certyfikatów  robotniczych. 
Ilość certyfikatów  udzielana robotnikom  przez rząd palestyński nie jes t 
sta ła  i je s t  wyznaczana co pół roku, w zależności od sy tuacji gospodarczej 
k raju . A gencja żydowska przedkłada rządowi 2 razy do roku sw oją opinję 
w sprawie ilości certyfikatów , jak ie  m ają  być przyznane, z dokładnem 
przedstawieniem  sy tuacji gospodarczej k raju , ze szczególnem uwzględnie­
niem sytuacji na rynku pracy. Między ilością certyfikatów , zaproponowa­
ną przez A gencję żydowską, a ilością udzieloną przez rząd palestyński 
panuje zwykle rażąca różnica, na co w skazuje poniższa tabela:
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Tabela powyższa w skazuje jednak  na coraz względniejsze tra k to ­
wanie przez rząd spraw y udzielania certyfikatów , co świadczy o tem, iż 
rząd palestyński przekonał się o stale w zrastającej pojemności rynku 
pracy w k raju . O trzym ane certy fika ty  A gencja żydowska przydziela roz­
m aitym  krajom , przyczem brana  je s t pod uwagę liczebność żydów w po­
szczególnych k rajach , ich sy tuacja  polityczna i gospodarcza i t. d. P rzy ­
dział certyfikatów  w latach ostatnich według poszczególnych krajów , 
przedstaw iał się, jak  następu je:

K r a j
Październik 1933 

Marzec 1934
Kwiecień 1934 
Wrzesień 1934

Październik 1934 
Marzec 1935

Kwiecień 1935 
Wrzesień 1935

Polska 1,640 1,995 3,072 2,975

Niemcy 1,741 2,093 1,361 1,350

Rum un ja 355 309 395 500

Litw a 197 183 246 305

Łotwa 114 130 166 170

Czechosłowacja 77 138 173 170

A ustrja 113 148 192 135

Grecja 237 231 152 250

Jem en 195 189 380 200
U. S. A. 35 33 50 45

Z. S. S. R. 80 85 113 100
Inne k raje 364 523 45 785

C ertyfikaty  przy­
znane indywidu­
alnie 40 205 280 615

C ertyfikaty  rezer­
wowe 312 538 300 400

5,500 6,800 7,500 8,0.0

Agencja żydowska przeprowadza ostatn io  rokowania z rządem 
w spraw ie zalegalizowania turystów , m ieszkających nielegalnie w k ra ju . 
F ak t, iż tu ryści ci są obecnie już urządzeni w Palestynie, świadczy na j- 
lelpiej, iż obliczenia rządu palestyńskiego w spraw ie pojemności rynku 
były nieścisłe i zbyt pesym istyczne. Należy przypuszczać, że rząd pale­
styński pójdzie na rękę Agencji żydowskiej w tych  jej staraniach.

Ruch turystyczny do Palestyny w ostatn ich  2-ch latach przedstaw iał 
się, jak  następu je:
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Ilość turystów I i ość turystów Ilość turystów
R o k przybyłych do opuszczających pozostałych

Palestyny Palesryne w k aju

1933 26,002 15,626 10,376

1934 26,400 21,653 4,747

Ograniczenia, stosowane ostatnio przez rząd angielski przy wyda­
waniu wiz turystycznych na wjazd do Palestyny, wpływają w znacznej 
mierze ham ująco na rozwój gospodarczy k raju . Palestyna bowiem jako 
k ra j św ięty dla najw iększych trzech religij św iata, oraz jako ciekawy ośro­
dek nowobudującego się życia gospodarczego, m ogłaby stać się terenem  
niezwykle ożywionej tu rystyk i.

Należy się spodziewać, iż pod wpływem opinji publicznej oraz zale­
ceń kom isji m andatowej Ligi Narodów, rząd palestyński zmieni swoją 
dotychczasową politykę im igracyjną i przystosuje j ą  do faktycznych zdol­
ności absorbcyjnych Palestyny.

p. w.

ZADANIA I CELE POLSKO-PALESTYNSKIEGO 
BANKU EMIGRACYJNEGO I EKSPORTOWEGO

Palestyna s ta je  się coraz bardziej ośrodkiem, do którego k ieru je się 
prąd em igracyjny żydostw a całego św iata, zaś żydostw a polskiego w szcze­
gólności. J e s t  ona dziś jedynym  na świecie k rajem  masowej im igracji 
żydów.

Połowa im igracji palestyńskiej, k tó ra  w roku ostatn im  osiągnęła 
cyfrę 60.000 ludzi, rek ru tu je  się z Polski. Ale cy fra  ta  nie ilu stru je  do­
statecznie faktycznego stanu  i potrzeb masowej em igracji ludności ży­
dowskiej w Polsce. Należy bowiem wziąć także pod uwagę szerokie rzesze 
em igrantów  potencjonalnyeh, t. j. ludzi, k tórzy chętnieby emigrowali, 
gdyby mieli ku tem u możność. W śród tych ostatnich istn ieje  dużo prze­
mysłowców średnich i małych, rzemieślników i chałupników oraz drob­
nych osadników, k tórzy m ają  możność zagospodarowania się w Palesty ­
nie. B rak im jednak gotówki, niezbędnej do wyjazdu i przeprowadzenia 
ich w arsztatów  pracy, często od la t już nieczynnych. Na większe jeszcze 
trudności finansowe napotykają  ci, k tórzy nie mogą narazie likwidować 
swych skrom nych częstokroć m ajątków  w Polsce. B rak centralnej in sty ­
tucji finansow ej, k tóraby  się zajęła racjonalną pomocą w tych  w ypad­
kach, daje się już odczuwać od dość dawna. W m iarę jednak wzrostu

459



em igracji, brak ten  daje się coraz silniej we znaki. Zaspokojenie tych 
potrzeb stało się dziś nietylko obowiązkiem społeczeństwa żydowskiego, 
lecz również doniosłem zagadnieniem  ogólno-państwowem, którem u jednak 
nasze społeczeństwo musi poświęcić szczególną uwagę i otoczyć je  spe­
cjalną opieką.

Drugiem  ważnem zagadnieniem  w stosunkach polsko-palestyńskich 
je s t spraw a eksportu z Polski do Palestyny. N a ogólną sumę towarów 
im portow anych do Palestyny w r. 1934 za ŁP. 15.426.211, Polska ekspor­
tow ała tylko za około 13 miljonów złotych, a więc około 3% . C yfry  te  
już  w pierwszem półroczu b. r. zostały o około 40%  przekroczone. Ale 
nie ulega wątpliwości, że m ogły i powinny one w dalszym ciągu poważ­
nie w zrastać. Is tn ie ją  ku tem u objektyw ne możliwości i inicjatyw a, k tó ­
re  rozb ija ją  się niejednokrotnie o b rak  racjonalnej i odpowiedniej pomo­
cy finansow o-kredytow ej, szczególnie dla drobnego i średniego przemysłu.

Dla uregulowania tych  potrzeb em igracyjnych i konieczności finan ­
sowania drobnego eksportu, został założony bank p. n. „Polsko-Palestyński 
Bank Spółdzielczy E m igracyjny i Eksportow y, Spółdz. z ogr. odp.“ w W ar­
szawie, którego zadaniem  je s t :

1) ułatw ianie i popieranie em igracji s tan u  średniego a szczególnie 
przemysłowców średnich i małych, rzemieślników i drobnych kupców, oraz 
chałupników i drobnych rolników, przez:

a) udzielanie tanich pożyczek członkom spółdzielni na cele zwią­
zane z ich em igracją, pod odpowiedniem zabezpieczeniem (maszyn, to ­
warów i t. p .) , lub gw arancją osób trzecich (zasługujących na zaufanie) 
zamieszkałych w Polsce lub w Palestynie.

b ) przyjm ow anie oszczędności i wkładów oprocentowanych od 
przyszłych em igrantów, k tóre to  sumy będą im wypłacone przed ich wy­
jazdem, bądź też użyte w sposób przez nich wskazany,

c) wykonywanie wszelkich zleceń em igrantów, wchodzących w za­
kres operacyj bankowych,

d) udzielanie pożyczek pod zastaw  nieruchomości i ruchomości (m a­
szyn, w arsztatów  pracy i t. d .), jeżeli em igrant nie może lub nie chce 
zlikwidować narazie swego m ajątku.

(O trzym anie pożyczek daje  możność tym  em igrantom  przesiedlenia 
się do Palestyny, przetransportow ania tam  swych w arsztatów  pracy i fab ­
ry k  oraz urządzenia się w Palestynie. Zdolność zaś kredytow a tych  ele­
mentów, k tóre przesiedlają się do Palestyny, wobec lepszych warunków 
zarobkowania i dochodowości ich przedsiębiorstw , znacznie się poprawi 
i da im możność regularnego spłacania zaciągniętych pożyczek).

e) zarządzenie i likw idację powierzonych bankowi m ajątków  emi­
grantów  z Polski, zgodnie ze zleceniem ich właścicieli.
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2) Popieranie eksportu z Polski do Palestyny, przez udzielanie k re ­
dytów średnim  i drobnym przemysłowcom, rzemieślnikom i chałupnikom 
oraz spółdzielniom rolniczym, na cele związane z ich produkcją i ekspor­
tem  do Palestyny, pod zabezpieczenie towarowe lub konosamenty.

Fundusze i kapitał obrotowy banku powstaną z:
a) udziałów członków. Członkowie są przyjm owani na całym  obsza­

rze P aństw a Polskiego.
Członkami banku mogą być zarówno osoby fizyczne oraz prawne, jak  

gm iny, spółdzielnie, oraz wszelkie związki, organizacje i stowarzyszenia 
o celach pokrewnych. Udział wynosi zł. 100, płatnych przy zapisie zł. 50, 
resz ta  w dwóch równych ra tach  miesięcznych. Odpowiedzialność członka 
za operacje spółdzielni — do wysokości zadeklarowanego udziału.

b) wkładów term inow ych i bezterminowych, oprocentowanych, 
składanych przez jednostki i insty tucje  w k ra ju  lub zagranicą.

c) kredytów  udzielanych bankowi przez państwowe insty tucje  f i­
nansowe (poważne przyrzeczenia pod tym  względem organizatorzy banku 
już otrzym ali) i większe banki krajow e i palestyńskie.

Koszty handlowe i adm inistracyjne będą pokryte z dochodów banku. 
Członkowie Zarządu i Rady będą wykonywali swe czynności honorowo.

Bank, mimo swego charak te ru  społecznego będzie prowadzony na 
zasadach czysto handlowych. Koło organizatorów, składające się z działa­
czy społecznych i gospodarczych, zgrupowanych przy Polsko-Palestyńskiej 
Izbie Handlowej, da je  dostateczną rękojm ię, że in sty tu c ja  ta  będzie r a ­
cjonalnie i właściwie prowadzona.

Cele, dla których bank został powołany do życia, znajdą niew ątpli­
wie wielkie zrozumienie i uznanie wśród szerokich w arstw  potencjalnych 
em igrantów, ludzi zainteresowanych w eksporcie do Palestyny, oraz tych 
w szystkich jednostek, związków, organizacyj i insty tucy j, k tóre są za­
interesow ane w ulżeniu doli em igrantów  lub powiększeniu naszego ekspor­
tu . W szyscy ci, w zrozumieniu doniosłych celów i zadań banku, dla dobra 
em igrantów  i odbudowy Palestyny, pośpieszą niewątpliwie z pomocą, przez 
zapisywanie się na członków oraz powierzanie bankowi swych wkładów.

Objektyw na ocena stosunków polsko-palestyńskich dowodzi nie­
zbicie o konieczności założenia tak iej in sty tucji i o je j  wielkich możliwo­
ściach rozwojowych. Stopień powodzenia te j inicjatyw y, rozszerzenie i po­
głębienie działalności tej pierwszej w swoim rodzaju insty tucji, zależy 
jednak  od stopnia współdziałania wszystkich czynników powołanych.
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BUDOWA KOLEI ŻELAZNYCH NA BLISKIM 
WSCHODZIE

(pw) Wobec uprzemysłowienia krajów  Bliskiego Wschodu, oraz 
zgodnie z tendencją zwiększenia ruchu turystycznego do tych  krajów , po­
w sta ją  obecnie p ro jek ty  zastąpienia istn iejących prym ityw nych środków 
kom unikacji nowoczesnemi drogam i i szosami, a przedewszystkiem  przez 
odpowiednio rozbudowaną sieć kolei żelaznych. Podczas gdy Iran  (P ers ja) 
przystąpił już do zrealizowania p ro jek tu  budowy kolei trans-irańsk iej, 
p ro jek t utworzenia linji kolejowej H ajfa-B agdad je s t  jeszcze w strefie  
zagadnień teoretycznych. Iran, nie posiadający praw ie wogóle kolei że­
laznych, przystąpił do budowy linji kolejowej o długości 1.500 km., k tó ra  
połączy port Bandar-Shah na morzu K aspijskiem  z portem  południowym 
B andar-Shahpur, w zatoce perskiej. N arazie ograniczono się do budowy 
150 km. na odcinku północnym oraz 250 km. na odcinku południowym. 
Budowa te j linji kolejowej napotyka na wielkie trudności. Górzyste oko­
lice w ytw arzają znaczne trudności techniczne. M alarja  dziesiątkuje siły 
robotnicze, a naw et w najzdrowszych miejscowościach upały są tak  wiel­
kie, iż praca je s t możliwa tylko w ciągu kilku godzin na dobę; przy tem  
szczepy arabskie nie stanow ią idealnego m aterja łu  roboczego.

W budowie te j linji kolejowej biorą udział przedsiębiorstw a włoskie, 
szwedzkie, czechosłowackie i irańskie. Szyn stalowych dostarczyła Rosja 
Sowiecka. Pod kierunkiem  inżynierów techników pow stała wielka irań ­
ska fab ryka  cementu, k tó ra  dostarcza cem entu na budowę wspomnianej 
linji. M aszyny i wagony kolejowe m ają  być sprowadzane ze Stanów Zjed- 
czonych Am eryki Północnej oraz Belgji. A nglją praw ie że nie bierze żad­
nego udziału w  budowie wspom nianej linji, nieznaczna tylko ilość loko­
m otyw ma być zamówiona w M anchester. Poza tubylcam i w budowie linji 
kolejowej zatrudnionych je s t kilka tysięcy włochów, specjalnie przy bu­
dowie tuneli i pracach m urarskich. Turyści angielscy, k tórzy ostatnio 
zwiedzili teren  budowy, podkreślają kom fort europejski nowej linji.

Począwszy od roku 1925 ustalono specjalną opłatę na herbatę  i cu­
kier, a dochody przeznaczono na budowę kolei. W ostatnich latach zmalały 
znacznie dochody z powyższych opłat, natom iast wzrosły, w związku z po­
większeniem tem pa budowy, w ydatki. Rząd irański był zmuszony 
pokryć powstałe deficyty z kapitałów  rezerwowych rządu. Rząd irański 
zam ierza zaciągnąć zagranicą większą pożyczkę na wspom niany cel.

Pow staje pytanie, czy takie obciążenie budżetu je s t  racjonalne. 
Znaczenie strategiczne kolei żelaznych je s t minimalne wobec znacznego 
rozrostu lotnictw a w ostatnich czasach. Co się zaś tyczy znaczenia gospo­
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darczego, nie można przewidzieć, czy możliwem będzie eksportować ryż 
irański, obciążony frach tem  kolejowym odległości 1500 km. i czy ryż ten 
będzie konkurencyjny w stosunku do ryżu indyjskiego, jak  również czy 
owoce irańskie znajdą zbyt na rynkach światowych, tem bardziej, że ogrod­
nicy irańscy nie są absolutnie obeznani z nowemi zdobyczami te j gałęzi 
produkcji rolnej. W iększe szanse m iałaby bawełna, ta  jednak  znajduje 
się w okręgach, przez k tóre lin ja  kolejowa nie przejdzie. Pozatem  zachodzi 
pytanie, czy tran sp o rt samochodami ciężarowemi, k tóry  rozw ija się 
w ostatn ich  latach  w bardzo szybkiem tempie, nie zwycięży w walce kon­
kurencyjnej z transportem  kolejowym. W alka konkurencyjna między 
A nglo-Persian Oil Co. a Sowietami o cenę benzyny, przyczyni się do dal­
szego potanienia tran sp o rtu  samochodami ciężarowemi.

Kolej ta  będzie jednak  m iała znaczenie dla scementowania gospo­
darki krajow ej i przyczyni się bezsprzecznie do industrja lizacji k raju . N a­
leży przy tem  podkreślić, iż realizacja p ro jek tu  budowy kolei trans-irań- 
skiej leży po linji generalnych poczynań obecnego szacha irańskiego, 
k tóry  widzi w niej symbol m odernizacji i europeizacji k raju .

Przedłożony rządowi angielskiem u przez agen turę  „Rendel, Palm a 
& T ritton" w końcu r. 1930 pro jek t budowy linji kolejowej H a jfa—B ag­
dad, nie został dotychczas zrealizowany. Dotychczas udało się zaintereso­
wać rząd irask i wspomnianym projektem . P ro jek t dzieli się na dwie części. 
Pierw sza obejm uje odcinek palestyński, d ruga  — teren  pustynny. Budo­
wa wspomnianej linji kolejowej napotka na szereg trudności konstruk­
cyjnych ze względu na napotykane tereny  górzyste. Trudności te  mogą 
jednak  być ominięte, gdyby część linji kolejowej przeprowadzono przez 
teren  sy ry jsk i (H ajfa—D am aszek), co je s t  jednak  związane z trudnościa­
mi na tu ry  politycznej. W oddaleniu 60 mil od Jordanu lin ja  kolejowa na­
potka już na pustynię o charakterze górzystym . N a źródłach A zraą koń­
czy się teren  pustynny, posiadający natu ralne źródła, następne 400 mil 
nie posiadają wody, k tó rą  można otrzym ać tylko drogą wiercenia s tu ­
dzien. P rzy  mieście H it lin ja  napotka na rzekę E u fra t, a koło m iasta  Ra- 
m adi okrąży jezioro H abbaniya. W tym  punkcie budują Anglicy lotnisko. 
Pozatem  przewidziane są w tem  m iejscu większe prace nawadniające. Przy 
F allu ja  przejdzie przez m ost na Eufracie lin ja  kolejowa o długości 500 
yardów. Ogółem długość linji kolejowej H a jfa—Bagdad wyniesie 685 mil. 
w tem  48 mil w Palestynie, 280 — w T ransjo rdan ji i 357 — w Iraku.

Koszt budowy wspomnianej linji wyniesie około 8 miljonów funtów. 
N ajwiększe w ydatki przewidziane są przy budowie odcinka kolei w górzy­
stej miejscowości na wschód od Jordanu, oraz budowa mostów na Jordanie 
i na Eufracie. Zrealizowanie wspomnianego pro jek tu  je s t  uzależnione od 
rozwoju stosunków gospodarczych między Palestyną a Irakiem . L in ja  ko­
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lejowa H a jfa—Bagdad będzie m iała znaczenie nietylko dla tran spo rtu  to ­
warów, ale i dla ruchu turystycznego. Przeszło 20.000 osób przejeżdża rok 
roczćhie przez wspomniane obszary pustynne. Przeprowadzenie linji ko­
lejowej zwiększy w znacznej mierze ruch pasażerski między Indjam i 
a Europą. Pozatem  należy wspomnieć o możliwości skierowania pielgrzy­
mek przez powyższe tereny. A utorzy p ro jek tu  obliczyli, iż po 10 latach 
eksploatacji lin ja  kolejowa zacznie przynosić dochód w wysokości 800.000 
funtów, co, po odliczeniu kosztów am ortyzacji, wyniesie dochód w wyso­
kości 4% .

Nieznaczny dochód nie może zachęcać pryw atnego kapitału. Ze 
względu na dobrą sy tuację  finansową rządu iraskiego, finansowanie bu­
dowy kolei przez rząd irask i je s t  możliwe (budżet państwowy je s t pokryty 
z innych dochodów poza miljonem  funtów, jak i rząd iraski o trzym uje od 
tow arzystw  eksploatujących złoża naftow e). Należy podkreślić, iż część 
linji kolejowej znajduje się w Palestynie i w T ransjo rdan ji i rządy wspo­
m nianych krajów  nie uchylą się od udziału w w ydatkach budowy wspo­
m nianej lin ji kolejowej.

Rozwój pszczeinictwa w Palestynie
(pw) Pszczelnictwo w Palestynie rozbudowuje się z roku na rok. Ta 

gałąź produkcji może odegrać poważną rolę w rozwoju gospodarki rolnej 
Palestyny. O rozwoju pszczeinictwa w Palestynie świadczą następujące 
dane:

R o k Ilość uli w żyd. 
osiedlach % Ilość uli w arab. 

osiedlach % Ogółem

1932
1933
1934

W ar

4,437
5,943

11,191
abskiem osiec

70
73
80

lu K far Ba

1,949 
2,119 
2,794 

ruria , obok Ra

30
26
20

imała, znaj

6,386 
8,065 

13,985 
lu je  się 1.200

uli. W plantacjach pomarańczowych Judei, obejm ujących 150.000 duna­
mów, znaleźć może m iejsce 80.000 uli, a w r. 1934 było ich tam  zaledwie 
6.967. Ja k  więc widać, is tn ie ją  wielkie możliwości dla dalszej rozbudowy 
pszczeinictwa w Palestynie.

Dochodowość te j gałęzi produkcji zależy od dwóch czynników. Od 
wielkości zbioru miodu i od kosztów produkcji. Roczne w ydatki łożone na 
utrzym anie jednego ula wynoszą około 720 milsów. Przeciętny zbiór miodu 
z jednego ula wynosi 12 kg. miodu pomarańczowego, lub 14 kg. miodu 
eukaliptusowego, albo też 15 kg. miodu z kwiatów polnych.
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Komunikacja lotnicza w Palestynie
(pw) Od szeregu la t Palestyna je s t  przecięta linjam i lotniczemi, 

uirzym y wanemi przez europejskie tow arzystw a lotnicze. Angielskie tow a­
rzystwo lotnicze „Im perial A irw ays" u trzym uje sta lą  kom unikację lotni­
czą między Londynem, a Palestyną drogą na Kair. W Kairze bowiem nastę ­
puje rozgałęzienie głównej linji lotniczej Londyn—K air na dwie odnogi, 
z których jedna prowadzi do K apstadtu , a  druga — do Palestyny, Bagdadu, 
zatoki Perskiej, a następnie do Indyj. Obecnie w Palestynie istn ieje  1 port 
lotniczy w Gazie, oraz cywilny port lotniczy w Ramie. P o rt lotniczy 
w Ramie m a lepsze połączenie kom unikacyjne z Jerozolimą, Tel-Awiwem 
i Ja ffą  niż Gaza. Pozatem  pola lotnicze istn ie ją  w okolicach Jerozolimy, 
Jerycho, jak  również i w T ransjordanji. Kom unikację lotniczą z Paie- 
stpną u trzym uje też holenderskie towarzystwo lotnicze „K. L. M.“, jak  
również francuskie tow arzystw o lotnicze „A ir-F rance“. Ponadto wspom­
nieć należy o stałej kom unikacji lotniczej między Egiptem  a  Palestyną, 
utrzym yw anej przez egipskie tow arzystw o Airwork.

Pow stały ostatnio w Tel-Awiwie żydowTski Aeroklub, m a zam iar 
wprowadzić w ew nątrz k ra ju  kom unikację lotniczą o charakterze turystycz- 
no-wycieczkowym.

Budowa dróg i szós w Palestynie
(pw) Główną częścią robót publicznych, prowadzonych przez rząd 

palestyński, je s t budowa dróg i szós w k ra ju . Przed w ojną Palestyna była 
bardzo uboga w środki kom unikacyjne. Obok linji kolejowej Ja ffa  - J e ro ­
zolima (k tóra pow stała w r. 1892), istn iała  druga lin ja : H a jfa—Dera,, 
k tó ra  jednak  nie odegrała nigdy większej roli. Podróżujący posługiwali 
się przeważnie końmi i mułami. Sytuacja  jednak zmieniła się bardzo 
znacznie w okresie wojny. Naprzód a rm je : tu recka i niemiecka, później 
arrn ja  angielska pod dowództwem lorda Allenby, zbudowały szereg dróg, 
szós i linij kolejowych. Drugim  okresem intensywnego rozbudowania sieci 
kom unikacyjnej Palestyny, są la ta  1921—1923, gdy to wzmogła się fala 
im igracyjna do Palestyny, a tysiące chaluców znalazło zatrudnienie przy 
budowie szós (Kwiszim). Obecnie istn ieje  połączenie szosowe wzdłuż P a ­
lestyny, z północy na południe. Ciągnie się ona z N azaretu poprzez Dże- 
nin, Nablus, Jerozolimę, Chebron, do Beer-Szewa. Główna ta  a r te r ja  ma 
być rozbudowana przez odbudowę odnóg, prowadzących na wschód i za­
chód. Niektóre z tych odnóg są już wybudowane. Obecnie jes t w budowie
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odnoga Ja ffa —Tel-Awiw—H ajfa , a  projektow ana je s t  budowa szosy, łą­
czącej Afule z Bejzanem. W okresie więcej niż 12-tu lat, od r . 1921 do 
1933, długość szós palestyńskich podwoiła się. I tak  w r. 1921 długość 
szós palestyńskich wynosiła 450 km., a  w r. 1933 — 1.015 km. Szosy, 
k tó re  przed wojną posiadały 4 m. szerokości, zostały rozszerzone i posia­
dają  obecnie niem niej niż 5 km. W ciągu wspom nianych 12-u lat rząd pa­
lestyński wydał na budowę szós w Palestynie ŁP. 955.958.

Ruch okrętowy w portach palestyńskich
(pw) W raz z ożywieniem handlu zagranicznego Palestyny, a szcze­

gólnie w związku ze wzrostem  eksportu owoców cytrusow ych z Palestyny, 
daje  się zaznaczyć zwiększony znacznie ruch okrętow y w portach palestyń­
skich. Szereg europejskich tow arzystw  okrętowych uruchomiło stałe po­
łączenia okrętowe z portam i palestyńskiem i. O statnio pow stały też w P a ­
lestynie żydowskie lin je  okrętowe, k tóre dysponują większemi kapitałam i. 
Pierw sze m iejsce wśród krajów  w ysyłających swe okręty  do Palestyny 
zajm uje Ita lja , drugie — A nglja, trzecie — F rancja , a następnie — Niem ­
cy. O statnio tow arzystw a okrętowe szwedzkie i norweskie in te resu ją  się 
coraz żywiej stworzeniem  stałej kom unikacji okrętowej z Palestyną.

O rozwoju ruchu okrętów w portach palestyńskich świadczy nastę­
pująca tabela:

R o k Ilość okrętów 
w portach

Tonaż 
w tonnach

1922 1,776 983,000

1923 2,416 1,242,000

1924 2,126 1,354,000

1925 2,472 1,859,000

1926 2,651 1,615,000

1927 2,616 1,606,000

1928 2,290 1,812,000

1929 2,663 1,976.000

1930 2,697 1,936,000

1931 2,949 1,860,000

1932 2,943 2,058,000

1933 3,372 3,294,000
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Ruch budowlany w Palestynie
(pw) W niezwykle szybkiem tem pie rozw ija się ruch  budowlany 

w Palestynie, co stoi w związku ze wzmożoną im igracją  do k ra ju . Szcze­
gólnie tempo budowy wzrosło w Jerozolimie, H ajfie  i Tel-Awiwie. Inw e­
stycje  w budownictwie w m iastach palestyńskich wynosiły w  okresie 
1926— 1932, jak  następu je:

Rok ŁP.

1926 — 1.141.000
1927 — 770.000
1928 —  693.000
1929 —  1.742.000
1930 — 2.449.000
1931 —  2.721.000
1932 — 2.946.000

W śród m iast palestyńskich pierwsze m iejsce w ruchu budowlanym  
zajm uje Tel-Awiw. W r. 1926 zabudowano w Tel-Awiwie 54.000 m. kw., 
w r. 1927 — 13.000 m. kw., w r. 1928 —  34.000 m. kw., w  r. 1929 — 29.000 
m. kw., w r. 1930 — 40.000 m. kw., w  r. 1931 —  66.000 m. kw., w  r .  1932—
128.000 m. kw., w  r . 1933 —  353.000 m. kw. Palestyna posiada wielkie 
ilości kamieni, zdatnych do budowy. I tak  domy w Jerozolimie budowane 
są wyłącznie z kam ienia. O statnio coraz większe zastosowanie w budow­
nictw ie palestyńskiem  m a żelbeton, co wpływa na  szybsze wykonanie bu­
dowy oraz niższy koszt.

W Tel-Awiwie używane są przy budowie często cegły sylikatowe. 
W ielką przeszkodą w rozwoju ruchu budowlanego jes t spekulacja g ru n ta ­
mi, ostatnio zjawisko bardzo rozpowszechnione w k ra ju . Szczególnie wzro­
sły  ceny gruntów  w Tel-Awiwie. Dunam  grun tu , k tó ry  bezpośrednio po 
wojnie kosztował zaledwie kilka funtów , obecnie posiada w artość kilkuset 
funtów , a  były już notowane tranzakcje , gdy za dunam  ziemi pod budowę 
płacono powyżej tysiąca funtów. Ceny grun tu  w Jerozolimie oraz w  H a j­
fie, gdzie ruch budowlany je s t m niejszy, i gdzie żydowski Fundusz N aro ­
dowy je s t  właścicielem większych terenów  i może odpowiednio wpływać 
na ceny gruntów , ceny terenów  budowlanych są znacznie niższe.

W raz ze w zrostem  cen placów budowlanych dała się zauważyć zwyż­
k a  opłaty komornego. Rząd palestyński, chcąc jakoś uregulować sprawę 
wysokości komornego, -wydał specjalne zarządzenia, ustalające m aksy­
m alną wysokość opłat za lokale.
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Bogactwa naturalne Palestyny
(pw) Palestyna z na tu ry  nie je s t obdarzona bogactwam i natu ra lne­

mu Nie znajdujem y w je j ziemi złóż m etali ani też węgla. Posiada ona 
natom iast większe ilości bazaltu oraz kam ieni wapiennych. Morze M artwe 
dostarcza też wielkiej ilości soli potasowych. Eksploatacja m orza M artw e­
go rozpoczęła się w r. 1929, kiedy to żydowsko-angielska grupa kap ita ­
listów (Nowomiejski—Tulloch), otrzym ała koncesję na jego eksploatację. 
Pow stałe w ten  sposób przedsiębiorstwo „Palestine Potash  Company" 
rozpoczęło swą działalność wydobywania z morza M artwego znacznych 
ilości potasu i bromu. Zawartość soli morza M artwego wynosi 330 gr. na 
litr  wody. Morze M artwe dostarcza też wielkich ilości asfaltu . Spotykam y 
również w rozm aitych dzielnicach Palestyny oraz w okolicy Beląa w T rans­
jo rdan ji złoża fosfatu . Pozatem  spotykam y w Palestynie, na południu od 
morza M artwego, większe złoża soli. Ponadto sól w Palestynie o trzy­
m uje się również z m orza Śródziemnego przez parowanie, czem zajm uje 
się przedsiębiorstwo palestyńskie „A ttlit Salt Company". W rozm aitych 
okolicach Palestyny znajdu ją  się również złoża gipsu. Największe jego 
ilości znajdują  się w okolicy Menachmi. W okolicach Gazy znajdu ją  się 
wielkie złoża siarki. N afty  dotychczas w Palestynie nie znaleziono. W e­
dług przypuszczeń biologów, źródła n a fty  znajdu ją  się w Palestynie, 
w okolicach m orza M artwego. W edług oszacowań rzeczoznawców morze 
M artwe zawiera 2 m iljardy tonn chlorku wapnia, 980 miljonów tonn brom ­
ku magnezu, 22 m iljardy tonn chlorku magnezu, 6 mil jardów  tonn chlor­
ku wapnia, 11 mil jardów  tonn soli kuchennej. Złoża fosfatu  w okolicy 
Nebi Musa i Dżebel K arm un oszacowane są na 100 miljonów tonn. Złoża 
soli w Dżebel Usdum, zaw ierają według oszacowań 1 m iljard tonn. P ro ­
dukcja t-w a „Palestine Potash  Company" zwiększa się z roku na rok. 
W iększość swej produkcji towarzystwo eksportu je zagranicę, osiągając 
wysokie ceny.

Źródła mineralne Palestyny
(pw) W dolinie Jo rdanu  oraz w okolicach m orza M artwego znajdu je­

my liczne źródła m ineralne. W śród nich liczne są źródła cieplicowe. Posia­
d ają  one dużą zawartość siarki i soli. W iększość z nich posiada pierw iastki 
radjoaktyw ne. N ajw ażniejsze źródła znajdu ją  się w Tyberjadzie. Na pół­
noc od jeziora tyberjadzkiego, w pobliżu Tabgha, znajduje się źródło 
słone o 32° ciepła. W W adi Maleh na wschód od Tubas, znajduje się ciepłe 
źródło E in  Maleh. Posiada ono m ałą zawartość soli, natom iast dużo sia r­
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ki. Tem peratura jego wynosi 30° C. 50 km. na wschód od m orza M artwego 
znajduje się źródło E in Hosb, o m ałej zawartości siarki. Obok El-Ham eh 
przy Jarm uku, znajduje się źródło, posiadające znaczną w artość wodo­
leczniczą. Jest ono mało słone, natom iast posiada wielką zawartość sia r­
ki. Szereg źródeł m ineralnych spotykam y również w T ransjordanji.

N ajsilniejszem  i najbardziej wartościowem źródłem w T ransjo r­
danji je s t  Zerka Main. T em peratura tego źródła wynosi około 60° C. 5 km. 
na południe od tego źródła znajduje się źródło Ein al Zerka, k tó re  już 
w starożytności słynęło ze swoich wartości leczniczych.

Władze komunalne Palestyny
(pw) Palestyna posiada 23 m iasta, k tóre rządzą się według s ta tu tu  

m unicypalnego z r. 1924. W edług tego s ta tu tu  prawo wyborcze do władz 
m iejskich posiadają wyłącznie obywatele palestyńscy (w yjątek  Tel-Awiw). 
Nowoprzybyli żydowscy im igranci nim  przeprow adzają naturalizację, są 
pozbawieni wszelkiego wpływu na gospodarkę m unicypalną m iast. W ięk­
szością m iast w Palestynie rządzą ugrupow ania arabskie, k tó re  dopiero 
ostatn io  przybrały  charak te r zorganizowanych p a rty j politycznych. Do­
tychczas były to  ugrupowania bogatych rodzin, k tóre kierowały się wła- 
snemi interesam i i am bicjam i. Rodziny Husseinów, Naszaszybich, dzierżą 
i obecnie władzę w większości m iast Palestyny. Ostatnio wpływy N aszaszy­
bich w Jerozolimie osłabły, gdyż przywódca ich Rageb Bej Naszaszybi nie 
został ponownie w ybrany na burm istrza  tegoż m iasta. Urząd ten  zajm uje, 
ja k  wiadomo, dr. Chaldi, k tóry  utworzył nową p a rtję  polityczną.

Podział administracyjny Palestyny
(pw) Po zdobyciu P alestyny  przez wojska angielskie, Palestyna po­

dzielona została na 12 okręgów, a mianowicie: Jerozolim a, Ja ffa , Gaza, 
Beer-Szewa, Nablus, Dżenin, Tul-Kerem, H ajfa, N azaret, A kko, T yberjada 
i Safed. W r. 1919 ilość okręgów adm inistracyjnych została zredukowana 
do 10-ciu. W dn. 1 lipca 1921 r., podczas wprowadzenia adm inistracji cy­
wilnej, ilość okręgów adm inistracyjnych zmniejszyła się do 7-miu, a  m ia­
nowicie: Jerozolima, Ja ffa , Beer-Szewa, Gaza, F en icja  (H a jfa ), Galilea 
(N azaret) i Sam arja  (N ablus). W dn. 1 lipca 1922 nastąp iła  znów zm iana 
w podziale adm inistracyjnym  Palestyny. Ustanowiono wówczas 4 okręgi, 
a  mianowicie: H ajfa , Nablus, Jerozolim a i Ja ffa . Obecny podział adm ini­
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s tracy jny  Palestyny  został ustanowiony w dn. 22 lipca 1927 r. i przed­
staw ia się jak  następu je: Palestyna jes t podzielona na 2 okręgi zasadni­
cze, a mianowicie: na okręg północny z siedzibą w H ajfie  i okręg południo­
wy z siedzibą w Jaffie , oraz 1 okręg autonom iczny: Jerozolim a. Okręg pół­
nocny obejm uje H ajfę, Akko, N azaret, Tyberjadę, Safed, Nablus, Dżenin, 
Tul-Kerem i Bejzan, oraz okolice tych m iast. Okręg południowy obejm uje 
Ja ffę , Ramie, Gazę, Chebron, Beer-Szewa i ich okolice. Okręg autono­
m iczny Jerozolim a obejm uje Jerozolimę, Ramala, Betleem, Jerycho i ich 
okolice. Na czele okręgów północnego i południowego s to ją  kom isarze 
(D istric t Com m issioners). N a czele okręgu autonomicznego Jerozolimy 
stoi wicekomisarz (D eputy D istrict Com m issioner).

Co się tyczy podziału adm inistracyjnego T ransjordanji, to rozróż­
niam y tam  4 prowdncje, t. zw. M untaąas, a  mianowicie: Adschlun, Beląa, 
Kerak, M aan i okręg autonomiczny stolicy Ammanu. Na czele każdej pro­
wincji stoi gubernato r adm inistracyjny, t. zw. Hakim  Idare, a na czele 
okręgu adm inistracyjnego stolicy stoi t. z w. Muhafez.

Handel zagraniczny Palestyny
(pw) Palestyna bierze coraz żywszy udział w handlu m iędzynaro­

dowym. Handel zagraniczny P alestyny  w zrasta system atycznie, co świad­
czy o pom yślnym  jej stanie gospodarczym oraz o wzroście pojemności 
rynku wewnętrznego.

Im port Palestyny w pierwszym  kw artale b. r. wynosił ŁP. 4.387.239 
wobec ŁP. 3.322.197 w tym  sam ym  okresie 1934 r. W zrost więc wynosił 
przeszło m iljon funtów. Pomyślne w arunki klim atyczne w bieżącym sezo­
nie przyczyniły się do zm niejszenia się im portu zboża i mąki, im port 
tychże wynosił ŁP. 202.191 wobec ŁP. 217.000 w tym  samym  okresie 
ubiegłego roku. Im port paszy dla bydła zmalał z ŁP. 10.941 do ŁP. 5.707. 
W zrósł natom iast im port m ięsa oraz bydła przeznaczonego na rzeź 
z ŁP. 106.538 do ŁP. 175.014, z tego przypada na im port drobiu ŁP. 
23.291 wobec ŁP. 5.253 w pierwszym kw artale  ubiegłego roku. Przywóz 
owoców świeżych i suszonych wzrósł z ŁP. 59.130 do ŁP. 70.049, przywóz 
kartofli z ŁP. 19.520 do ŁP. 28.089. Im port piwa wzrósł o przeszło 50% , 
z 186.541 litrów  do 282.758 litrów. W artość przywozu papierosów wzrosła 
z ŁP. 5.559 do ŁP. 9.930.

W pierwszym kw artale  b. r. zaznaczył się również znaczny wzrost 
im portu drzewa budulcowego, a mianowicie z ŁP. 55.537 do ŁP. 119.389. 
Przywóz wyrobów sanitarnych  zmalał z ŁP. 36.068 do ŁP. 11.325. Im port 
wyrobów żelaznych i stalowych wzrósł z ŁP. 227.200 do ŁP. 461.033.
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W związku z uprzemysłowieniem k ra ju  dał się zaznaczyć wzrost 
przywozu maszyn, a mianowicie z ŁP. 190.251 do ŁP. 335.541 w pierw ­
szych trzech m iesiącach r. b. Znaczny był również w zrost przywozu a r ty ­
kułów elektrotechnicznych z ŁP. 74.023 do ŁP. 112.652. Im port towarów 
włókienniczych wzrósł z ŁP. 335.000 do ŁP. 414.000, konfekcji —  z ŁP. 
98.479 do ŁP. 139.524, obuwia —  z ŁP. 16.746 do ŁP. 23.013, benzyny 
i n a fty  —  z ŁP. 79.786 do ŁP. 110.331. Przywóz samochodów pozostał 
prawie na tym  sam ym  poziomie i wynosił w pierwszym  kw artale bieżą­
cego roku 849 sztuk, wobec 820 sztuk w tym że okresie r. ub.

Eksport wzrósł we wspom nianym  okresie z ŁP. 2.095.706 do ŁP. 
2.783.834. Szczególnie wzrósł eksport owoców cytrusowych, a mianowicie 
z ŁP. 1.738.158 do ŁP. 2.375.352.

Rząd palestyński ogłasza dane sta tystyczne z wielkiem opóźnieniem, 
ale dane już opublikowane za I kw arta ł 1935 r. w skazują na dynamiczny 
w prost rozwój handlu zagranicznego Palestyny.

Sytuacja na rynku pracy w Palestynie
(pw) W ostatn ich  trzech latach  odczuwa się w niektórych gałęziach 

produkcji dotkliwy brak  sił fachowych. Przemysłowcy zmuszeni byli za­
niechać rozbudowy swych przedsiębiorstw , nie m ając do swej dyspozycji 
odpowiedniej ilości wykwalifikowanych rąk  roboczych. W raz ze wzrostem 
fali im igraeyjnej w zrasta ilość robotników, zatrudnionych w przem yśle 
i rzemiośle. W r. 1933 ilość robotników zatrudnionych wynosiła 40.000 
osób, a w m aju  b. r. liczba ta  wynosiła już 64.000 osób. Przybyli robot­
nicy, w liczbie 24.000, zatrudnieni byli, ja k  następu je:

Szczególnie zaznacza się brak  rąk  roboczych w budownictwie. 
W  sierpniu 1933 r. ilość robotników zatrudnionych przy robotach budo­
wlanych wynosiła 6.800 osób, a w m aju  b. r. wynosiła już 15.000. Zapo­
trzebowanie robotników budowlanych wzrosło, szczególnie w r. 1934 i 1935, 
gdy inw estycje budowlane wzrosły w związku z udzielanemi kredytam i na 
cele budowlane przez banki palestyńskie. Inw estycje budowlane w r. 1934

w budownictwie 
w przem yśle i rzemiośle 
w plantacjach 
przy transporcie 
jako urzędnicy 
w innych gałęziach

8.200 osób
7.500 „ 
1.000 „
2.500 „ 
2.000 „ 
2.800 „

24.000 osób
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wynosiły ŁP. 5.000.000, przyczem ŁP. 2.700.000 przypada na Tel-Awiw, 
a ŁP. 1.500.000 na H ajfę  i okolice.

Ilość robotników, zatrudnionych w przemyśle i rzemiośle wzrosła 
w znacznej mierze wr ostatn ich  2 latach, a mianowicie z 15.000 osób 
w sierpniu 1933 r. do 22.500 osób w m aju  b. r. W wypadku zracjonalizo­
w ania system u celnego w Palestynie, który  ochroni produkcję rodzimą, 
rozszerzy się znacznie rynek pracy w Palestynie w związku z rozbudową 
przedsiębiorstw  przemysłowych.

Sezon cytrusowy w Palestynie
(pw) Przed czterem a laty  eksport pom arańczy z Palestyny  wynosił 

2,5 m iljona skrzyń rocznie, w sezonie zaś 1934/35 zaokrętowano do wy­
syłki 7,3 m iljona skrzyń, przyczem 57,7% pom arańczy pochodziło z plan­
tacyj, należących do członków giełdy cytrusow ej. N atom iast w r. 1930/31 
pomarańcze pochodzące z p lantacyj, należących do członków giełdy c y tru ­
sowej, stanow iły 36,6% ogólnej ilości pomarańczy.

C ytrusy palestyńskie napotykały na rynkach europejskich konku­
rencję ze strony  H iszpanji, k tó ra  we wspomnianym sezonie cytrusowym  
eksportowała o 2 mil jony skrzyń więcej, niż w sezonie 1933/34. Eksport 
cytrusów  palestyńskich do Niemiec, ze względu na trudności dewizowre, 
skurczył się znacznie i wynosił Zaledwie 200.000 skrzyń, podczas gdy w se­
zonie poprzednim wynosił on 1.250.000 skrzyń. Należy jednak skonstato­
wać, że pom arańcze palestyńskie coraz bardziej opanowywują rynki euro­
pejskie. Na propagandę cytrusów  palestyńskich na rynkach europejskich 
wydano w sezonie 1933/34 ŁP. 6.700, w sezonie 1934/35 — ŁP. 20.140, 
a w przyszłym  sezonie na te  cele wyasygnowana ma być kwota w wyso­
kości ŁP. 24.500. Eksport pom arańczy palestyńskich napotyka w A ustrji 
na konkurencję pom arańczy włoskich, albowiem pomarańcze palestyńskie 
przy wwozie do A u strji opłacają 4-krotnie wyższe cło niż włoskie. Wobec 
niedogodnych warunków klim atycznych, k tóre w wielkiej mierze przy­
czyniły się do poważnych s tr a t  w plantacjach, należy przypuszczać, iż 
tegoroczny zbiór nie przewyższy zbioru z sezonu poprzedniego. Celem 
uspraw nienia eksportu pom arańczy palestyńskich, oraz celem nadania im 
większych zdolności konkurencyjnych, należałoby zjednoczyć wszystkich 
eksporterów cytrusów  palestyńskich w centralnej spółdzielni sprzedaży. 
Spółdzielnia ta  m ogłaby również wydelegować swych przedstawicieli do 
rozm aitych krajów  Europy i Am eryki, celem bezpośredniego nawiązania 
kon tak tu  z odbiorcami.

Palestyna przeznacza na eksport jedynie pom arańcze najw yższych
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gatunków. Gatunki pośledniejsze oraz owoce uszkodzone dotychczas nie 
były w k ra ju  należycie zużytkowane. Istn ia ła  coprawda w Rechowot m ała 
fabryka, k tó ra  produkowała z nich soki i olejki eteryczne. Niezdolna ona 
jednak  była do przetworzenia w szystkich zapasów. W bieżącym sezonie 
ilość owoców uszkodzonych będzie wielka i według oszacowań wyniesie 
około 3 miljonów skrzyń. Celem przetworzenia tych  ilości owoców, m a być 
uruchom iona wielka fab ryka  z kapitałem  ŁP. 25.000. Fabryka ta  m a być 
założona przez plantatorów , przyczem kapitał zakładowy pow staje z wpłat 
poszczególnych plantatorów , w wysokości 500 milsów od dunama. Wobec 
tego, iż upraw a cytrusów  stanowi najw ażniejszą część gospodarki rolnej 
Palestyny, należy przypuszczać, iż rząd m andatow y poczyni szereg s ta ­
rań  przez um iejętną politykę handlową w kierunku zdobycia dla nich no­
wych rynków  zbytu.

Plantacje owocowe w Palestynie
(pw) Pojemność rynku palestyńskiego stale w zrasta, a wraz z nią 

i im port najrozm aitszych artykułów  spożywczych. W ostatnich latach 
zaznaczył się specjalnie wzrost im portu owoców. Wobec powyższego po­
w stały dogodne w arunki dla rozszerzenia plantacyj owocowych w Pale­
stynie. W ostatn im  sezonie 1934/1935 zasadzono ogółem w Palestynie 
1.137.215 drzew owocowych rozm aitych gatunków, oraz 1.198.860 wino­
rośli. W porównaniu z poprzednim sezonem 1933/34, plantowanie owoców 
przedstaw ia się według gatunków jak  następu je:

.....
Gatunki drzew 1933/34 1934/35

Oliwki 166,600 169,120
Figi 229,000 196,375
Jabłonie 61,400 76,220
Grusze 4,100 9,280
śliwy 8,850 16,315
Brzoskwinie 29,000 49,665

Migdały 418,300 586,570

Morele 7,000 4,775

G ranaty 10,000 10,380

Banany 14,500 6,000

Orzechy i inne owoce 43,000 19,775

W inorośle 780,000 1,198,860

Ogółem. 1,771,750 2,336,075
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Szczególnie powiększono plantacje winorośli. W ostatnim  sezonie 
plantowano tych owoców o 50% więcej, niż w sezonie poprzednim.

Wzrost importu artykułów spożywczych 
do Palestyny

(pwj W związku ze stałym  wzrostem konsumpcji artykułów  spo­
żywczych w Palestynie, rentowność upraw y zbóż oraz prowadzenia go­
spodarki mlecznej stale  się zwiększa. P lan tatorzy , k tórzy całe swoje ka­
pitały  inwestowali dotychczas w plantacjach cytrusowych, obecnie widzą 
możność przejścia do gospodarki m ieszanej, k tóraby  poza p lantacjam i 
pomarańczowemi, objęła również gospodarkę zbożową, hodowlaną i mlecz­
ną. W ielka posucha w bieżącym roku, k tó ra  spowodowała 40 % -owy spa­
dek produkcji cytrusów, wpłynęła w znacznej mierze na zmianę n a s ta ­
wienia plantatorów , k tórzy obecnie poważnie zastanaw iają  się nad p rze j­
ściem z m onokultury cytrusow ej do racjonalnej gospodarki m ieszanej. 
Chodzi o to, by ryzyko ewentualnego nieurodzaju, rozłożyć na szereg nie­
zależnych od siebie gałęzi produkcji. W m iarę wzrostu konsum pcji we­
w nętrznej, co stoi w związku ze stałym  napływem  im igracji, zwiększy się 
rentowność produkcji artykułów  spożywczych. O wzroście im portu a r ty ­
kułów spożywczych, świadczy następująca tabelka:

A r t y k u ł Jednostka
1 9  3 3 1 9  3 4

Ilość ŁP. Ilość ŁP.

Mleko i produkty 
mleczne kg. 1,582,870 119,938 9,852,975 237,916

Drób sztuk 280,236 17,175 678,820 41,437
Ja ja )> 34,315,479 63,245 56,982,1 6 105,363
Owoce i przetw ory 

owocowe tonn 8,938 123,203 11,528 236,122
Ziemniaki ff 9,753 45,257 12,349 73,150
Mąka 28,430 277,513 26,962 247,245
Pasza dla bydła 228,409 1,488,702 163,928 1,081,774
Bydło na ubój sztuk 123,080 164,409 262,000 335,000

Konserwy mięsne tonn 605 27,916 850 36,687

W ina i sp iry tualja — 24,476 29,500

Oliwa — 72,333 84,500
Miód

Ogółem
kg. 2,615 113 22,241 756

— 2 441,454 — 2,537,873
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Skład norodowościowy ludności 
Palestyny

(pw) Ludność palestyńska składa się głównie z Arabów i żydów. 
Odsetek żydów w Palestynie w zrasta z roku na rok. I ta k  obecnie żydzi 
stanow ią przeszło 27%  ogólnej ludności palestyńskiej.

W śród Arabów rozróżniam y ludność m iejską, chłopów czyli fela- 
chów, efendi — bogatpch właścicieli ziemskich oraz beduinów. 25%  A ra­
bów zam ieszkuje w m iastach, 66% po wsiach, a  9%  to beduini. S tan  kul­
tu ra lny  Arabów je s t  naogół dość niski. W większości wiosek istn ie ją  szkoły 
przeważnie jedno i dwukłasowe. Szkoły te  powstały dopiero po zaprowa­
dzeniu w k ra ju  adm inistracji angielskiej.

Domki mieszkalne felachów odznaczają się swą niebywałą prymi- 
tywnością i ubóstwem. Składają się one przeważnie z jednej izby, gdzie 
wraz z ludźmi zam ieszkuje cały inw entarz żywy felacha.

W iększość żydów palestyńskich stanow i ludność m iejską, przyczem 
68% w szystkich żydów — są to im igranci.

Nieznaczny odsetek w ludności palestyńskiej stanow ią druzowie, sa­
m arytanie, czerkiesi oraz bośniacy.

Arabskie partję polityczne Palestyny
(pw) Do wojny światowej życie polityczne Arabów było ospałe 

i ograniczało się wyłącznie do spraw  regjonalnych. Pod wpływem im igracji 
żydowskiej życie polityczne Arabów zintensyfikowało się, i obecnie na 
teren ie Palestyny działają następujące ugrupow ania polityczne Arabów: 
p a rt ja  M uftiego, k tó ra  je s t  stronnictw em  rodziny Husseinów, odgryw a­
jąca decydującą rolę w t. zw. m ahom etańsko-chrześcijańskim  Kongresie 
Arabskim , jak  również w najw yższej Radzie M uzułm ańskiej. Na czele 
wspomnianego Kongresu sta ł do r. 1934 członek rodziny Husseinów, 
M ussa Kazym Pasza el Hussein, a sekretarzem  był również członek tej 
rodziny Schibli Dchamal el Hussein. Kongres, będący ekspozyturą p a rtji  
M uftiego, p e rtrak tu je  z władzami m andatówem i w imieniu Arabów pale­
styńskich. P a r tja  M uftiego prowadzi politykę ultranacjonalistyczną, ne­
gując na każdym  kroku deklarację B alfoura i zwalczając im igrację żydow­
ską do Palestyny. Zwalcza ona m andat, gdyż ten  pow stał na podstawie 
deklaracji Balfoura.

D rugą bardzo ważną pozycją wpływów p a rtji  Husseinów jes t n a j­
wyższa Rada M uzułmańska, na czele k tórej stoi m ufti Jerozolimy Hadż 
em ir el Husseini, k tóry  b rał udział w rozruchach z r. 1929. M ufti jes t
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młodym człowiekiem, odznaczającym się wieiką am bicją. Chce on za 
wszelką cenę odegrać pierwsze skrzypce w ruchu panarabskim  i pansi- 
lamskim. Dzięki inicjatyw ie m uftiego zwołany został w r. 1931 do Jero ­
zolimy kongres panislamski.

Drugiem  poważnem stronnictw em  w Palestynie je s t  stronnictwo 
Naszaszybiego, na czele którego stoi b. burm istrz Jerozolimy, Rageb Bej 
Naszaszybi.

Stronnictw o to  również zwalcza deklarację Balfoura oraz im igrację 
żydowską do Palestyny. Je s t ono jednak  m niej agresyw ne i wykazuje 
tendencje do współdziałania z rządem  palestyńskim .

Trzeciem stronnictw em  jes t p a rtja  „Istak lal" (Niezależność). S tron­
nictwo to obejm uje elem ent młodej generacji m iejskiej i wysuwa hasła 
bojowe. Stronnictw o to zwalcza m andat.

Czwartem stronnictw em  je s t nowoutworzone stronnictw o reform y, 
na czele którego stoi nowowybrany burm istrz Jerozolimy, dr. Chaldi. 
Stronnictwo to ogłosiło coprawda swój program  polityczny, jednakowoż 
z dotychczasowych posunięć faktycznych te j p a rtji  trudno wnioskować 
o charakterze ich program u. W zakończeniu należy również wspomnieć 
o istniejącym  związku młodzieży arabskiej. Je s t to związek bardzo ruchli­
wy, w ykazujący dużo inicjatpw y i energji. Jego działalność wpływa na 
in tensyfikację życia politycznego Arabów.

Komunikacja automobilowa w Palestynie
(pw) Ruch automobilowy w Palestynie rozpowszechnił się dopiero 

po wojnie światowej. Przed wojną ten  środek lokomocji był w Palestynie 
praw ie że nieznany. W r. 1922 ilość automobili w Palestynie wynosiła 400 
sztuk. Ilość ta  zwiększa się z roku na rok, osiągając w r. 1933 cyfrę  6.126 
sztuk. Ruch automobilowy w Palestynie je s t  w chwili obecnej bardzo oży­
wiony, zarówno w m iastach jak  i w kom unikacji m iędzymiastowej. A uto­
busy, kursujące między m iastam i, stanow ią w Palestynie wielką konkuren­
cję dla kolei. W r. 1931 Palestyna im portow ała 665 automobili o wartości 
ŁP. 115.000, w r. 1932 — 760 automobili o w artości ŁP. 146.000, w r. 1933— 
1.969 automobili o wartości ŁP. 371.000. W okresie 4-ch lat, od r. 1926 do 
r. 1930 ruch automobilowy w Palestynie wzrósł o 100% .

Prenumerujcie i rozpowszechniajcie „PALESTYNĘ I BLISKI 
WSCHÓD“, jedyne czasopismo, które obszernie i źródłowo 
informuje o sytuacji i omawia poszczególne dziedziny i zagad­
nienia życia gospodarczego Palestyny i sąsiednich krajów.
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P R Z E G L Ą D  P R A S Y
Redakcja „H aarec" wydała w dn. 2 sierpnia r. b. specjalny doda­

tek, poświęcony stosunkom  gospodarczym poisko-palestyńskim. Dodatek 
zawiera m. in. artykuły  p. w icem inistra przem ysłu i handlu, d-ra F ra n ­
ciszka Doleżala, referen tk i dia spraw7 Bliskiego W schodu M. P. i H. p. Ja d ­
wigi W ojstom skiej i redak tora  tegoż dodatku p. S. Philipsona.

W artykule p. t. „Stosunki handlowe między Polską a Palestyną" 
p. m inister dr. F r. Doleżal omawia możliwości rozbudowy stosunków go­
spodarczych między obu krajam i. Podkreśla on, iż dzięki znacznej obniżce 
cła w Polsce na pomarańcze, wzrośnie w wielkiej mierze eksport tychże 
z Palestyny do Polski. Zwraca również uwagę na pierwszorzędny czynnik 
rozwroju tych  stosunków, jak im  je s t elem ent em igrantów  żydów polskich 
w Palestynie, albowiem „em igranci ci złączeni są silnemi węzłami uczu- 
ciowemi z Polską". Zdaniem p. m in istra  „spraw a wym iany towarów mię­
dzy Polską a Palestyną ma przed sobą wielkie możliwości rozwoju".

P. Jadw iga W ojstom ska w artykule  p. n. „Stosunki handlowe polsko- 
palestyńskie a t ra k ta t  handlowy między Polską a A nglją" omawia praw ­
ne podstaw y rozw ijających się stosunków gospodarczych między Polską 
a  Palestyną, wskazując przytem , iż Palestyna, jako k raj m andatowy, 
korzysta z ulg i przywilejów, przyznaw anych A nglji na podstawie zawie­
ranych trak ta tów  i umów międzynarodowych. Główną podstaw ą praw ną 
'polsko-palestyńskich stosunków handlowych je s t układ handlowy i m or­
ski, zaw arty  w W arszawie między Polską a W. B ry tan ją  w dn. 26 listo­
pada 1928 r. oraz dodatkowa umowa, podpisana w Londynie dnia 27 lu te­
go 1935 r. Zdaniem p. W ojstom skiej umowa ta  je s t  korzystna dla P a­
lestyny, albowiem rozszerza ona w znacznej mierze zasięg eksportu z P a­
lestyny do Polski.

„H aarec" z dn. 7 sierpnia b. r. omawia obecną sytuację w przemyśle 
palestyńskim . A utor wskazuje na konieczność wprowadzenia radykalnych 
zmian w dotychczasowej polityce celnej rządu palestyńskiego.

„Haolam " z dn. 8 sierpnia b. r. zamieszcza dłuższą korespondencję 
o stanow isku Palestyny w handlu międzynarodowym. A utor wskazuje, iż 
im port Palestyny  stale w zrasta i w ostatnim  roku był większy, niż im port 
Syrji, Iraku lub T ransjordanji.

„Der N ajer M orgen" w korespondencji z Palestyny z dn. 12 sierpnia 
b. r. w skazuje na niesprawiedliwe wyznaczenie przez rząd palestyński 
kw oty ŁP. 36.000 na rzecz szkolnictwa żydowskiego w Palestynie z ogól­
nej kw oty ŁP. 235.000, przeznaczonych na ten  cel w budżecie za r. 1935/36. 
Zdaniem korespondenta, wszelkie objektywme obliczenia oznaczyłyby kwo­
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tę  conajm niej ŁP. 100.000, jak a  przypada proporcjonalnie na ludność ży­
dowską, ze względu na je j liczebność i udział w dochodach rządu.

„Nowy Dziennik" z dn. 13 sierpnia b. r. zamieszcza a rtyku ł p. P. Wa- 
serm ana p. t. „X IX -ty Kongres Sjonistyczny wobec aktualnych zagadnień 
gospodarczych Palestyny". W artykule  tym  au to r zwraca uwagę na sze­
reg  zagadnień gospodarczych, k tóre powinny być rozpatrzone na najbliż­
szym Kongresie. Odnośnie zagadnienia racjonalizacji inwestycyj w ystę­
puje przeciwko dotychczasowej m onokulturze cytrusowej w Palestynie, 
wskazując przytem , iż „nie należy całego życia gospodarczego oprzeć w y­
łącznie na jednej gałęzi produkcji, gdyż je s t to  równoznaczne z postaw ie­
niem na jedną k a rtę  całego dobytku gospodarki narodowej. Jeden nie­
urodzaj albo też częściowa u tra ta  rynków zbytu, byłby równoznaczny z ka­
ta s tro fą  gospodarczą k raju . Ryzyko możliwych kryzysów rozłożone być 
powinno na cały szereg niezależnych od siebie czynników, rolnictwa, prze­
m ysłu i handlu".

A utor zwraca również uwagę na konieczność samodzielności w po­
czynaniach gospodarczych społeczeństwa żydowskiego w Palestynie, pod­
kreślając, że „nie należy polegać na A nglji, k tórej zainteresow ania w sp ra­
wach gospodarczych dotyczą przedewszystkiem  spraw  własnej gospodarki 
narodowej, własnego przem ysłu i handlu, a w najlepszym  wypadku spraw 
gospodarczych całego Im perjum  B rytyjskiego, a  to  w znaczeniu m acie­
rzy i dominjów a nie kolonij i m andatów. M usimy nasz odcinek gospodar­
czy własną inwencją oraz własnemi środkam i stale wzmacniać i u trw a­
lać. Jesteśm y  „państw em  w drodze", które samo m a budować swoją 
przyszłość i ta  działalność winna się wykazać nietylko w spraw ach poli­
tycznych, lecz także i gospodarczych".

„Jiidische Rundschau" z dn. 13 sierpnia r. b. omawia w związku 
z likw idacją palestyńskiej fabryki jedw abiu „M eshi" spraw ę dum pingu 
japońskiego, k tó ry  przybiera zatrw ażające rozm iary.

„D aw ar" zamieszcza a rtyku ł p. inż. S trausa  o możliwościach roz­
woju przem ysłu maszynowego w Palestynie, wskazując, iż w chwili obec­
nej są wszelkie dane, by ta  gałąź przem ysłu rozwinęła się racjonalnie.

„Gazeta Handlowa" wydała nowy num er, poświęcony życiu gospo­
darczem u Palestyny. N um er ten zawiera szereg artykułów , dotyczących 
najw ażniejszych zagadnień życia gospodarczego Palestyny, a m. inn. a r ty ­
kuły p. m in istra  d-ra  Franciszka Doleżala, referen tk i M. P. i H. p. J . W oj- 
stom skiej, dyrek tora  Polsko-Palestyńskiej Izby Handlowej, inż. J . Thona, 
d -ra  K urta  Naw ratzkiego, generalnego sek re tarza  Palestyńsko-Polskiej 
Izby Handlowej w Tel-Awiwie p. J. Grosskopfa, Ryszarda Lichtheim a 
i innych.

Dyr. J. Thon w artykule  „Bilans półroczny handlu polsko-palestyń-
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skiego“ przeprowadza analizę rozw ijających się stosunków gospodarczych 
między Polską a Palestyną. W zakończeniu swych wywodów au to r w ska­
zuje na wielkie możliwości, istn iejące w rozbudowie stosunków gospodar­
czych między wspomnianemi k rajam i, przyczem zaznacza, iż „Polsko- 
Palestyńska Izba Handlowa w dalszym ciągu czynić będzie wszystko, by 
zwiększyć obroty między Polską a Palestyną, i doprowadzić je  do stanu, 
k tó ry  leży w najlepiej pojętym  interesie obu krajów ".

P. S. Tolkowsky w artykule  „Perspektyw y palestyńskiego prze­
m ysłu cytrusowego" w skazuje na to, „iż czas trw ania  transportu , zarów­
no lądowego, jak  i m orskiego od centrów  produkcji H iszpanji i Włoch do 
centrum  konsum pcji w różnych k rajach  europejskich, je s t  znacznie k ró t­
szy niż z P alestyny  i proporcjonalnie tańszy. Pozatem  H iszpanja i Włochy 
w ysyłają swe owoce przy transporcie lądowym luźno i bez pakowania 
w skrzynie. Skrzynie, papier, gwoździe i obręcze, podwyższają znacznie 
koszty transportu . A utor nawołuje eksporterów i plantatorów  do ścisłego 
współdziałania. K orporacja taka  zwiększyłaby inicjatyw ę i przyczyniłaby 
się do zwalczania wszelkich przeszkód i do zdobycia nowych rynków  zbytu.

P. Ryszard L ichtheim  w artykule „Zagadnienie ubezpieczeń w P a ­
lestynie", wTskazuje na konieczność utworzenia centralnej instancji, któ- 
raby  spraw dzała bilanse tow arzystw  ubezpieczeniowych w Palestynie 
i tem  samem  m iała pieczę nad ich działalnością. W zakończeniu a rty k u ­
łu, au to r pow iada: „Przem ysł ubezpieczeniowy w Palestynie znajduje się 
w fazie stałego i w zrastającego rozwoju. W m iarę postępu życia gospo­
darczego i rozleglejszego stosowania m etod europejskich, w m iarę wzrostu 
uświadomienia gospodarczego społeczeństwa, również spraw a ubezpieczeń 
zyska nowych zwolenników. Dlatego też palestyńskie tow arzystw a ubez­
pieczeniowe, k tóre powstały obok tow arzystw  zagranicznych, m ają  dosko­
nałe horoskopy na przyszłość".

„Nowy Dziennik" zamieszcza wywiad z p. M. Czertokiem, członkiem 
egzekutywy Agencji żydowskiej p. t. „Czy konflikt włosko-abisyński 
wpłynie na stosunki w Palestynie". W odpowiedzi na  staw iane zapytania 
p. Czertok oświadcza: „W ojna włosko-abisyńska, jeśli ograniczy się do 
granic konfliktu lokalnego, nie może spowodować jakichkolw iek groźnych 
powikłań politycznych w Palestynie. Powiedziałbym nawet, że wręcz prze­
ciwnie, agresyw na wojna Włoch przeciwko A bisynji, przyczyni się do 
osłabienia orjen tacyj pro-włoskich wśród Arabów i tem  samem wzmocni 
stanow isko Anglji. Sym patje bowiem Arabów są po stronie Abisynji. 
Jednakże pod względem psychologicznym wojna w A bisynji może nam  za­
szkodzić w Palestynie, ponieważ wzmocni pewne nastro je , panujące w obo­
zie arabskim , k tó ry  liczy na jak iś  nowy kataklizm .

„Chwila" z dn. 20 września zamieszcza korespondencję p. m gr.
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O. R ottenstreicha w spraw ie runu na banki palestyńskie, k tó ry  został spo­
wodowany paniką, wytworzoną na tle niepokoju w związku z pogłoskami 
o wybuchu wojny włosko-abisyńskiej. W skazuje na to, iż banki żydowskie 
upłynniły natychm iast wszelkie rezerwy, chcąc uspokoić niczem nieuza­
sadnioną panikę. A utor wskazuje, iż w chwili obecnej panika ustała, dzię­
ki „spokojnej postawie dużych banków".

„Judische Rundschau" z dn. 17 września porusza spraw ę b ija tyk  
między A rabam i i żydam i, które osta tn io  coraz częściej m ają  miejsce. 
A utor nawołuje do zainteresow ania się tem i nawskroś szkodliwemi obja­
wami, mogącemi zaszkodzić spokojnej i konstruktyw nej pracy w Pale­
stynie.

„Przegląd W spółczesny" w num erze lipcowym i sierpniowym za­
mieszcza większą pracę p. d-ra S. S tendiga p. t. „Polska a Palestyna". S ta­
rannie opracowany artyku ł oparty  je s t na  m aterja le  źródłowym i przed­
staw ia rozwój wzajem nych stosunków handlowych i kulturalnych między 
Polską a Palestyną.

P. W.

FABRYKA NARZĘDZI POŻARNICZYCH, OGRODNICZYCH
I POMP

(specjalne pompy do pardesów) 
poszukuje m aterja ln ie  odpowiedzialnych przedstawicieli na  Palestynę

i Bliski Wschód.

Składnica S traży Pożarnych S. A. W arszawa, K opernika 33.

Już ukazała się w druku praca d-ra Samuela Stendiga

p. t.

„POLSKA A DAŁESTYNA W DOMIE OBECNEJ"

Cena egzemplarza — zł. 1.50.

Skład główny: A dm inistracja mies. „Palestyna i Bliski W schód“, 

W arszawa, F red ry  10.
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K O M U N I K A T Y
Polsko-Palestyńskiej Izby Handlowej

PLEN A R N E PO SIEDZEN IE ZARZĄDU I RADY POLSKO-PALESTYŃ-
SK IE J IZBY HANDLOW EJ.

W dniu 10 w rześnia r. b. odbyło się plenarne posiedzenie 
Zarządu i Rady Polsko-Palestyńskiej Izby Handlowej. N a posiedzeniu tem  
obecni byli praw ie wszyscy członkowie władz Izby. Posiedzenie, którem u 
przewodniczył prezes Izby, p. Lewite, zaszczycili swą obecnością pp. kon­
sul Rzplitej w Tel-Awiwie p. Stanisław  Łukaszewicz, oraz prezes Palestyń- 
sko-Polskiej Izby Handlowej w Tel-Awiwie, konsul M. Chelouche. W po­
siedzeniu brali udział członkowie Rady pp. prezes dr. J . Landau, A. Gep- 
ner, prezes M. Mayzel, dyr. A. Perlm utter, dr. H. R itterm an , dr. W. Sachs, 
inż. S. Szereszewski i senator R. Szereszowski, oraz członkowie pp. inż. 
Riger, sędzia M. Friede, dyr. dr. E. Horowitz, radca E. M ilstein, adw. B. 
Ołomucki, dr. H. Szoszkies i inż. M Temkin. Biuro Izby reprezentowali p p .: 
A. A nker i inż. J . Thon.

N a wstępie prez. Lewite powitał obu gości, wskazując na doniosłość 
prac polskich placówek konsularnych w Palestynie, stanow iących dziś sie­
dzibę 200.000 polskich żydów. K ontakt osobisty przedstawicieli rządu 
polskiego w Palestynie ze społeczeństwem żydowskiem na m iejscu, oraz 
z m iarodajnem i insty tucjam i w Polsce, w dużej m ierze przyczynia się do 
wzrostu i rozbudowy stosunków gospodarczych i kulturalnych między obu 
krajam i. Pow ażną rolę w te j dziedzinie może również odegrać siostrzana 
in sty tucja  Palestyńsko-Polska Izba Handlowa w Tel-Awiwie, z k tó rą  Izba 
w arszaw ska u trzym uje od pierwszej chwili jej pow stania najżywszy 
kontakt.

W  odpowiedzi p. konsul Łukaszewicz powitał zebranych pozdrowie­
niem  „Szalom". Mówca oświadczył, że przez cały czas swego urzędowania 
s ta ra  się on, przez osobiste zetknięcie ze w szystkiem i gałęziami gospodarki 
palestyńskiej, oraz różnemi sferam i tam tejszego społeczeństwa, nawiązać 
bliskie stosunki. W skazuje na konieczność uruchom ienia własnej linji to ­
warowej Polsko-Palestyńskiej, k tó ra  ożywi wzajem ną wym ianę towarów.

Z kolei prezes Lewite przedstaw ia działalność Izby w ostatn im  okre­
sie. Naczelnem wskazaniem, k tórem  kierował się zarząd Izby przy swej 
pracy, było jakna j szersze rozbudowanie wzajem nych stosunków gospo­
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darczych, czego dowodem są bezustannie rosnące cyfry  eksportu i im por­
tu  polsko-paiestyńskiego. Izba poświęciła wiele uwagi kw estji kom unika­
cji handlowej, w szczególności przyśpieszeniu biegu okrętów oraz obniże­
niu staw ek przewozowych, celem zwiększenia zdolności konkurencyjnej 
towarów. Liczne zabiegi poczyniono też w dziedzinie uspraw nienia poczty 
lotniczej, w związku z czem członkowie zarządu Izby odbyli w W arszawie 
oraz Jerozolimie szereg konferencyj z czynnikami rządowemi. Izba wy­
delegowała pozatem  swoich przedstawicieli do Palestyny, celem zebrania 
najaktualniejszego m aterja łu , odnoszącego się do stanu  przem ysłu pale­
styńskiego, oraz do Lucerny — dla kontynuowania rokowań z czołowymi 
przedstaw icielam i życia palestyńskiego w spraw ach prac Izby.

Szczegółowe sprawozdanie z działalności b iura Izby złożył dyr. inż. 
J . Thon. P raca b iu ra  Izby rozszerza się stale we w szystkich referatach . 
Rośnie liczba interesantów  i poświadczonych fak tu r. Zw iększają się cyfry  
nakładu wydawnictw Izby oraz liczba członków. N astępnie zdaje sprawę 
ze swego pobytu w Lucernie, w czasie którego, zgodnie z uchwałam i za­
rządu, odbył konferencję w sprawie zorganizowania wielkiej w ystaw y 
palestyńskiej w Polsce. Pozatem  prowadził rozmowy w sprawie Targów 
Lew antyńskich i udziału w nich Polski, wreszcie w spraw ach przesiedleń­
czych związanych z em igracją stanu średniego z Polski do Palestyny.

W dyskusji, k tó ra  się rozwinęła nad obu refe ra tam i sprawozdaw- 
czemi, pierwszy zabrał głos wice-prezes zarządu, sędzia M. Friede, zw ra­
cając uwagę na wielką doniosłość, jak ą  ma udział Polski w Targach Le­
w antyńskich. Należy przeprowadzić odpowiednią selekcję wystawców, by 
udział Polski był jaknajbardziej skuteczny. Pozatem  mówca porusza 
kw estję  własnej towarowej linji okrętow ej. Konsul Łukaszewicz p rzy­
łącza się do zdania o niezwykłej ważności Targów Lewantyńskich, pod­
kreślając że W ystaw a Polska na Targach w r. 1934 zdziałała propagan­
dowo bardzo wiele.

W dalszej dyskusji zabrali głos pp. radca Milstein, konsul Chelou- 
che, dyr. Perlm utter, adw. Olomueki, dr. R itterm an i inni, poczem sp ra­
wozdanie prezydjum  i b iu ra  Izby p rzyjęto  jednogłośnie do zatw ierdzają­
cej wiadomości.

DELEGAT IZBY W  LUCERNIE.

W Lucernie bawił podczas ostatniego kongresu sjonistycznego, dy­
rek to r Izby, inż. J . Thon, k tó ry  w m yśl podjętych przez Zarząd Izby 
uchwał, odbył szereg konferencyj z przedstawicielam i D yrektorjów  Keren 
Hajesod, Keren K ajem et, z delegacją Związku Przemysłowców w Pale­
stynie i dyrekcją Targów Lew antyńskich w Tel-Awiwie. Konferencje te
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dotyczyły działalności Polsko-Palestyńskiej Izby Handlowej, w szczegól­
ności zaś spraw y ożywienia wym iany towarowej między Polską a Pale­
styną, zorganizowania W ystaw y Palestyńskiej w Polsce, i udziału Polski 
w nadchodzących Targach Lew antyńskich w Tel-Awiwie, 1936 r.

KONSUL ST. ŁUKASZEWICZ W POLSKO-PALESTYŃSKIEJ IZBIE
HANDLOW EJ.

Dnia 6.IX b. r. o godz. 13.30 złożył wizytę w Polsko-Palestyńskiej 
Izbie Handlowej konsul Rzplitej Polskiej w Tel-Awiwie, p. St. Łukasze­
wicz. Pana konsula przyjęli, w im ieniu Izby, prezes Leon Lewite, wice­
prezes sędzia M aksym iljan Friede, oraz dyrektor A rtu r  Anker.

Odbyła się konferencja, na k tórej omówiono szereg aktualnych 
spraw , związanych z rozw ijającem i się stosunkam i gospodarczemi polsko- 
palestyńskiem i.

PRZEDSTAW ICIELE ŻYCIA GOSPODARCZEGO PALESTYNY
W IZBIE.

O statnio odwiedzili Izbę dyrektor Polskiej Kasy Opieki w Tel- 
Awiwie, p. Piech, prezes Palestyńsko-Polskiej Izby Handlowej w Tel- 
Awiwie, p. M. Chelouche, prezes H. F arbstein , kom isarz aw aryjny  polskich 
tow arzystw  ubezpieczeniowych, p. Freim ann oraz wybitni przedstawiciele 
życia gospodarczego Palestyny, m. inn. p. Gerson, dyrektor firm y „Fru- 
tarom “ i p. Juda  Blum.

HAGAMAL HAM EOFEF W TEL-AW IW IE.

W W arszawie bawi obecnie przedstawiciel Aeroklubu w Tel-Awiwie, 
„H agam al Ham eofef", p. inż. D. H alberstad t, k tó ry  zajm uje się spraw ą 
nawiązania bliższego kontaktu  z polskim przem ysłem  lotniczym. Izba, na 
prośbę p. inż. H alberstad ta , poczyniła szereg kroków, zmierzających do 
umożliwienia zakupu szybowców dla Aeroklubu w Tel-Awiwie w Państw o­
wych Zakładach Lotniczych.

ZAŁOŻENIE POLSKO-PALESTYŃSKIEGO BANKU 
EMIGRACYJNEGO.

Od dłuższego czasu dawał się odczuć brak  centralnej insty tucji, 
k tóraby  m iała na celu ułatw ienie i popieranie em igracji do Palestyny
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stanu  średniego żydostw a polskiego, a w szczególności średnich i drobnych 
przemysłowców, rzemieślników i chałupników.

Grono działaczy społecznych i gospodarczych, grupujących się do­
koła Polsko-Palestyńskiej Izby Handlowej, w zrozumieniu konieczności 
pow stania takiej insty tucji i w uzupełnieniu działalności Izby, podjęło 
prace organizacyjne, m ające na celu uruchom ienie takiej placówki.

Ostatniego tygodnia został zakończony I-szy etap  tych  prac przez 
zatw ierdzenie s ta tu tu  tej insty tucji p. n. Polsko-Palestyński Bank Spół­
dzielczy Em igracyjny i Ekspedycyjny z odp. ogr. w W arszawie.

Bank ten  m a za zadanie ułatw ienie em igracji wspomnianych ele­
m entów przez udzielanie kredytów na cele związane z przesiedleniem się 
tych  osób i przeniesieniem  ich przedsiębiorstw , od la t nieczynnych, do 
Palestyny.

Podjęta  niedawno szeroka akcja organizacyjna spotkała się z odpo- 
wiedniem zrozumieniem sfer społeczeństwa żydowskiego. Akces do pracy 
Banku zgłosiło szereg poważnych insty tucyj społecznych, gospodarczych 
i finansowych, ta k  na terenie Polski, jak  i Palestyny, skąd m. in. wpły­
nęły zgłoszenia 2 poważnych banków.

A kcja werbunkowa obejmie zarówno osoby fizyczne, jak  i insty tucje  
i organizacje na teren ie całego państw a polskiego.

Należy się spodziewać, że społeczeństwo żydowskie w Polsce, w peł- 
nem zrozumieniu doniosłości podjętej inicjatyw y, umożliwi je j należyte 
przeprowadzenie przez szybkie zgłaszanie się w poczet członków nowopo­
w stającej insty tucji. (Adres tym czasowy: W arszawa, F red ry  10).

INFORM ACJE O PRZEMYŚLE I RZEMIOŚLE PALESTYNY.

Polsko-Palestyńska Izba Handlowa podaje do wiadomości, iż R eferat 
Przem ysłu i Rzemiosła został ostatnio zaopatrzony w najnowsze m aterja- 
ły, dotyczące w szystkich gałęzi przem ysłu i rzemiosła Palestyny. Zainte­
resow ani mogą się zgłaszać codziennie od 12 do 2-ej popołudniu, oprócz 
sobót i św iąt. Do zapytań należy załączyć znaczek pocztowy na odpowiedź.

POLSKO-PALESTYŃSKA IZBA HANDLOWA ROZSZERZA SWOJĄ 
DZIAŁALNOŚĆ W  DZIEDZINIE TURYSTYKI.

O statnie tygodnie przyniosły poważny w zrost liczby turystów , uda­
jących się z Polski do Palestyny. Są to  w pierwszym  rzędzie przemysłowcy 
i kupcy, k tórzy są pionieram i rozbudowy stosunków gospodarczych mię­
dzy obu k rajam i, w wielu dziedzinach, do te j pory niewykorzystanych. 
Osoby te  chcą często w czasie krótkiego pobytu w Palestynie zapoznać się
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możliwie dokładnie z całym krajem, w szczególności zaś ze zdobyczami 
żydowskiego dzieła odbudowy. W związku z tem należy nadmienić, że 
uruchomienie obok „Polonji" statku „Kościuszko11 linji Gdynia—Ameryka, 
pozwala wobec przyjazdu tych okrętów kolejno co niedzieli i odjazdu 
w następną środę, dowolnie regulować czas pobytu w Palestynie, zależnie 
od potrzeb w ramach 10, 17 i t. d. dni.

Uwzględniając dawno wyrażane życzenia szerokich kół turystów, 
postanowiła Polsko-Palestyńska Izba Handlowa, organizująca od kilku lat 
przejazdy do Palestyny, obecnie przystąpić do przeprowadzenia wycieczek 
po Palestynie. P. P. I. H. przygotowała szczegółowy program zwiedzania 
kraju, który pozwoli w okresie 10-dniowym zapoznać się z naj ważniejsze- 
mi punktami miasta i wsi Palestyny, pozostawiając również możność ze­
tknięcia się z odpowiedniemi kołami gospodarczemu Pierwsza taka wy­
cieczka ruszy dn. 9 października z Polski, udając się do Palestyny s /s  
„Polonia". Po 10-dniowym pobycie w Palestynie wróci wycieczka dn. 28 
października s /s  „Kościuszko11 do Konstancy. Spodziewać się należy, że 
inicjatywa P. P. I. H., pozwalająca turystom  korzystać nietylko z facho­
wego kierownictwa w czasie pobytu w Palestynie, ale i z możności prze­
jazdu obu wielkiemi okrętami transatlantyckiem i Linji Polsko-Pale­
styńskiej, spotka się z należytem uznaniem ze strony społeczeństwa.

Wszelkich informacyj w sprawie wycieczki, cen, formalności 
i t. d. udziela Polsko-Palestyńska Izba Handlowa, Warszawa, Fredry 10. 
Do zapytań należy załączyć znaczek pocztowy na odpowiedź.

WYCIECZKA INŻYNIERÓW I PRZEMYSŁOWCÓW DO PALESTYNY.

Związek Chemików żydów dla Rozwoju Przemysłu Chemicznego 
w Palestynie urządza pod egidą Polsko-Palestyńskiej Izby Handlowej 
wielką wycieczkę inżynierów i przemysłowców do Palestyny. Wycieczka ta  
m a na celu zaznajomienie je j uczestników z obecnym stanem rozwoju 
technicznego i przemysłowego Palestyny, oraz umożliwienie nawiązania 
bezpośrednich stosunków gospodarczych między technikami i przemy­
słowcami żydowskimi z Polski a przemysłem palestyńskim. Wycieczka 
będzie oficjalnie podejmowana przez szereg centralnych organizacyj 
i zrzeszeń gospodarczych w Palestynie z Agencją żydowską i Związkiem 
Przemysłowców na czele. Program wycieczki obejmuje m. inn. zwiedzanie 
największych fabryk i urządzeń technicznych Palestyny.

Wycieczka wyruszy z Polski dnia 23 października.
Wszelkich informacyj i szczegółów o wycieczce udziela: Związek 

Chemików żydów, Warszawa, Królewska 23 i Polsko-Palestyńska Izba 
Handlowa, Warszawa, Fredry 10.
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NOWOZAŁOŻONE PRZEDSIĘBIORSTWA 
W PALESTYNIE

Spółki akcyjne — a.
Spółki firmowe — f.
Spółdzielnie — s.

Rolnictwo.

„Kibuc Haszomer Hacair, Kwucat Poalim Lehitjaszwut Szytufit, 
Ltd.", Chedera (s) — osiedle rolne.

Ruch budowlany.

„Bural Workers Housing Co., Ltd." (a) — ŁP. 15.000, — budowa 
domów robotniczych; The Palestine Drainage and Amelioration Co., Ltd.
(a) — ŁP. 50.000, — roboty drenażowe; Edel Schiffer Apartments, Ltd., 
H ajfa (a) — ŁP. 5.000 — budowa domów; Chewra Meuchedet Lepituach 
Szerutei Hacibur Biszchunat Hadarom, Ltd. (a) — ŁP. 5.000 — prace 
budowlane; Chewrat Hakodchim Birchowot, Ltd. (a) — ŁP. 2.000 — 
wiercenie studzien; Chewra Leszikun Amami, Ltd. (a) — ŁP. 5.000 — 
prace budowlane; Perlman-Lurie, Tel-Awiw (f) — biuro budowlane; Szi- 
kun Hapoel Hamizrachi Aguda Szytufit, Ltd., H ajfa (s), rozwój przed­
mieść; „Hamigdal", H ajfa (f) — budowa domów.

Przemyśl.

„Galii" Meiselman (f), H ajfa — produkcja mebli; „Carmel Film “, 
Tel-Awiw, (f) — produkcja i eksploatacja filmów; „Orneon, M. Bedri 
& A. I. Gartner", Tel-Awiw (f) — rury  do oświetlenia neonowego; 
„Sziglit“, Hajfa, (f) —- produkcja lodów; „Salki", H ajfa (f) — fabryka 
wyrobów metalowych; „The Palestine Milling and Trading Co., Ltd. (a) — 
ŁP. 35.000 — uprawa i łuszczarnia ry żu ; „Anf, Bard & Barbir", H ajfa— 
produkcja wyrobów cukierniczych i czekolady; „Malca-Products, Perl- 
man & Freund“, Tel-Awiw (f) — produkcja przetworów owocowych; 
„Z ohar1, Tel-Awiw (f) — dachówki i wyroby mozaikowe; „Klija, Bet 
Charoszet Lerehitim Kluim W ekfufim“, Tel-Awiw (f) — fabryka mebli; 
Bejt Charoszet Lerehitim „Nel", Tel-Awiw (f) — fabryka mebli; „Hali- 
tusz“, Tel-Awiw (f) — fabryka płynów do czyszczenia luster i szkła; 
„Cohen & Auerbach", Tel-Awiw — fabryka mebli; „American Leather 
Clothing and Tailoring Co.“, Tel-Awiw (f) _  fabryka odzieży skórzanej;
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Bejt Charoszet Lenaalaim Moderniim „Nawa", Tel-Awiw (f) — fabryka 
obuwia; „Patent Beton — Aszpa“, Tel-Awiw (f) — wyroby cementowe.

Handel.

„Vegetables and Fruits Co.“, H ajfa (f) — owoce i warzywa; Mach- 
lewath Emek Izrael" (f) — Afule — produkty mleczne; „Ben-Ari, Glê - 
singer & Co.“, H ajfa (f) — przetwory mięsne; „Pyrion, H ajfa (f) — 
owoce; „Bahary and Boulos", H ajfa (f)—zboża; ,Sz. Kreisbaum & Sons“, 
H ajfa (f) — artykuły kolonjalne; „The Coffee Stern'1, H ajfa (f) — arty ­
kuły kolonjalne i cukiernicze; „Rifai and Szabit", H ajfa (f) — wyroby 
damasceńskie; „Hillel, Merkaz L itrufot Ltd." (a) — ŁP. 4.000 — chemi- 
kalja i art. farmaceutyczne; „Habokeir", Cattle Supply Co., Ltd. (a) — 
ŁP. 2.000 — import i eksport bydła; „Paldag", Ltd. (a) — ŁP. 7.000 — 
artykuły spożywcze; „Palestine Paint Products", Ltd. — ŁP. 3.000 — 
farby Palestine S tar Company, Ltd. (a) — ŁP. 5.000 — firm a importowo- 
eksportowa; „Dutch Trading Co. „Rahel", Ltd. (a) — ŁP. 1.000 — tran- 
zakcje handlowe; „The Arab M anufacturing Co., Ltd. (a) — ŁP. 20.000— 
narzędzia rolnicze i przemysłowe; „A star“ (a) — ŁP. 2.000 — wyroby 
perfumeryjne i mydło; „The Near and Middle E ast Corp." Ltd. (a) — 
ŁP. 100 — tranzakcje komisowe; „Fiat Palestine Agency, Ltd" (a) — 
ŁP. 4.000 — maszyny; „Moledet" Publishing Co., Ltd. (a) — ŁP. 2.000— 
książki; „Assia, Chemical Laboratories Ltd." (a) — ŁP. 7.000 — artykuły 
farmaceutyczne i kosmetyczne; „F ru it Chemistry Ltd." (a) — ŁP. 10.000 
—- przeróbka owoców; „Hapirsum", Z. Aszur, Ltd. (a) — ŁP. 1.000 — 
tranzakcje handlowe; „Sidbern Estates Inc." (f) — owoce; „Haachim 
Selnick", Ramat-Gan (f) — artykuły spożywcze; „Landwer & Hellmann", 
Tel-Awiw (f) — artykuły kolonjalne; „Michel Abn Fadil & Sons", 
H ajfa (f) — m anufaktura; „Kalii and Kajał", Gaza (f) — biuro agentu­
rowe; „Mehandess Korenaldi and Co. (a) — ŁP. 1.000 — maszyny i a rty ­
kuły budowlane; „Anglo-Palestine Export & Import", Rajmond Gorlik 
and Leon Neustadt, Tel-Awiw (f) — import i eksport; „Joseph Adler 
& Dipl. Eng. W. Stern", H ajfa (f) — narzędzia i maszyny; „Automobile 
Eąuipment Co.“, Tel-Awiw ( f ) — - auta i części; „Spektor, Sonestein and 
Kabak", Tel-Awiw (f) —- artykuły kolonjalne; „Morilei Basser Be.", Tel- 
Awiw; „Uswiwotecka", Tel-Awiw (f) — mięso; „Zerach Płotnicki", Tel- 
Awiw (f) — bydło, przetwory mięsne i artykuły kolonjalne; „Bet Mis- 
char Lechomrej Binjan W einstalacja Sanitarit, Jona Cohen & J. Wind- 
man" Jaffa, (f) — m aterjały  budowlane i instalacyjne; „Rehit E jc“, 
Tel-Awiw (f) — drzewo i zamki do mebli.
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Rzemiosło.

H ajfa (f) —■ cieślarstwo; „Pelagim W ater Supply Corp.", Tel-Awiw —- 
dostawa wody; „Engineering Corporation of Palestine, Ltd." (a) — ŁP.
50.000 — prace inżynierskie.

Banki i Towarzystwa Ubezpieczeniowe.

,„The Eastern Land and Trading Co., Ltd.“ (a) — ŁP. 7.500 — po­
życzki hipoteczne; „The Palestine Trade and Finance Co., Ltd." (a) — 
ŁP. 1.000 —■ tranzakcje finansowe; „The British and Foreign Marinę In­
surance, Co., Ltd.", Jerozolima (f) — ubezpieczenia transportow e; „Ja- 
m ija Bejt Yibreen At-Taawunija Lit. Taslif, W at-Tawfir“, Chebron (a) — 
ka3a pożyczkowo-oszczędnościowa; „Jam ijat Es-Samu At.-Taawunija Lit. 
Taslif W at-Tawfir, Chebron (a) — kasa pożyczkowo-oszczędnościowa.

Hotele.

„Selig -Carmi (W einmann)", Newe Szaanan (f) — cukiernia. 

Różne.

„Gal Szmuei Gusman & Dawid Levinson“, H ajfa (f) — sprzedaż 
placów, domów i t. p .; „Eastern Investm ent and Financing Co., L td.“
(a) — ŁP. 30.000 — biuro finansowo-inwestyeyjne; „Israel W ater Com­
pany, Ltd." (a) — ŁP. 4.000 — prace irygacyjne; „Zorfan Trust Com­
pany, Ltd." (a) — ŁP. 1.000 — sprawy powiernicze; „The Arab National 
Fund Co., Ltd." (a) — place i budowa; „Hamrases“, Rechowot (f) — 
dezynfekcja drzewa; ,,Express Laundry", Tel-Awiw (f) — pralnia.

Powiększone kapitały.

„General Commercial Banking Corp. Ltd." — z ŁP. 25.000 na ŁP. 
40.000; „Palestine F ru it Products Co. „Assis" Ltd.“ — z ŁP. 20.000 do 
35.000; „Palestine F rutarom  Ltd." — z ŁP. 16.000 do ŁP. 28.000; „Belgo- 
Palestine Bank Ltd.“ — z ŁP. 25.000 do ŁP. 50.000; „Hanoteja, Ltd." -—- 
z 50.000 do ŁP. 100.000; „The Palestine Lighterage and Supply Co. Ltd." 
— z ŁP. 10.000 do ŁP. 20.000; „Keren Hakibuc Hameuchad, Ltd." —- z ŁP.
1.000 do ŁP. 10.000; „Palestine Foundries and Metal Works, Ltd.“ — 
z ŁP. 30.000 do ŁP. 45.000.

Zmniejszone kapitały.

„National Economical Company, Ltd." — z ŁP. 7.200 do ŁP. 6.480.
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K R O N I K A

P A L E S T Y N A
P o l i t y k a

M IN ISTER  SPRAW  ZAGRANICZ­
NYCH HEDŻASU O SYTUACJI PO LI­
TYCZNEJ W  PA LESTYN IE. R edak to r 
p ism a arabsk iego  „A D ifae“ m iał wy­
w iad z p. F u ad  Bej Cham son, w icem i­
n is trem  sp raw  zagranicznych, p aństw a 
hedżaskiego. M in ister H edżasu naw iązu­
jąc  do obecnej naprężonej sy tuacji po­
litycznej w E uropie, i podk reśla jąc  oba­
wę w ybuchu now ej wojny św iatow ej, 
podniósł w ielką ro lę i znaczenie P a le ­
styny  d la  m uzułm anów . A rabow ie nigdy 
n ie  zrezygnow ali i n ie  zrezygnu ją  z tego 
k ra ju , k tó ry  dla św ia ta  m uzułm ańskiego 
m a pierw szorzędne znaczenie jako  m iej­
sce św ięte.

DEKLARACJA BALPOURA A OSŁA­
BIONY PR EST IŻ  L IG I NARODÓW. P ra ­
sa a rab sk a  zastan aw ia  się, czy osłab ie­
nie w pływ u L igi N arodów  przyczyni 
się do zanu low an ia  dek la rac ji B al- 
foura. „Al Is lam ia“ w w iększym  a rty k u ­
le  om aw ia powyższe zagadnienie, przy- 
czem  dochodzi do konkluzji, iż osłab ie­
n ie  L igi N arodów  n iew ątp liw ie przyczy­
n i się do zm niejszen ia  znaczen ia  u s ta ­
now ionych m andatów .

SPRAW A RADY LEGISLATYW NEJ. 
S praw a R ady L eg isla tyw nej je s t nadal 
żywo om aw iana n a  łam ach  p rasy  a ra b ­
skiej. W edług doniesień n iek tó rych  o rga­
nów  prasow ych  R ageb Bej N aszaszybi 
m ia ł zgodzić się p rzy jąć przew odnictw o 
w przyszłej R adzie L eg isla tyw nej. Opo­
zycja M uftiego nie m a c h a ra k te ru  zasad­
niczego i pow sta ła  n ask u tek  obawy, iż 
R ada L eg isla tyw na będzie ingerow ała  w 
sp raw ach  w chodzących w  zakres kom pe- 
tency j N ajw yższej R ady  M uzułm ańskiej,

n a  czele k tó re j sto i Mufti.
M U FTI W  OBRONIE DUMPINGU JA ­

POŃSKIEGO. S tronn ic tw o  m uftiego prze­
dłożyło W ysokiem u K om isarzow i m e- 
m o rja ł w sp raw ie  kam pan ji żydow skich 
sfe r gospodarczych przeciw ko dum pingo­
w i japońsk iem u. M em orjał w skazuje, że 
zrealizow anie żądań  żydów  u tru d n ien ia  
im portu  tow arów  z Jap o n ji w płynie n a  
w zbogacenie się żydów , w posiadan iu  
k tó ry ch  znajdu je  się cały  przem ysł p a ­
lestyńsk i, a  z d rug iej s tro n y  przyniesie  
szkodę A rabom , pozbaw iając ich tan ich  
produktów  japońskich .

OSTRE W Y STĄ PIEN IE  EM IRA AR- 
LESANA PRZECIW KO ANGLJI. P rezes 
delegacji syry jsko  - pa lestyńsk ie j w Ge­
new ie, em ir A rlesan , zam ieścił w  „Ko- 
chaw  Al Szarak", o rgan ie  p a r t ji  W afd w 
K airze, o stry  a rty k u ł przeciw ko A nglji. 
A utor, naw iązu jąc  do osta tn iego  konflik ­
tu  w łosko-abisyńskiego, podkreśla , że 
m ądrem  posunięciem  ze strony  W łoch w 
odpowiedzi n a  żądanie A nglji byłoby do­
m aganie  się od A nglji opuszczenia E g ip ­
tu , p rok lam ow anie n iezaw isłośc i P a le s ty ­
ny  i T ran sjo rd an ji, zw rócenie A kaby 
państw u  hedżaskiem u oraz zw rócenie 9 
em iratów  państw u  jem eńskiem u.

„PA LE ST IN E" PRZECIW KO WYSO­
KIEM U KOMISARZOWI. W  zw iązku z 
przyjęciem  w ydanem  przez W ysokiego 
K om isarza  d la  ro ln ików  żydow skich, n a  
k tó rem  to  odegrano poza hym nem  ang ie l­
skim  rów nież hym n żydow ski „H atikw a", 
zam ieścił „P a les tin e"  w iększy a rty k u ł, 
w któ rym  ostro  w ystępuje  przeciw ko 
W ysokiem u K om isarzow i. A u to r a r ty ­
k u łu  konkluduje , iż W ysoki K om isarz 
n ie  je s t przy jacielem  A rabów, lecz przy ­
jacielem  sjonistów .
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ZMIANA TAKTYKI STRONNICTWA 
NASZASZYBIEGO. R ageb Bej N aszaszybi 
oraz jego stronn ic tw o  zm ienili o statn io  
sw ą tak tykę  w odniesieniu  do p ro jek tu  
u tw orzen ia  R ady L egisla tyw nej w P a le ­
stynie. S tronnictw o to przeprow adza 
osta tn io  propagandę n a  rzecz tejże R a­
dy. Y /ediug przypuszczeń, sto i to w 
zw iązku z ew en tualnem  w ysunięciem  
k an d y d a tu ry  N aszaszybiego przez rząd  
p a les tyńsk i n a  prezyden ta  R ady L eg isla­
tyw nej. S tronn ic tw o  M uftiego n a to m iast 
nadal prow adzi p ropagandę przeciw ko 
pro jek tow anej Radzie.

PRASA ARABSKA O KONGRESIE 
SJONISTYCZNYM. P ra s a  a rab sk a  po­
św ięciła  w iele m iejsca kongresow i sjo- 
nistycznem u w L ucernie. Szczególniej 
w yróżnił się o rgan  M uftiego „Al Dża- 
m ea“, k tó ry  p rzedrukow yw ał re fe ra ty  i 
przem ów ienia.

SPRAW OZDANIE 0  SYTUACJI W 
SZKOLNICTW IE ARABSKIEM  W PA ­
LESTY NIE. P a r t ja  M uftiego opracow ała 
sp raw ozdanie  o sy tuac ji w szkolnictw ie 
arabsk iem . R ozesła ła  ona w spom niane 
spraw ozdanie  do w yższych urzędników  
adm in is trac ji pa lestyńsk ie j, do przyw ód­
ców św ia ta  m uzułm ańsk iego  i do w ybit­
n iejszych  osobistości w E uropie. Między 
innem i w spraw ozdaniu  tem  p a r t ja  Muf­
tiego k ry ty k u je  postępow anie rządu  pa­
lestyńskiego, jakoby było przychylne dla 
żydów , a  szkodliw e d la  A rabów.

ARABSKI WYDZIAŁ PROPAGANDO­
WY W  LONDYNIE. P a r t ja  M uftiego po­
s tanow iła  zorganizow ać w Londynie wy­
dział d la p ropagandy  a rab sk ie j. Na cze­
le tego w ydziału s tan ą  pp. Dżemal H us- 
sein  i em ir Guri.

W IĘK SZA  OFIARA NA RZECZ UNI­
W ERSY TETU  MUZUŁMAŃSKIEGO W 
JEROZO LIM IE. P ra s a  a rab sk a  nadal za j­
m uje się sp raw ą  u tw orzen ia  un iw ersy ­
te tu  m uzułm ańsk iego  w Jerozolim ie. 
P rzy p isu ją  tem u bardzo w ielkie znacze­
n ie  polityczne d la  sp raw y  a rabsk ie j. 
O statn io  p. H ejdad  A bad w yasygnow ał

100.000 ru p ji (ŁP. 7.542) n a  rzecz budo­
wy un iw ersy te tu  m uzułm ańskiego  w J e ­
rozolim ie. P ien iądze te p rzekazał on rzą ­
dowi pa lestyńsk iem u.

i

Administracja publiczna

BUDŻET RZĄDU PALESTYŃSKIEGO 
NA R. 1935/36. P re lim inow any  budżet 
rządu  palestyńsk iego  za r. 1935/36 p rzed­
s taw ia  się, ja k  n as tęp u je : Dochody sza­
cow ane są  n a  sum ę ŁP. 5.650.000, t. j. o 
ŁP. 200 m iljonów  więcej niż budżet roku 
ubiegłego i o 100 tys. Ł P. w ięcej niż 
w yniosły fak tyczne dochody rządu w ro ­
ku  ubiegłym . Z op ła t celnych rząd  p rze­
w iduje dochody w w ysokości Ł. P .
2.800.000, z podatków  i o p ła t przy uzy­
sk iw aniu  rozm aitych  zezw oleń — Ł. P .
1.200.000, z o p ła t sądow ych—ŁP. 700.000, 
z poczty —  ŁP. 350.000, dochody z pro­
centów  — ŁP. 165.000. Rozchody szaco­
w ane są  n a  sum ę ŁP. 4.620.000, czyli o
1.400.000 w ięcej, niż w roku  ubiegłym . 
Rozchody obejm ują n astępu jące  pozycje: 
w ydatk i n a  u trzym an ie  genera lnego  se- 
k re ta r ja tu  — ŁP. 54.000, n a  u trzym an ie  
sądów  — ŁP. 100.000, n a  cele sa n ita rn e  — 
ŁP. 200.000, n a  szkolnictw o — 205.000, 
n a  gospodarkę ro lną  — Ł P. 200.000, n a  
badan ia  archeologiczne — ŁP. 22.000, n a  
u trzym an ie  policji i w ięzień — Ł. P .
560.000, n a  u trzym an ie  W ydziału Im ig ra- 
cyjnego — ŁP. 35.000, W ydziału S ta ty ­
stycznego — ŁP. 7.000, d la  celów  'woj­
skow ych — ŁP. 180.000, n a  obronę p ań ­
stw a — Ł P. 155.000, budżet poczt i te le ­
grafów  — ŁP. 300.000, na  specjalne in ­
w estycje w kom unikacji pocztow ej — 
ŁP. 170.000, n a  roboty  publiczne — ŁP.
58.000, Pozatem  w yznaczono kw otę ŁP.
920.000 n a  nieprzew idziane roboty pu­
bliczne, n a  inne w ydatk i — ŁP. 525.000.

W ZROST WPŁYWÓW RZĄDU Z TY­
TUŁU OPŁAT CELNYCH. Dochody rzą ­
du palestyńsk iego  z o p ła t celnych w m ie­
siącu  kw ietn iu  i m aju  b. r. w ynosiły  ŁP.
528.000, wobec ŁP. 407.000 w tym  okresie  
r. ub. N astąp ił w ięc w zrost o 30%.
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DOCHODY RZĄDU PA LESTY Ń SK IE­
GO Z K O LEI ŻELAZNYCH. Dochody rzą ­
du palestyńsk iego  z kolei żelaznych w 
r. 1934 w ynosiły  ŁP. 727.106, podczas gdy 
w r. 1933 w ynosiły  ty lko  ŁP. 591.879.

SUBW ENCJE RZĄDU PALESTYŃ­
SKIEGO. W budżecie rządu  pa les ty ń sk ie ­
go za r. 1935/36 przew idziane są  n a s tę ­
pu jące subw encje n a  cele żydow skich 
in s ty tucy j, a  m ianow icie: n a  szkol­
n ictw o — ŁP. 36.000 (w r. ub. — ŁP. 
28.000), n a  cele san ita rn e  i n a  opiekę 
spo łeczną — Ł P. 14.800 (w r. ub. — ŁP. 
7.500), na  stac je  dośw iadczalne —- ŁP. 
6.500 (w r. ub. — ŁP. 4.500). Ogółem 
w ięc rząd  p a les tyńsk i p rzyznał żydow­
skim  insty tucjom  w roku  bieżącym  sub ­
w encje w w ysokości ŁP. 57.550, podczas 
gdy w r. 1934/35 kw ota  p rzyznana  w y­
no siła  ŁP. 3S.950.

Rolrticfiwo
SYTUACJA W  ROLN ICTW IE PA LE ­

STYŃSKIEMU żn iw a zakończone zostały  
już w całym  k ra ju . P ozostały  n iew ielkie 
te ren y  obsiane pszenicą, jeszcze niezżę- 
te . M łocka je s t vr pełni. Specjaln ie po- 
m yślnem i zbioram i odznaczały się te ren y  
w Galilei. Naogół w okręgach  północ­
nych zbiór zboża był lepszy, niż w po­
łudniow ych. Zbiór arbuzów  rów nież się 
już rozpoczął. Za owoce te  o trzym uje się 
dobre ceny. U dał się rów nież zbiór m e­
lonów, szczególnie w ok ręgach  Akko, 
H a jfa  i Dżenin. W roku  bieżącym  w zro­
sły  znacznie zbiory ziem niaków . Pom yśl­
ne rów nież były  zbiory ty ton iu . Zbiory 
w arzyw  zostały  n a ty ch m ias t rozsp rzeda- 
ne  n a  rynku  w ew nętrznym . Ceny w arzyw  
znacznie się podniosły, gdyż odczuw a się 
w P a les tyn ie  w ielkie n a  n ie  zapotrzebo­
w anie. W ielkie upały  w końcu m aja  i na  
początku czerw ca w yrządziły  znaczne 
szkody drzew om  owocowym. O sta tn io  
zaznacza się znaczny w zrost im portu  
owoców z zagranicy . Y /iększe tran sp o rty  
w isien sprow adzono z C ypru, a  w iększe 
ilości śliw ek z Syrji, W łoch i Grecji. 
O bszary now ozaplantow ane w roku  b ie­

żącym  obejm ują m niejsze tereny , niż 
przypuszczano. U dał się rów nież zbiór 
bananów . K onsum pcja  tego owocu w 
P a les tyn ie  s ta le  w zrasta .

WZROST PROD UK CJI R O LN EJ W 
PA LESTYN IE. O w zroście p rodukcji ro l­
nej w P a les tyn ie  św iadczyć m ogą dane 
opublikow ane przez spółdzieln ię T nuw a. 
Spółdzielnia T nuw a, sp rzeda jąca  p ro ­
dukty  ro lne  n iek tó rych  osied li żydow ­
skich, opublikow ała o sta tn io  spraw ozda­
n ie  ze swej działalności za r. 1934, z k tó ­
re j w ynika, iż w  roku  tym  sp rzeda ła  ona 
10,6 m iljona litrów  m leka, w obec 7 m il­
jonów  w r. 1933, i 3,6 m iljonów  w r. 1930. 
W e w spom nianym  roku  spraw ozdaw czym  
spółdzieln ia  ta  sp rzed a ła  ja ja , w arzyw a, 
owoce i drób za ogólną kw otę ŁP. 101.550 
wobec ŁP. 75.432 w r. 1933 i Ł P. 56.649 
w r. 1930.

HODOWLA BYDŁA. R ząd p a le s ty ń ­
sk i w ykazuje w ielkie za in teresow an ie  w 
k ie ru n k u  zw iększenia hodow li bydła w 
P alestyn ie . W ydział R o ln ic tw a w ysyła  
do kolonij szereg  in s tru k cy j w k ie ru n ­
k u  u sp raw n ien ia  i zrac jonalizow an ia  ho­
dow li bydła  w k ra ju . O statnio dzięki 
u siłow aniom  rządu, 40.000 sz tuk  bydła 
o trzym ało  szczepionki przeciw chorobo- 
we. K o lon ista  p łac i za każdą szczepion­
kę  10 m ilsów.

ZBIÓR POMARAŃCZY I GREJPFRU« 
TóW . W edług spraw ozdan ia  W ydziału 
R o ln ic tw a rządu  palestyńsk iego , zbiór 
pom arańczy  w bieżącym  sezonie w ynie­
sie 8,5 m iljona  skrzynek, a  zbiór g re jp ­
fru tó w  1,25 do 1,50 m iljonów  skrzynek. 
W obec m ałego zbioru  jab łek , g ru szek  i 
śliw ek, ceny tychże znacznie w zrosły. 
Zbiór oliw ek był niepom yślny, a  zbiór 
w inogron w E m ek H am izrach i był dobry. 
Z biór m igdałów  był rów nież pom yślny.

ROZWÓJ WARZYWNICTWA W PA ­
LESTY NIE. W  ubiegłym  roku  dał się 
zaznaczyć znaczny w zrost up raw y  w a­
rzyw  w P alestyn ie , co sto i w zw iązku 
z coraz to w z ras ta jącą  konsum pcją k ra ­
jow ą. D ał się rów nież zaznaczyć w zrost 
im portu  w szelkich  gatunków  w arzyw .
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NOWE O SIED LE ROBOTNICZE. W 
pobliżu H erz liji pow sta je  obecnie nowe 
osiedle robotnicze. W  pierw szym  okresie 
m a być skolonizow anych 30 rodzin  ro ­
botniczych, z k tó rych  każda o trzym a 12,5 
dunam ów  g ru n tu .

AIN SZEM ER. O statn io  podczas w ier­
cenia, napo tkano  n a  g łębokości 38 m. 
bardzo bogate źródło wody, d o sta rcza ją ­
ce 200 m.3 wody n a  godzinę. K olonja, 
k tó ra  dotychczas w alczy ła  z b rak iem  wo­
dy, obecnie posiada  dogodne w aru n k i dla 
rozw oju  sw ej gospodark i ro lnej.

RAMAT HASZAWIM. O siedle to, za ­
łożone przez D aw ida T rie tscha , op iera  
sw ą gospodarkę n a  hodow li drobiu. W  
ko lonji zam ieszkuje obecnie 40 rodzin, 
z k tó rych  każda posiada 4 dunam y ziem i 
oraz 600 sz tuk  drobiu. K oloniści za jm u­
ją  się pozatem  up raw ą  w arzyw  i p lan to ­
w aniem  cytrusów . P ro d u k ty  osiedla  zby­
w ane są  n a  rynku  tel-aw iw skim .

K FA R SYRKIN. W  okolicy P e tach - 
T iltw a pow staje  obecnie nowe osiedle 
robotnicze p. n. „K far S yrk in". K olonja  
ta  posiadać będzie 105 domków m iesz­
kalnych .

A IN-W ERED. Nowe osiedle p. n. „Ain- 
W ered“, w Szaronie, rozw ija  się bardzo 
pom yślnie. K ażda rodzina  posiada  do 
sw ej dyspozycji 15 dunam ów  g ru n tu , z 
k tó ry ch  7 dunam ów  przeznaczonych je s t 
n a  p lan tow an ie  cytrusów . W  ko lon ji tej 
je s t bardzo rozw in ięte  m leczarstw o. Za­
kupiono 40 krów  holendersk ich .

GAN-CHAIM. Is tn ie jące  od 7-miu la t 
w pobliżu K far Saby osiedle Gan-Chaim , 
nazw ane d la uczczenia im ien ia  d -ra  
C haim a W eizm anna, rozw ija  się pom yśl­
nie. O statn io  budu je  się w ko lon ji 25 no­
w ych domów. K ażdy k o lon ista  inw esto ­
w ał Ł P. 1000 n a  kupno  g ru n tu  oraz ŁP. 
50 na  przeprow adzenie in s ta lac ji w od­
nej.

K IR JA T  ANAWIM. K olon ja  ta , zn a j­
du jąca  się w odległości 13 km. od J e ro ­
zolimy, rozw ija  się pom yślnie. O bejm uje 
ona obszar 2.000 dunam ów  i zam ieszka­
n a  je s t przez 140 osób. Zaledw ie 400 du­

nam ów  nadaje  się pod p lan tac je  owo­
ców, re sz ta  n ad a je  się do zalesien ia . W  
ko lonji je s t obecnie 150 k rów  h o lender­
skich , k tó re  da ją  p rzeszło  1.500 
litrów  m leka dziennie. Mleko to  sp rzeda­
w ane je s t spółdzieln i T nuw a. W ciągu  
lipca  b. r. ko lon ja  sp rzed a ła  spółdzieln i 
T nuw a 44.000 litrów  m leka.

D la chorych  krów  w ybudow ano w 
kolonji specja lną  oborę. R ząd p a le s ty ń ­
ski bada co m iesiąc s tan  zdrow otności 
bydła  przez sporządzenie analiz k rw i. 
Ilo ść  drobiu w kolonji w ynosi 3.500 
sztuk. W r. 1934 p rodukcja  ja j w ko lon ji 
w ynosiła 28.000 sztuk . W ko lonji dość 
je s t wody d la  ludzi i zw ierząt, b rak  je j 
je s t na to m ias t d la  p rac  naw adniających . 
P ro jek tu je  się w ybudow anie w ielkiej 
s tu d n i a rtezy jsk ie j. W kolon ji is tn ie je  
rów nież s ta c ja  dośw iadczalna A gencji 
żydow skiej.

JOKNEAM. Osiedle to, założone przez 
p. Jehoszua  C hankina, obejm uje o b sza r
20.000 dunam ów . P lan  ko lon izacji osiedla 
przew iduje  skolonizow anie 350 rodzin.

RISZON ŁE  ZION. Z arząd  osiedla 
udzielił w okresie  p ierw szych pięciu 
m iesięcy b. r. 75 zezw oleń budow lanych 
n a  ogólnym  obszarze 11.000 m2 wobec 
117 zezw oleń n a  obszarze 14.000 m 2, 
udzielonych przez ca ły  rok  1934. Warto 
zaznaczyć, iż w r. 1933 zabudow ano w 
osiedlu 4.400 m2, w r. 1932 — 2.400 m 2, 
a w r. 1931 — 450 m2.

W  osta tn im  roku  budżetow ym  1934/35 
dochody zarządu  osiedla  w ynosiły  ŁP. 
8.565. Z arząd kolonji postaw ił sobie za 
cel rozszerzyć znacznie w roku  bieżącym  
roboty  publiczne, k tó re  obejm ow ać będą 
budow ę dróg i szós, budow ę rzeźni oraz 
gm achu  szkolnego.

CHEDERA. D zięki usilnym  staran iom  
zarządu  kolonji, udało  się doprow adzić 
stan zdrow otny kolonji do w ysokiego po­
ziomu. W ciągu  osta tn ieg o  roku  nie zda­
rzy ł się an i jeden  w ypadek zapadnięcia  
na m alarję . K olonja  rozbudowuje się  
szybko, dzięki in ic ja tyw ie  p ryw atne j oraz 
intensywnej pomocy ze s tro n y  banków
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palestyńsk ich . Na szczególną uw agę za­
słu g u je  pomoc ze stro n y  A ng lo -P alestine  
B anku, k tó ry  udzielił zarządow i kolonji 
LP. 5.000 n a  budowę szós i dróg, ŁP.
2.000 n a  w ybudow anie gm acbu d la  insty - 
tucy j ro ln iczych  ko lon ji i ŁP. 1.500 n a  
pożyczki dla m ałych  posiadaczy ziem ­
skich . P ozatem  udzielił on szereg  innych 
pożyczek n a  cele przem ysłow e i d la  rze­
m ieślników .

K FA R GIDEON. Osiedle zam ieszkuje 
obecnie 11 kolonistów . W bieżącym  roku  
upraw iono  około 3.000 dunam ów  g ru n ­
tu . P raw ie  cały  te ren  je s t obsiany zbo­
żami. Z biór udał się znakom icie. Rów­
nież w arzyw a dały  pokaźne plony. W obec 
ła tw ego  i dobrego zbytu n a  ja ja  i inne 
produk ty  m leczarskie, koloniści rozbu­
dow ali znacznie te  gałęz ie  gospodarki. 
W arto  zaznaczyć, iż podczas zim y 7-miu 
kolon istów  osiedla sprzedało  spółdzieln i 
T nuw a przeszło  10.000 litrów  m leka.

B EER  TTJWIA. O siedle rozbudow uje 
się o sta tn io  w szybkiem  tem pie. P rzep ro ­
w adzono in s ta lac ję  w odną, a  obecnie b u ­
duje się szereg  dom ków  m ieszkalnych 
dla kolonistów . W iększa g ru p a  żydów  
niem ieck ich  m a być w kró tce osiedlona w 
kolonji.

BEN SZEMEN. W  osiedlu Ben Sze- 
m en w ybudow ano osta tn io  w ielką s tu d ­
nię, dostarczającą  znacznej ilości wody. 
D otychczasow e w ielo letn ie próby dopiero 
o sta tn io  dały  pom yślne rezu lta ty  i w ten  
sposób otw orzyły  się w ielkie m ożliw ości 
dla rozw oju gospodark i ro lnej osiedla. 
P ro jek tow ane  je s t zin tensyfikow anie go­
spodark i i zaprow adzenie szeregu now ych 
gałęzi.

31 NOWYCH O SIED LI ROLNYCH NA 
GRUNTACH ż. F. N. Począw szy od roku 
1933 pow stało  n a  g ru n tach  ż. F. N. 31 
osiedli ro lnych, m ianow icie:

A w ichajal (E m ek C hafar) — 1.880 du­
nam ów , skolonizow anych m a być 100 ro ­
dzin ; K w ucat-M aabaro t (E m ek C ha­
fa r) — 500 dunam ów , 40 rodzin ; Misz- 
m ar-H aszaro n  (E m ek C hafar) — 650 du­
nam ów , 40 rodzin ; M oszaw E liszif (Em ek

C hafar — 900 dunam ów , 50 rodzin ; Mo­
szaw  H apoel H am izrach i (E m ek Cha­
fa r)  —  1.260 dunam ów , 70 rodzin ; Irg u n  
H ak fa r D. (Em ek C hafar) — 1.400 du­
nam ów , 80 rodzin; Irg u n  In tensyw i 
(E m ek C hafar) — 1.025 dunam ów , 50 
rodzin ; C haw acelet H aszaro n  (E m ek 
C hafar) — 735 dunam ów , 38 rodzin ; Gi- 
w at S zp ira  (Em ek C h afa r)—1.350 duna­
mów, 56 rodzin ; M oszaw Bnej B injam in 
(E m ek C hafar) — 680 dunam ów , 40 ro ­
dzin; C hibat Zion (E m ek C hafar) — 
1.855 dunam ów , 100 rodzin; A in H aow ed 
(obok N atan ji) — 290 dunam ów , 17 ro ­
dzin ; K w ucat K ibuc H am euehad (obok 
H erzliji) —. 600 dunam ów , 60 rodzin; 
R am at H akow esz (obok K far Saba) — 
630 dunam ów , 60 rodzin ; M oszaw M aas 
(obok B nej B rak) — 930 dunam ów , 60 
rodzin ; S chuna t Owdim (obok P etach  
T ikw a) —• 750 dunam ów ; B icaron  (obok 
ko lon ji G edera) — 1.000 dunam ów , 40 
rodzin ; I rg u n  M enachem  (obok kolonji 
G edera) —■ 1.620 dunam ów , 100 rodzin; 
K far P ines (obok K ark u ru ) —• 900 duna­
mów, 50 rodzin ; Irg u n  In tensyw i (obok 
K ark u ru ) — 1.125 dunam ów , 70 rodzin ; 
K w ucat M iszm arot (obok P a rd es Cha­
na) — 250 dunam ów , 50 rodzin ; Moszaw 
Jedyd ja  (E m ek C hafar) — 875 duna­
mów, 50 rodzin ; K far H ess (obok Tel- 
Mond) — 985 dunam ów , 78 rodzin ; Mo­
szaw  R iszapon (obok H erzlija ) — 500 
dunam ów , 40 rodzin ; Irg u n  M agdiel 
(obok M agdiel) —■ 70 dunam ów , 30 ro ­
dzin; G iw at Chaim  (obok R aanana) — 
600 dunam ów , 40 rodzin; Moszaw B eha- 
d rag a  (obok P e tach  Tikw a) — 600 duna­
mów, 47 rodzin ; Moszaw Jah u d  (obok 
P e tach  T ikw a) —• 425 dunam ów , 30 ro ­
dzin ; R am at A haron A jzenberg (obok 
R echow ot) — 50 dunam ów , 20 rodzin; 
Moce A lit (obok Jerozolim y) — 400 du­
nam ów , 20 rodzin ; K far H achoresz (obok 
N ahalal) — 4.500 dunam ów .

DZIAŁALNOŚĆ TOWARZYSTWA KO- 
LONIZACYJNEGO „KIDMAT K IN E- 
R E T “ . Tow arzystw o „K idm at K inere t"  
założone zostało  w sie rpn iu  r. 1934 z k a ­
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p ita łem  zakładow ym  ŁP. 60.000, z k tó ­
rych. ŁP. 25.000 zostało  w płaconych. 
P rzed  rozpoczęciem  sw ego dzieła kolo- 
nizacyjnego, tow . „K idm at K in e re t“ p rze­
prow adziło  szereg  prób upraw y  rozm ai­
tych  gatunków  w arzyw , a w szczególno­
śc i pom idorów . P róby  te udały  się w y­
śm ienicie. Tow arzystw o sp rzedaw ało  ty ­
godniow o w Tel-A w iw ie 940 sk rzyń  po­
m idorów , za k tó re  dzięki ich w ysokiej 
jakośc i osiągano w ysoką cenę. Poza­
tem  tow arzystw o to eksportow ało  pom i­
dory  do A nglji, N iemiec, H o land ji i N or­
w egji. T ran sp o rty  nadchodziły  w dobrym  
stan ie , m imo, iż ich przew óz do A nglji 
trw a ł 10 dni, a  do N orw egji 15 dni. Ce­
ny osiągn ięte  były dość wysokie. Nor- 
w egja  nadal poczyniła w iększe zam ó­
w ienia.

T ereny, za ję te  przez w spom niane to ­
w arzystw o, g ran iczą  ze stro n y  pó ł­
nocnej ze Syrją, a  n a  po łudniu  z w sią 
a rab sk ą  „S am ra", g ran icę  zachodnią  te ­
renów  tw orzy  jezioro  K ineret, 7 k ilo­
m etrów  brzegu  jez io ra  należy  do w spo­
m nianego tow arzystw a.

T ereny  tow arzystw a obejm ują 12.500 
dunam ów , z tego 5.300 dunam ów  w n i­
zinie i 7.200 w gó rach  i n a  pagórkach. 
W n izin ie m ają  pow stać gospodarstw a 
n a  obszarach  10-dunam owych. 70% te ­
renów  m a być przeznaczonych n a  u p ra ­
wę w arzyw , a  30% n a  hodow lę bydła. 
G ospodarstw a m ają  prow adzić in tensyw ­
n ą  hodow lę. C ena jednej działk i gospo­
darczej w yniesie od ŁP. 575 do ŁP. 1.250. 
R óżnica w cenie zależy od w ielkości do­
m u m ieszkalnego. Szereg p rac  o ch a rak ­
te rze  ogólnym  przeprow adzi tow arzy­
stw o kolon izacy jne n a  w łasny  koszt. To­
w arzystw o to  n ie  będzie sprzedaw ać 
p arce li pod budowę, lecz zabudow ane 
gospodarstw a. Nowe osiedle o trzym a n a ­
zw ę „K idm at K in ere t"  i obejm ie 400 go­
spodarstw . N a te ren ach  górzystych  to ­
w arzystw o zam ierza zaprow adzić upraw ę 
owoców i w ina, ja k  rów nież hodow lę 
bydła. B iorąc pod uw agę, iż osiedle to  
będzie się znajdow ało  w pobliżu g ra n i­

cy sy ry jsk ie j, kalku low ać się będzie 
ek sp o rt n iek tó rych  produktów  ro l­
nych. W okresie  le tn im  osiedle zap row a­
dzi in tensyw ną up raw ę w arzyw . T em ­
p e ra tu ra  je s t w te j m iejscow ości dość ła ­
godna. „K idm at K inere t"  będzie m iało 
połączenie z T yberjadą  zapom ocą sta le  
k u rsu jące j m otorów ki.

D yrekcja  tow arzystw a kolonizacyjne- 
go „K idm at K inere t"  sk ład a  się z pp.: 
D r. H erm an a  B adta, M axa H erziga, M axa 
M eyera i Ju liu sa  Sanda.

DZIAŁALNOŚĆ TOWARZYSTWA KO- 
LONIZACYJNEGO „HANOTEA". Tow. 
kolonizacyjne „H anotea", k tó re  dotych­
czas zajm ow ało się w yłącznie  p lan tow a­
niem  cytrusów , rozw ija  o sta tn io  bardzo 
ożyw ioną działalność w k ie ru n k u  u tw o­
rzen ia  now ych gospodarstw  m ieszanych. 
T ow arzystw o opracow ało  p lan  u tw orze­
n ia  now ych osiedli, o partych  n a  in te n ­
syw nej gospodarce ro lnej. K ażda jed n o s t­
k a  gospodarcza zaw ierać  będzie 20 du­
nam ów , z czego 2 dunam y przeznaczone 
są  n a  zabudow ania, 4 dunam y na  p lan ­
tac je  cytrusow e, 4 n a  p lan tac je  owoco­
we, pozostałe 10 dunam ów  naw odnio­
nych, p rzeznaczonych będzie n a  up raw ę 
w arzyw  i n a  hodow lę bydła. Każdy ko­
lo n is ta  o trzym a dom ek m ieszkalny, 300 
sz tuk  drobiu i 2 krow y. W szelkie p race  
przygotow aw cze, ja k  rów nież urządzen ie 
sam ych  gospodarstw , a  w ięc p lan tow a­
nie pom arańczy  i innych  owoców, zap ro ­
w adzenie hodow li bydła  i t. p. w ykona 
w p ierw szych la ta c h  tow. „H ano tea". 
O gólne koszty  jednej działk i w raz z 
u trzym an iem  w pierw szym  roku  w ynosi 
ŁP. 2.300. Dochody w drugim  roku  ob li­
czone są  n a  Ł P. 150 z każdego gospo­
dars tw a . P ierw sze osiedle, u tw orzone na  
podstaw ie opracow anego przez tow. „H a­
no tea" p lanu , pow staje  obecnie w pobli­
żu ko lon ji „N atan ja". O siedle to  będzie 
m iało  dogodne połączenie kom unikacy j­
ne z Jerozo lim ą i Tel-Awiwem .

TOWARZYSTWO KOLONIZACYJNE 
„GEULA". Is tn ie jące  od la t 30-u tow a­
rzystw o dla zakupu grun tów , „G eula",
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założone przez „Cliowwe Zion", dyspo­
nu je  obecnie kap ita łem  ŁP. 30.000. Dy­
w idenda, w ypłacona przez tow arzystw o 
w roku  bieżącym, w yniosła  7%.

PA LESTIN E AGRICULTURAL WORKS 
PLANTATION LTD. N ow opow stałe to ­
w arzystw o ko lonizacyjne P a les tin e  A gri- 
c u ltu ra l W orks P łan ta tio n  L td. rozw ija  
bardzo ożywioną działalność. W  tow a­
rzystw ie  tem  b io rą  udział m. in. 
t-w o „E m ika“ z k ap ita łem  LP. 50.000 
oraz pp. S ah ier i M arx z kap ita łem  LP.
15.000. Tow arzystw o to  finansow ane je s t 
rów nież przez t-w o P a les tin e  Econom ic 
C orporation. D otychczas P a les tine  A gri- 
cu ltu ra l W orks P łan ta tio n  Ltd. inw esto ­
w ało w osiedlach żydow skich ŁP. 120.000.

UDZIAŁ ż. P . N. W ZALESIENIU  PA ­
LESTYNY. W ciągu o sta tn ich  2-ch la t ży ­
dow ski F undusz N arodow y zasadził 
295.172 drzew ka n a  obszarze 1.140 duna­
mów. Ilość drzew ek zasadzonych dotych­
czas przez ż. F. N. w ynosi 1.237.000, a  za­
lesiony  obszar obejm uje 7.513 dunam ów .

ZAKUP 2.000 DUNAMÓW GRUNTU 
PRZEZ ŻYDOWSKI FUNDUSZ NARO­
DOWY. żydow ski Fundusz N arodow y za­
k u p ił od P a le s tin e  L and D evelopm ent 
C orporation  2.000 dunam ów , w pobliżu 
M iszm ar H aem ek. Na g ru n tach  tych  bę­
dzie osiedlony kibuc żydów  niem ieckich 
„H azorea".

SZKOŁA ROLNICZA W  PARDESS 
CHANA. Szkoła ro ln icza w P ard ess  Cha­
n a  zostaje  o sta tn io  rozszerzona. Buduje 
się gm ach, przeznaczony dla in te rn a tu .

„PA LESTIN E LAND DEVELOPMENT 
CO. LTD." D yrekcja  tow. „P alestine  
L and  D evelopm ent Co. L td ." postanow iła  
wydać now ą serję  akcyj i podwyższyć 
k a p ita ł do ŁP. 150.000.

Przemysł

OBECNY STAN PRZEMYSŁU ŻY­
DOWSKIEGO W  PALESTYN IE. Ilość za­
trudn ionych  robotników  w żydow skich 
p rzedsięb io rstw ach  przem ysłow ych w P a ­
lestyn ie  w ynosi 24.000. K ap ita ł zainw e­

stow any  w tych  przedsięb io rstw ach  w y­
nosi 6,5 m iljona  funtów , a  w artość  ich 
rocznej p rodukcji Ł. P . 6 m iljonów.

INTERW ENCJA  PRZEMYSŁOWCÓW 
U WYSOKIEGO KOMISARZA. D elegacja 
Zw iązku Przem ysłow ców  „H itachdu t 
B aaiej T aasy ja" w P ales tyn ie  p rzed ło ­
ży ła  W ysokiem u K om isarzow i żądaDie w 
sp raw ie  w prow adzenia ceł ochronnych  
przy im porcie p roduktów  przem ysłow ych 
do Palestyny , jak  rów nież w spraw ie  
u tw orzen ia  specjalnego dep artam en tu  
przem ysłow ego przy rządzie p a le s ty ń ­
skim.

W ysoki K om isarz p rzy rzek ł rozpa­
trzeć  żądan ia  przem ysłow ców  i dać w 
na jk ró tszym  czasie defin ityw ną odpo­
wiedź w te j m aterji.

PRODUKCJA GAZU ŚW IETLNEGO 
W TEL-A W IW IE. Po  dług ich  p racach  
przygotow aw czych pow sta je  obecnie pod 
k ierow nictw em  inż. Józefa  W irg ina  
p rzedsiębiorstw o, m ające n a  celu p ro ­
dukcję  gazu św ietlnego. P rzedsięb io rstw o  
to  finansow ane je s t przez P a les tine  T ru s t 
Co. N ow opow stałe przedsięb iorstw o p. n. 
„Tel-A viv-G as-C orporation“ L td. z kap i­
ta łem  zakładow ym  w w ysokości ŁP.
82.000 dostarczy  gazu św ietlnego  d la  T el- 
A w iw u i okolicy. K ap ita ł zakładow y po­
w stan ie  ze sprzedaży 80.000 akcyj po no­
m inalnej cenie ŁP. 1, oraz 40.000 akcyj 
uprzyw ilejow anych po 50 m ilsów. Gazow­
n ia  pow stan ie  w okolicy T el-A w iw u i 
p rodukow ać będzie gaz o w ysokiej w a rto ­
ści c ieplnej (9.000 kaio ry j w 1 .m3). W e­
d ług obliczeń, p rzedsięb iorstw o w ów czas 
przyn iesie  dochody, o ile 6% m ieszkań­
ców Tel-A w iw u sko rzysta  z obsług i to ­
w arzystw a i każdy konsum ent zużyje co- 
na jm n ie j 180 m3 gazu rocznie. P rzew i­
dziana cena gazu w yniesie 43 m ils. za 
1 m s, czyli o 15% drożej niż w Polsce 
i w Niemczech. P rzypuszcza się, iż p rze­
c ię tn ie  konsum ent zużyje gazu za 725 
m ilsów  m iesięcznie, zam iast 460 m ilsów  
n a  naftę  i Ł P. 1.520 n a  elektryczność. 
In s ta la c je  w m ieszkaniach  pryw atnych  
przeprow adzi p rzedsięb iorstw o n a  swój
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koszt. Gaz św ie tln y  będzie oczyszczony  
od w sze lk ich  dom ieszek trujących .

P rzed sięb iorstw o  rozpocznie sw oją  
pracę w  październiku r. b. Na początku  
zatrudni ono 25 robotn ików  i  urzędni­
ków.

SPR A W A  CŁA OCHRONNEGO PRZY  
IM PORCIE PRODUKTÓW  PRZEM YSŁU  
M ETALURGICZNEGO. P odobnie jak  w 
przem yśle  jedw abniczym  i produkcji 
szk lą , rów nież i w przem yśle  m eta lu r­
g icznym  odczuw a się  zu p ełn y  brak ce ł  
ochronnych , un iem ożliw ia jący  skuteczną  
konkurencję z im portow anem i w yrobam i 
z zagran icy.

F abryka m eta lu rg iczn a  „B arzelit“ , po­
w sta ła  przed trzem a la ty  w  R am at-G an  
i  produkująca druty żelazne, gw oździe  
i  t. d., w yk aza ła  bardzo ożyw ion ą  dzia­
ła ln o ść , zdobyw ając rynek  w ew n ętrzn y  i 
zam ierzając eksp ortow ać do krajów  
o śc ien n ych . W  roku ub ieg łym  fabryka zo­
s ta ła  rozszerzona  i p rzen iesion a  do P e-  
tach -T ik w y. O becnie „B arzelit"  rów nież  
p rzystąp iła  do w a lk i z dum pingiem  za­
granicznym . „B arze lit“ im portuje su row ­
ce w  postaci grubego  drutu, z k tórego  
produkuje drut c ienk i, k o lczasty , sia tk i, 
gw oździe  i t. p. P om im o, iż „B arzełit“ 
je s t  w sta n ie  pokryć zapotrzebow an ie  ca ­
łeg o  rynku p a lesty ń sk ieg o , jednak  na  
skutek  dum pingu pokryw a za ledw ie ]Ą 
ogó ln ego  zapotrzebow an ia  kraju.

P rod ucen ci drutu żelazn ego  Ita lji, 
F ran cji, B elgji, N iem iec i L uksem burgu  
są  zrzeszen i w m iędzynarodow ym  syn dy­
k a c ie  „Iw eco", k tóry  kon centruje  w  
sw ych  rękach  sprzedaż w e w szy stk ich  
krajach . D on iedaw na P o lsk a  n ie  n a le ­
ż a ła  do syn dyk atu  i fabryka „B arzelit"  
im portow ała  su row iec  z P o lsk i. O statnio  
P o lsk a  rów nież p rzy stą p iła  do m ięd zyn a­
rodow ego syndykatu , co  un iem ożliw ia  
fabryce „B arzelit"  zakup yw an ie  su ro w ­
ców . Syn dyk at sprzedaje w  P a le sty n ie  
c ienk i drut po cen a ch  n iższych , n iż su ro­
w iec i o  po łow ę tan iej, niż „Iw eco" otrzy ­
m uje na innych  rynkach. D zięk i prem jom  
eksportow ym , udzielanym  przez n iektóre

rządy przem ysłow i, syn dyk at m oże sp rze­
daw ać w spom nian e w yroby po cenach  
w yb itn ie  dum pingow ych . Cło n a  drut że­
la zn y  w  P a le sty n ie  w y n o si za led w ie  12%, 
n a  gw oździe  —• ŁP. 2 do Ł P . 4 za  tonnę, 
sia tk i druciane na ow ady i drut na pro­
dukcję tych  sia tek  je s t  w o ln y  od o p ła t  
celnych . F abryka „B arzelit" , która  in ­
w esto w a ła  ŁP. 18.000 i w  której je st  za­
trudn ionych  60 robotników , przeżyw a po­
w ażny kryzys. Jedynem  rozw iązaniem  
k w estji je s t  u sta n o w ien ie  w y sok ich  ce ł  
ochronnych.

NOW A FA BR Y K A  PRZETW ORÓW  
M IEDZI. W  H ajfie  p o w sta je  obecn ie  no­
w a fabryka przetw orów  m iedzi. Z ałoży­
cie lem  fabryki je s t  p. H irsch , który  do­
n ied aw n a  prow adził w ie lk ie  m eta lu rg icz ­
ne p rzed sięb iorstw o w  N iem czech . K api­
ta ł zak ładow y w spom nianej fabryk i w y ­
n iesie  ŁP. 10.000. M aszyny zosta ją  spro­
w adzone z zagran icy . W  śc is ły m  kon tak ­
cie ze w spom nian ą fabryką sta ć  będzie  
a n a log iczn a  fabryka sy ry jsk a  w  A lek san -  
drji. D z ia ła ln o ść  obu ty ch  p rzed się­
b iorstw  będzie uzgodn iona, tak  że będą  
one w sp ó ln ie  zaspakajać w ym agan ia  
rynków  B lisk ieg o  W schodu.

H U T A  SZK LANA „GABISZ".
W obec braku c e ł ochronnych, huta  

szk lana  „Gabisz" przeżyw a obecnie k ry­
zys. F abryka ta  za łożon a  z o sta ła  z po­
czątk iem  roku 1'934 z k ap ita łem  zak łado­
w ym  ŁP. 10.000. W  m arcu 1934 r. przy­
stąp ion o  do budow y fabryki, k tóra  uru­
chom iona z o sta ła  na je s ien i tegoż  roku. 
W  pierw szym  okresie  fabryka  ta  zatrud­
n ia ła  57 robotników . I lo ść  robotn ików  
w zro sła  n a stęp n ie  do 1 2 0 .

P o k ilk u m iesięczn ej d z ia ła ln o śc i w ła ­
śc ic ie le  fabryk i in w esto w a li da lsze  ŁP.
4.000. W obec braku cel ochronnych  rynek  
p a lesty ń sk i z o sta ł poprostu  za lan y  fla sz ­
kam i z N iem iec, C zechosłow acji, Japo­
nji, A u strji, P o lsk i, k tóre b y ły  tu  sp rze­
daw ane po cen ach  dum pingow ych , a  m ia ­
n ow ic ie , o 2,5 razy taniej, niż w krajach  
pochodzenia. O statnio odbyło się  p osie­
dzenie dyrekcji fabryki, na którem  om a­
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w iano spraw ę zw ięk szen ia  k a p ita łu  obro­
tow ego  do ŁP. 50.000, celem  zakup ien ia  
n ow ych  m aszyn , któreby  u m o żliw iły  po­
ta n ien ie  k o sztó w  produkcji i konkurencję  
z w yrobam i zagran iczn em i. N iektórzy  
człon k ow ie  dyrekcji w y su n ęli żądanie do 
rządu p a lesty ń sk ieg o , by ten  w prow adził 
c ła  ochronne, inaczej bow iem  w sze lk ie  
in w esty cje  oraz u lep szen ia  tech n iczn e  
n ie będą w  sta n ie  zw alczyć  dum pingu za ­
gran icznego . P o w prow adzen iu  ceł 
ochronnych  przez rząd p a lesty ń sk i oraz  
po przeprow adzeniu  reorgan izacji przed­
sięb io rstw a  zatrudni ono 150 robotników .

BUDOW A P A L E ST Y Ń SK IE J FA B R Y ­
K I SZKŁA „FENICJA". P race  budow y  
fabryk i szk ła  „Fenicja" są  już n a  ukoń­
czen iu . F abryka rozpocznie sw oją  pro­
dukcję w  końcu b. r. V/ p ierw szym  okre­
s ie  fabryka zajm ie się  -wyłącznie produk­
cją  szyb. B udow ą fabryki k ieru ją  zagra­
n iczn i fachow cy. Z apotrzebow anie P a le ­
styn y  w  u b ieg łym  roku n a  szk ło  ta flo w e  
oszacow an e było  n a  600.000 m 2, a  za­
potrzeb ow anie  Syrji na  300.000 m 2. W  
bieżącym  roku zapotrzebow anie  znaczn ie  
wTzrosło . F abryka „Fenicja" m a w ięc  za­
p ew n ion y zbyt sw o ich  w yrobów  na rynku  
p a lesty ń sk im  i syryjsk im . B ędzie ona w  
sta n ie  pokryć po łow ę zapotrzebow ania  
w spom nian ych  rynków . K ap ita ł zak łado­
w y  fabryk i „F enicja" w y n o si Ł P . 31.000. 
T ow arzystw o  „Ifico" (In d u stria l & F i­
nan cia l C orporation) zakup iło  obligacyj 
6% -ow ych na sum ę Ł P. 6.000 z prawem  
zam iany na akcje  fabryk i „Fenicja".

PRO DUK CJA PORCELANY. Pod na­
zw ą „W itrax E rec  Isreelit"  p o w sta ło  w  
T el-A w iw ie  przed sięb iorstw o  p rzem ysło ­
w e, m ające n a  celu  produkcję porcelany, 
dla rynków  p a lesty ń sk ieg o , eg ip sk iego  i 
syryjsk iego . W ła śc ic ie le  przedsięb ior­
stw a  w ierzą, iż w  najb liższym  cza sie  uda  
im  s ię  w yprzeć w  zu p e łn o śc i im portow a­
ne w yroby porcelanow e ze w spom nian ych  
rynków . D otych czas P a le sty n a  im porto­
w a ła  p orcelanę z Japonji, C zechosłow acji 
i W ęgier. O gólny im port p orcelany  do 
P a le sty n y  w y n o si ca. ŁP. 60.000 rocznie.

F abryka produkow ać będzie porcelan ę  w 
różnych gatun kach , rozm iarach i k o lo ­
rach. K ap ita ł zak ładow y przedsięb ior­
stw a  w y n o si narazie ŁP. 1.300.

K apita ł ten  jednak już w najb liższym  
c za sie  m a zo sta ć  p ow iększon ym  do ŁP.
10.000. F abryka rozpoczyna sw oją dzia­
ła ln o ść  1  października b. r. i narazie  za­
trudn iać będzie 10  robotników .

PO W STANIE NOW EJ CEGIELNI. B u­
dow a now ej ceg ie ln i w  N achłat-Jeh ud a  
je s t  już na ukończen iu . W e w rześn iu  b. r. 
ceg ie ln ia  rozpocznie sw oją  dzia ła lność. 
K onstruk cje  żelazn e  d la te jże  ceg ie ln i  
z o sta ły  sprow adzone z C zechosłow acji.

JERU SALE M  ELECTRIC AND P U B ­
LIC SERVICE CORPORATION. T ow a­
rzystw o  Jeru sa lem  E lec tr ic  and P ublic  
Corporation m a do zanotow an ia  w ie lk i  
w zro st abonentów . A m ian ow ic ie  z 6.172 
w dn. 31 m arca 1S34 r. do 8.243 w dn. 31 
m arca 1935. r. W zrost ilo śc i abonentów  
tłu m aczy  się  nap ływ em  im igrantów  z E u ­
ropy, a  pozatem  w iększem  zużyciem  prą­
du elek tryczn ego  przez okoliczne m iasta , 
jak  R am ala, B etleem  i B e it  Ja llah . P o­
zatem  m ag istra t m. Jerozo lim y zużyw a  
coraz w ięcej prądu przy ośw ie tla n iu  u lic  
i gm achów  publicznych . W krótce rów ­
nież i sta ra  Jerozo lim a  m a otrzym ać  
o św ie tlen ie  e lek tryczne.

D łu g o ść  k a b li oraz lin ij tra n sm isy j­
nych  w yn osi 80 m il. W obec zw ięk szonego  
zap otrzebow an ia  n a  prąd, przed sięb ior­
stw o  zam ierza za łożyć obecn ie  now ą  e le k ­
trow nię.

W obec m a łeg o  za sto so w a n ia  w  Jero­
zo lim ie  prądu e lek tryczn ego  do celów  
przem ysłow ych , cen a  prądu dla użytku  
dom ow ego je s t  stosun kow o w yższa, niż  
w  in n ych  m iastach  P a lesty n y . W  m iarę  
w zrostu  stan u  u p rzem ysłow ien ia  J erozo­
lim y, sta n ie je  rów nież i prąd elek tryczny .

P A L E ST IN E  ELECTRIC CORPORA­
TION. P a le s t in e  E lec tr ic  Corporation  
rozszerza  o sta tn io  sw ą d z ia ła ln ość. W  
jednej z dzieln ic  Jaffy , Ajam i, u tw orzo­
no obecnie now ą stację  transform acyjną . 
O siedla arabsk ie  pertraktu ją  z zarządem
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P a le stin e  E lec tric  Corporation w spraw ie  
zaprow adzen ia  in sta lacyj elek trycznych .

OBNIŻKA CEN PRĄD U ELEK TRYCZ­
NEGO. T ow arzystw o e lek tryczn e  I .u -  
tten berga  obniżyło ceny prądu e lek try cz­
nego, przeznaczonego dla celów  przem y­
słow ych , o 15%, a dla celów  pryw atnych  
z 30 m ilsó w  na 27 m ilsów .

FABRY K A BA TER Y J. Pod nazw ą  
„Su l“ p o w sta je  ob ecn i! '.v T e l-A w iw ie  fa ­
bryka bateryj. K ap ita ł zak ład ow y fabryki 
w y n o si Ł P . 6.000. F abryka produkow ać  
będzie roczn ie  6.000 bateryj do sam ocho­
dów. N ależy podkreślić , iż P a le sty n a  im ­
portuje w  c iągu  roku od 8.000 do 10.000 
bateryj, a  Syrja  około 12.000.

PRZEM YSŁ AUTOMOBILOWY. Pod  
nazw ą „Chew ra E rec Isre e lit  L em obilim “ 
p o w sta ło  w  r. 1934 w  L ondynie tow arzy­
stw o  dla rozw oju przem ysłu  autom obi­
lo w eg o  w P a le sty n ie . T ow arzystw o to za­
łożone zo sta ło  przez sjo n istó w  a n g ie l­
sk ich . W m arcu b. r. tow arzystw o  to 
otw orzy ło  fabrykę autom ob ili w H ajfie . 
F abryka sprow adza  narazie  częśc i aut 
z A n g lji i m ontuje je  na m iejscu . 
K aroserje  są  już produkow ane na 
m iejscu , przyczem  przystosow an e są  
do sp ecja ln ych  w arun ków  k lim atycz­
ny ch  P a lesty n y , a m ianow ic ie  m alow a­
n e  są  farbam i trw a łem i i n iesch od zą-  
cem i pod w p ły w em  prom ieni s ło ­
necznych . A uta noszą  m arkę fabryki a n ­
g ie lsk ie j, z dodaniem  nazw y  „K arm el". 
P rodukow ane są  różne rodzaje aut, jak  
to: ciężarow e, osob ow e i sam ochody do 
polew an ia  u lic . P rodukcja  fabryki znaj­
duje ła tw y  zbyt na rynku w ew n ętrzn ym  
i istn ie ją  rów nież m o ż liw o śc i eksportu  
do krajów  o śc ien n y ch . K ap ita ł zak łado­
w y  p rzed sięb iorstw a  w y n o si w  ch w ili  
obecnej Ł P. 12.000. Ma on być jednak  
zn aczn ie  podw yższony, przyczem  w zro­
śn ie  rów nież i produkcja fabryki. D yrek­
cja  fabryki prow adzi p ertrak tacje  z rzą­
dem  p a lesty ń sk im  w  sp raw ie obn iżen ia  
staw ek  celn ych  przy w w ozie  do P a le s ty ­
ny częśc i autom obili.

PRODUKCJA M ASZYN NA W ADNIA­

JĄCYCH. Inż. E m aneul T einer z R echo-  
w ot u tw orzy ł obecn ie  p. n. „H aszkaot  
Teiner" now e przed sięb iorstw o przem y­
słow e, m ające na celu  produkcję m aszyn  
naw adniających . M aszyny te  um ożliw ią  
w ytw arzan ie  sz tu czn ego  deszczu  na okre­
ślonej przestrzen i. M aszyny te  będą m ia ­
ły  w ie lk ie  za sto so w a n ie  w o k resie  su ­
szy , a w la tach  norm alnych  —  przy pra­
cach  p lan tacyjnych , gdzie w ym agan e jest  
siln ie jsze  naw odnien ie . K apita ł zak łado­
w y tow a rzy stw a  w y n o si ŁP. 5.000. N a­
razie  przed sięb iorstw o zatrudnia  18 ro­
botn ików .

M aszyny w spom nianej fabryki chro­
n ion e są  sp ecja lnym  patentem . Do dn. 20 
sierp n ia  b. r. fabryka w yprod uk ow ała  60 
m aszyn . T ow arzystw o P ica  zam ów iło  w  
fabryce szereg  m aszyn , k tóre zastosu je  
w  sw oich  o sied lach  rolnych . M aszyny te 
m ogą m ieć w ie lk ie  znaczen ie  d la z in ten ­
sy fik ow an ia  gosp odark i rolnej w P a le ­
styn ie . Istn ieją  rów nież dobre w idoki 
eksp ortu  tychże m aszyn  do inn ych  kra­
jów  B lisk ieg o  W schodu.

PRZEM YSŁ CHEMICZNY. W edług do­
n ie s ień  prasy  p a lesty ń sk iej m a w krótce  
pow stać  w P a le sty n ie  now e przed sięb ior­
stw o  chem iczn e z kap ita łem  ŁP. 250.000. 
P rzed sięb iorstw o  to będzie pracow ało  w  
śc is ły m  kon tak cie  z pow sta jącą  obecnie  
fabryką cem entu  „Szym szon".

UDZIAŁ PA LEST Y N Y  W ŚW IATO­
W EJ PRO DUK CJI POTASU. U dział P a ­
le s ty n y  w  św ia tow ej produkcji potasu  
przed staw ia ł s ię  w  o sta tn ich  latach , jak  
następ uje:

1934 1933 1932
N iem cy 1 .220.000 937.000 787.000
F ran cja 350.000 330.000 321.000
S tan y  Zjedn. 140.000 120.000 80.000
H iszp an ja 100.000 95.000 55.000
R osja  Sow. 75.000 40.000 5.000
P o lsk a 35.000 33.000 33.000
P a lesty n a 7.000 11.000 3.000

PRO DUK CJA SOLI. P rodukcja  so li  
w  r. 1934 w  A tlit  i w  m orzu M artwem
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w y n o siła  9.389.040 kg. P rodukcja  so li  
w  P a le sty n ie  w o sta tn ich  la tach  przed­
sta w ia ła  się, jak  następuje:

1931 —  7.594 tonn
1932 — 8.048 „
1933 —  8.404 „
1934 —  9.389 „

W  stosun ku  do roku 1933 produkcja  
w z ro s ła  w  roku 1934 o 12%.

RO ZSZERZENIE DZIAŁALNOŚCI 
F A B R Y K I FARM ACEUTYCZNEJ „ZO- 
R I“. F abryka farm aceutyczn a  „Zori" roz­
szerzy ła  zn aczn ie  za sięg  sw ojej d z ia ła l­
n o śc i. Na osta tn io  odbytem  w alnem  
zgrom adzeniu  tow a rzy stw a  p o stan ow io­
no podw yższyć k a p ita ł zak ładow y z ŁP.
4.000 do ŁP. 7.000.

FA B R Y K A  FARM ACEUTYCZNA W  
JEROZOLIM IE. P rzed sięb iorstw o  farm a­
c eu ty czn e  „T ew a“ w y p u ściło  już na ry ­
nek  p a le sty ń sk i p ierw sze  sw e produkty.

„PA L E ST IN E  PECTIN CO. LTD."  
P od tą nazw ą p o w sta ło  osta tn io  w  P a ­
le s ty n ie  now e p rzed sięb iorstw o przem y­
sło w e , m ające na celu  fabrykację n o w e­
go produktu ub ocznego pom arańczy. 
N ow y produkt, w  p o sta ci żela ty n y  uży­
w an y będzie do go to w a n ia  i p ieczen ia  
oraz przy w y w oływ an iu  k lisz  fo to g ra ­
ficznych . P rzy  przed sięb iorstw ie  p o w sta ­
ło  laboratorjum , k tóre  przeprow adza  
obecnie  szereg  eksp erym en tów , k on iecz­
n ych  do u d osk on a len ia  produkcji.

K apita ł zak ładow y p rzed sięb iorstw a  
w y n o si ŁP. 4.000, z k tórych  ŁP. 1.000 
zo sta ło  już w p łaconych . Na cze le  przed­
sięb io rstw a  sto i dr. B endit. W spom niany  
produkt ukaże s ię  n a  rynku w  n ajb liż­
szym  sezon ie  cytrusow ym .

ROZWÓJ F A B R Y K I „ICEHAR", F a ­
bryka o lejów  jadalnych  „Icehar", znaj­
dująca s ię  w  N ach la t Icchak , p ow ięk szy­
ła  o sta tn io  sw ój kap ita ł zak ładow y  
z ŁP. 20.000 do ŁP. 30.000. F abryka spro­
w ad ziła  szereg  m aszyn  i urządzeń fa ­
brycznych . Z a łożycie le  jej zam ierzają w  
najb liższym  okresie  pow iększyć  kap ita ł 
za k ład ow y o da lsze  ŁP. 10.000.

G rupa ży d ó w  z G dańska i z R ygi za­

m ierza  in w esto w a ć  w tem  przedsięb ior­
stw ie  kap ita ł w  w y so k o śc i do ŁP. 100.000. 
F abryka posiada najn ow sze  urządzenia  
tech n iczn e  i pracuje w ed ług  now ocze­
sn ych  m etod, stoso w a n y ch  w danej ga ­
łęz i produkcji. P rzed sięb iorstw o  „Ice- 
har“ buduje obecnie rów nież i fabrykę  
m ydła. W ciągu  n ajb liższych  trzech  m ie­
s ię cy  ukaże się  na rynku palestyńsk im  
m ydło w spom nianej fabryki. F abryka  
„Icehar“ je s t  drugą po „Shem en" w ie lk ą  
fabryką, produkującą w  P a le sty n ie  o leje  
jadalne. W yroby tej fabryki są  ek sp orto­
w an e do Stan ów  Z jednoczonych A m ery­
k i P ółn ocn ej oraz do krajów  a frykań­
sk ich .

NOWA FA BR Y K A  OLEJU W BAIT  
W E  GAN. W B ait w e Gan budują obec­
n ie  gm ach  fabryczny dla fabryki oleju . 
Z ałożycielam i jej są  pp. śp iw a k  i S ilber- 
ste in .

PRZEM YSŁ M YDLARSKI. N ow a fa ­
bryka m ydła  „Sherf Soap F actory  Co." 
w  R iszon  le  Zion rozp oczęła  już sw oją  
d zia ła ln ość. P ierw sze  produkty fabryki 
u k azały  s ię  na rynku palestyńsk im .

NOWA FABRY K A MYDŁA W RA- 
MAH. W e w s i R am ah, znajdującej się  
pom iędzy Akko a  Safedem , p ow staje  
o b ecn ie  fabryka m ydła. Z ałożycielam i tej 
fabryki są A rabow ie.

PRODUKCJA SPIR Y T U SU  SKAŻO­
NEGO. W  ub ieg łym  roku w zro sła  w  
stosu n k u  do la t  u b ieg ły ch  produkcja
sp iry tu su  sk ażonego, jak  to w skazuje  
pon iższa  tabelka: 

r. 1932 kg. 211.675
„ 1933 „ 342.156
„ 1934 „ 493.712
W  u b ieg łym  roku produkcja sp iry tu ­

su sk ażon ego  w zro sła  w ięc  o 44%.
FABRY K A MYDŁA „SZEREF". F a ­

bryka m ydła  „Szeref" w R iszon  le  Zion, 
za łożon a  w  końcu  u b ieg łego  roku z kap i­
ta łem  ŁP. 20.000, w y p u ściła  z końcem  
łip ca  b. r. p ierw szą  ser ję  sw ych  produk­
tów. F abryka produkuje m ydło to a le ­
tow e, do prania, proszk i m ydlane, oraz  
m ydła leczn icze . M ydła w spom nianej fa ­
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bryki odznaczają się  w ysoką jakością . 
H oroskopy dla w spom nianej fabryki są  
dobre. Cło w w ozow e n a  m ydło do prania  
w y n o si obecnie 1  p iastr  za kg., tak  w ięc  
w  dostatecznej m ierze chroni produkcję  
krajow ą. N atom iast c ło  w w ozow e na  
inne rodzaje m ydła, w y n oszące  25% ad 
valorem , nie je s t  w ystarczająco  w ysokie. 
W  osta tn ich  czasach  zw ięk szy ł się  
zn aczn ie  im port do P a le sty n y  m ydeł to ­
a letow ych  z Japonji.

FA B R Y K A  P A P IE R U  W ATLIT. Gru­
pa k ap ita listó w  p rzy stąp iła  obecnie do 
budow y fabryki papieru w Atlit.

W IELK A  PIE K A R N IA  W  NEW EJ  
SZANAN. W N ew ej Szanan m a być  
w k rótce w ybudow ana w ie lk a  piekarnia. 
Ginach p iekarn i obejm ie 3 p iętra. P ie ­
k arn ia  produkow ać będzie w sze lk ie  ga ­
tun ki p ieczyw a, jak  rów nież w yroby cu ­
k iern icze . Na cze le  p rzed sięb iorstw a sto i 
dr. T eich  z A ustrji. W ielk i udział w k a ­
p ita ła ch  przed sięb iorstw a  m ają żyd zi 
fran cu scy .

PRODUKCJA WYROBÓW C U K IER­
NICZYCH. 1-go s ierp n ia  r. b. o tw orzona  
zo sta ła  w  Akko now a fabryka w yrobów  
cuk iern iczych , która zatru dnia  40 robot­
ników . W ła śc ic ie la m i fabryk i są  A rabo­
w ie, k tórzy zam ierzają  n a sta w ić  sw oją  
produkcję n a  eksport. W  pierw szym  rzę­
dzie jest brana pod u w a g ę  Syrja, jako  
kraj im portujący w yroby cukiern icze.

FABRY K A CZEKOLADY W AKKO. 
O statnio przen iesion a  zo sta ła  z D am asz­
ku do Akko fabryka czekolady. W ła śc i­
c ie la m i jej są  A rabow ie. Akko prze­
k sz ta łc a  s ię  stop n iow o  w  ośrodek prze­
m y słu  arabsk iego  w  P a lesty n ie .

PRO DUK CJA PRZETW ORÓW  OWO­
COWYCH. „ P a lestin e  Frutarom " Ltd., 
za łożona  na początku b ieżącego roku, 
rozw ija ożyw ioną dzia ła ln ość. P rzed się ­
b iorstw o to za łożone zo sta ło  przez grupę  
k a p ita listó w  żydow sk ich  z H olandji. Za­
angażow an o w yb itn ych  fachow ców , m a­
jących  d łu g o le tn ią  praktykę w  tej ga łęz i  
produkcji. K ap ita ł zak ładow y przed się­
b iorstw a, k tóry  z początku w y n o sił ŁP.

16.000, podw yższony z o sta ł do ŁP. 28.000.
W ytw órczość fabryki obejm uje naj­

rozm aitsze  przetw ory, sprow adzane do­
tych czas z zagran icy , a s łu żą ce  jako pro­
dukt pom ocniczy  przy fabrykacji czeko­
lady, cukierków , lem oniady, m arm elady, 
lodów , lik ierów  i t. p.

PRODUKCJA SERA. Pod nazw ą „Pa­
les tin e  E xport C heese Co.“ pow sta ło  w  
P a le sty n ie  p rzed sięb iorstw o p rzem ysło ­
we, m ające na celu  produkcję rozm aitych  
gatu n k ów  sera. P rodukcja  fabryki m a  
być przeznaczon a na eksport. K apita ł za ­
kład ow y p rzed sięb iorstw a w y n o si Ł. P.
10.000. Z ałożyciele  sprow adzają m aszyny  
z P o lsk i. W  p ierw szym  okresie  przed się­
b iorstw o zatrudni 25 robotników .

Ruch budowlany

INWESTYCJĘ! W BUDOW NICTW IE  
PALESTYŃSK IEM  W  R. 1934. W edług  
ob liczeń  D epartam entu  H andlu, Ceł i A k­
cyz rządu p a lesty ń sk ieg o , in w esty cje  bu­
dow lane w  20 n a jw ażn iejszych  m iejsco ­
w o ściach  P a le sty n y  w y n o siły  około ŁP. 
6 m iljonów , w obec 5,6 m iljon ów  w roku
1933. In w esty cje  budow lane w ięc  w  ro­
ku ub ieg łym  w  porów naniu z rokiem  
1933 w zro sły  o 7%.

W ZROST IM PORTU MATERJAŁÓW  
BUDOW LANYCH. W roku u b ieg łym  im ­
port m aterja łów  bu dow lanych  w zrósł  
znaczn ie, a m ian ow ic ie  z ŁP. 0,91 m iljo ­
nów  w  r. 1933 do ŁP. 1,9 m iljon ów  w  r.
1934. św ia d czy  to  o w zm ożonym  ruchu  
budow lanym  w roku ub iegłym .

RUCH BUDOW LANY W  JEROZOLI­
MIE. W obec sta le  w zra sta ją ceg o  ruchu  
bu dow lan ego  w  Jerozo lim ie  odczuw a się  
w  m ieśc ie  dotk liw y brak w yk w a lifik o w a ­
nych  robotn ików  budow lanych . P rzy  
pracach budow lanych  oraz drogow ych  
zatrudnionych  je s t  1.407 robotn ików  ży­
dow sk ich  oraz 409 robotników  arabsk ich . 
Cyfry te  n ie  obejm ują robót pu blicz­
nych, prow adzonych przez rząd p a lesty ń ­
ski. Rząd p a le sty ń sk i zatrudnia  przew aż­
n ie  robotn ików  arabsk ich . R u ch  budo­
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w lany w  Jerozolim ie m a pow ażne w idoki 
rozwoju.

RUCH BUDOW LANY W RISZO N LE  
ZION. W  r. 1934 w ydano w  R iszon  ie  
Zion 117 zezw oleń  budow y na obszarze
14.000 m 2, w obec 73 zezw oleń  budow y na  
obszarze 4.400 m 2, w ydanych w r. 1933, 
47 zezw oleń  na 2.400 m 2 w  r. 1932, 12 
zezw oleń  na 450 m2 w  r. 1931. W okresie  
p ierw szych  5 m ies ięcy  b. r. w ydano 75 
zezw oleń  budow y na obszarze 11 .0 0 0  m 2.

ZMIANA SK ŁADU KOM ISYJ DLA  
ROZBUDOW Y M IAST. R ząd p a lesty ń sk i  
zam ierza zm ien ić  radykaln ie  sk ład  kom i- 
syj d la rozw oju budow nictw a w  m ia­
stach . Istn ieją ce  w każdem  m ieśc ie  lo ­
k a ln e  kom isje budow lane, m ają być z lik ­
w idow ane, a na ich m iejscu  m ają po­
w sta ć  kom isje  okręgow e. W  kom isjach  
okręgow ych , czynnik  sp o łeczn y  m a być  
w yelim in ow an y , podczas gdy dotychczas  
ca le  sp o łeczeń stw o  m ia ło  w n ich  sw ych  
rep rezentan tów . Z m iany te  zn a la z ły  kry­
tyczn y  oddźw ięk w prasie  p a lestyń sk iej.

NOWE TOW ARZYSTW O BUDOW LA­
NE. T ow arzystw o B ritish  P a le stin e  Cor­
poration  Ltd., posiad ające kap ita ł za k ła ­
dow y w  w y so k o śc i ŁP. 100.000, p rzystę­
pu je  obecnie  do szerok iej akcji budow la­
nej w  kraju. T ow arzystw o to  zakup iło  
pod budow ę 120 dunam ów  w R echow ot, 
120 dunam ów  w ok o licy  H ajfy  oraz 1.000 
dunam ów  w ok o licy  górzystej K anaanu. 
W  R ech ow ot tow arzystw o  to m a w ybu­
dow ać 200 dom ów, które sprzedaw ane  
będą na dogodnych w arunkach.

Handel

SYTUACJA NA RYNK U PALEST YNY  
“W SIE R P N IU  B. R. W sierp n iu  b. r. na  
rynku p a lestyń sk im  spadły  zn aczn ie  c e ­
n y  m ąki, cukru, p szen icy  i jęczm ien ia . 
W e w spom nianym  m iesiącu  przyw ieziono  
do P a le sty n y  w ięk sze  transp orty  cem entu  
oraz drzew a budu lcow ego. P ozatem  dał 
s ię  zazn aczyć w zm ożony zbyt na w yroby  
jedw abne i b aw ełn ian e. W m iesią cu  tym  
zanotow an o szereg  tranzakcyj sprzedaży

pom arańczy na drzew ie. Ceny pom arań­
czy  w ah a ły  się  od sh. 4 /5  do 5 sh. za  
skrzynkę pom arańczy z drzew  starych , 
i od sh. 3 do sh. 3 /6  za sk rzyn k ę pom a­
rańczy z drzew  m łodych.

PALESTYŃSKO - JAPO ŃSK IE STO­
SU NK I HANDLOW E. Japonja zw ięk szy ­
ła  sw ój eksp ort do P a lesty n y  w ciągu  
o sta tn ich  3 la t o 33%. Im port P a lesty n y  
z Japonji w y n o sił w r. 1932 —  ŁP. 
176.190, w  r. 1933 —  ŁP. 349.860, a  w  r. 
1934 —- ŁP. 593.550. O becnie toczą  się  
pertrak tacje  w  sp raw ie  zakupu przez 
sfery  gospodarcze Japonji w ięk szych  
transp ortów  pom arańczy i grejpfrutów .

PA L E ST  YŃSK O-W ĘG IERSK IE STO­
SU N K I HANDLOW E. Rząd w ęg iersk i  
w yzn aczy ł na sezon  n ajb liższy  kon tyn ­
g e n t na im port pom arańczy p a lesty ń sk ich  
w w yso k o śc i 50 w agonów .

PALESTYŃSKO  - RUM UŃSK IE STO­
SU NK I HANDLOW E. Rząd rum uńsk i 
w yzn aczy ł kon tyn gen t na im port pom a­
rańczy p a lesty ń sk ich  w  w y so k o śc i
200.000 skrzyń. W  ostatn im  sezon ie  
1934/35 r. R um unja im portow ała  159.612 
skrzyń . P ozatem  rząd rum uń sk i w yzn a­
czy ł kw otę  w  w y so k o śc i ŁP. 30.000, za  
które w olno  sprow adzić  in n e  produkty  
p a lesty ń sk ie  (o liw a, o lejk i eteryczne, 
sok i ow ocow e, zęby sztuczn e, w yroby  
a lum injow e i in n e).

PALESTYŃSKO  - E G IP SK IE  STO­
SU NK I HANDLOW E. Celem  ożyw ien ia  
stosu n k ów  h an d low ych  m iędzy E gip tem  
a P a lesty n ą , rząd eg ip sk i p o sta n o w ił w y ­
s ła ć  do P a le sty n y  d elegację  handlow ą. 
D elegacja  ta  zapozna się  z m o ż liw o śc ia ­
m i w zm ożenia  w zajem nych  stosun ków  
h an dlow ych . Na cze le  delegacji sto i dy­
rektor departam entu w m in isterstw ie  
p rzem ysłu  i handlu , p. H a ssa n  K am ei el 
C hinchini E ffendi. T raktat han d low y  
m iędzy E giptem  a P a lesty n ą  z dn. 1 g ru ­
dnia 1930 r. zosta ł przed łużony do dnia  
16 lu teg o  1936 r.

NOWY SKŁAD KOM ISJI DLA ROZ­
W OJU H ANDLU I PRZEM YSŁU. R ząd  
p a lesty ń sk i w yzn a czy ł now y  sk ład  kom i­
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sji dla rozw oju handlu  i przem ysłu , 
który  obecnie  p rzed staw ia  się , jak  n a ­
stępu je: dyrektor skarbu, dyrektor d la  
sp raw  ro ln ictw a, dyrektor ceł, akcyz  
i handlu, dyrektor k o le jn ictw a  —  z ra­
m ien ia  rządu oraz pp. H adż-T acha K a- 
ram an, Achm ed Szukri, Tadż A lparuchi, 
A bdul-R achim  A lna  B ulci, Z. H oofien , 
I. Szapiro i p. Jacobs.

W ZROST IM PORTU PALESTYNY. 
W pierw szym  k w arta le  r. 1935 im port 
P a le sty n y  w yn o sił ŁP. 4,39 m iljon ów  w o ­
bec ŁP. 3,32 m iljon ów  w  p ierw szym  
kw arta le  r. 1934. U dział A n g lji w  im por­
cie P a le sty n y  w e  w spom nianym  okresie  
r. 1935 w y n o sił 17%, podczas gdy w  tym  
okresie  r. ub. w y n o sił on 18,3%. N ato­
m iast zazn aczy ł s ię  w zrost ud zia łu  N ie­
m iec, który  z 12,3% w zró sł do 13,8%.

IM PORT PRODUKTÓW  SPOŻYW­
CZYCH DO PALEST YNY. S ta ły  i sy s te ­
m atyczny  w zrost im portu do P a le sty n y  
produktów  sp ożyw czych  je s t  w yn ik iem  
sta łe g o  przypływ u lud ności. W zrost ten  
dał s ię  szczeg ó ln ie  zauw ażyć w  roku  
bieżącym . W p ierw szym  kw ai-tale b. r. 
w zró sł im port m a sła  z 377 tonn  w  tym  
ok resie  r. ub. do 539 tonn, a w ięc  n a ­
stą p ił w zrost o 43%. Pod w zględ em  w ar­
to śc i im port ten  w zrósł o około  50%, 
a m ian ow ic ie  z ŁP. 29.348 do ŁP. 43.633. 
W zrósł rów nież im port byd ła  na ubój 
z 4.142 sztu k  do 6.113. Pod w zględem  
w a rto śc i im port b yd ła  na ubój w zrósł 
z ŁP. 40.700 do ŁP. 71.062. Im port kóz  
do P a le sty n y  w y n o sił w  p ierw szym  kw ar­
ta le  r. b. 28.000 sztuk , o ogó lnej w a rto śc i 
ŁP. 14.000. Im port ja g n ią t w zrósł z 50.000 
sztu k  (ŁP. 36.000) do 60.000 (ŁP. 49.000) 
w  p ierw szym  k w a rta le  b. r. Im port dro­
biu w zrósł z 101.000 sztuk  (ŁP. 5.253) do
323.000 sztu k  (ŁP. 23.297). Im port jaj 
w zró sł z 17,4 m iijon a  sztuk  do 18,3 m iijo ­
na sztuk.

W ZROST ZAPOTRZEBOW ANIA NA  
CUKIER. W  zw iązku  ze sta ły m  n a p ły ­
wem  im igran tów  w zrasta  w  P a le sty n ie  
zapotrzebow an ie  na cukier. W  T el-A w i­
w ie zapotrzebow anie w yn osi od 5 do 6

w agon ów  m ies ięczn ie . Cukier sp row a­
dzany je st  do T el-A w iw u  w w orkach  po  
100  kg.

OBNIŻKA CŁA NA IM PORTOW ANY  
CUKIER. W ysok i K om isarz postan ow ił, 
iż począw szy  od dnia 15 w rześn ia  b. r. 
c ło  na im portow any cukier  obniżone zo­
sta n ie  z 10 do 5 m ilsó w  za kg. W ysok i 
K om isarz zam ierza w ten  sposób zw ięk ­
szyć  konsum pcję cukru w  kraju.

ZAKAZ WWOZU PSZENICY DO 
KOŃCA 1935 R. Rząd p a le sty ń sk i w ydał 
zarządzen ie , m ocą k tórego  zakazany je s t  
w w óz p szen icy  do P a lesty n y  do k oń ca  
1935 r. Z arządzenie to sto i w  zw iązku  
z w ie lk iem i zapasam i pszen icy , znajdu- 
jącem i s ię  n a  rynku p a lestyń sk im .

PR ZED  NOWYM SEZONEM POMA­
RAŃCZOWYM. Z początk iem  listop ad a  
rozp oczyna się  dla P a le sty n y  sezon  ek s­
portu  pom arańczy. W edług  przypuszczeń , 
eksp ort tegoroczn y  w y n iesie  8 m iljon ów  
skrzynek , z czego  6.650.000 sk rzyń  po­
m arańczy, 1.250.000 skrzyń grejp frutów  
oraz 100.000  skrzyń  cytryn , m andarynek  
i ra jsk ich  jab łek .

PROPAGANDA CYTRUSÓW  P A L E ­
STYŃSKICH. K om isja  d la propagandy  
cy tru sów  p a lesty ń sk ich  p rzygotow uje już  
plan w ie lk iej kam panji propagandow ej 
w  E uropie  oraz w  A m eryce. W yznaczono  
kw otę  ŁP. 22.500 na rek lam ę. Z tego  
ŁP. 13.000 w ydane będą w  A n glji, ŁP.
8.000 w  inn ych  krajach  europejsk ich , Ł P . 
500 w  Indjach i na C ejlonie, ŁP. 500 w  
P a le sty n ie  i ŁP. 500 w K anadzie.

K w ota w yznaczon a  na c e le  propagan­
dow e pokryta  będzie  przez sp ecja ln y  
podatek, n a łożon y  na eksp orterów  pom a­
rańczy. W arto zaznaczyć, iż w  ub ieg łym  
sezo n ie  w  krajach europejsk ich  w ydano  
na propagandę cy tru sów  p a lesty ń sk ich  
ŁP. 2.000, czy li kw otę czterok rotn ie  
m niejszą  niż obecnie.

IM PORT OWOCÓW „MANGO" DO 
PA LEST Y N Y . W  osta tn ich  la ta ch  czy­
n ion e b y ły  próby w  E g ip c ie  zap lantow a-  
nia  ow oców  „m ango", pochodzących  z 
Indyj brytyjsk ich  i ho lend ersk ich . P róby
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te  u d ały  się  i obecn ie  ow oce  „m ango“ 
są eksp ortow ane m. inn. rów nież i do 
P a lesty n y . O statnio W ydział R oln iczy  
rządu p a lesty ń sk ieg o  in teresu je  s ię  zba­
daniem  m o żliw o ści p lan tow ania  tychże  
ow oców  w  P a lesty n ie .

H AND EL ZAGRANICZNY PA L E ST Y ­
NY W MARCU B. R. Im port P a lesty n y  
w  m arcu b. r. w y n o sił ŁP. 1.793.827 w o­
bec ŁP. 1.243.708 w  tym  sam ym  m iesią ­
cu r. ub. W  im porcie tym  W. B rytanja  
partycypow ała  w w y so k o śc i ŁP. 293.995 
(w  r. 1934 —  ŁP. 225.321), N iem cy —  
ŁP. 281.561 (w  r. 1934 —  ŁP. 168.545). 
E ksport P a le sty n y  w e w spom nianym  
okresie  w y n o sił ŁP. 1.052.274 (w  m arcu  
r. 1934 ■— ŁP. 838.086). W  eksp orcie  tym  
W. B rytanja  p artycypow ała  w w y so k o ­
ś c i  ŁP. 649.206 (w  r. 1934 —  ŁP. 488.980), 
N iem cy  —  ŁP. 107.537 (w  r. 1934 —  ŁP. 
202.333). H andel tran zytow y  w  m arcu  
r. b. w yn o sił ŁP. 36.680 (w  r. 1934 —- ŁP. 
24.023). Im port do P a lesty n y  m eta li sz la ­
chetn ych  -wynosił ŁP. 1.159, a  eksp ort te ­
go artyku łu  ŁP. 30.828.

Im port P a le sty n y  w ed ług  n a jw a żn ie j­
szy ch  artyk u łów  przed staw ia ł s ię  w  
m arcu b. r., jak  następ uje:

M arzec r. 1934 M arzec r. 1935 
w fun tach  p a lesty ń sk ich

R ury żelazn e 25.374 126.628
M aszyny 78.157 123.543
D rzew o budulc. 14.044 64.929
K onfekcja 43.401 60.989
Cem ent 9.824 54.093
T ow ary baw ełn . 33.503 44.530
A rtyku ły  e lek tro ­

tech n iczne 27.008 39.002

G łów nem i artyku łam i eksportu  z P a ­
les ty n y  w tym  okresie  by ły  pom arańcze, 
k tórych  w artość  eksportu  w y n o siła  Ł. P. 
936.128 w obec ŁP. 749.776 w  m arcu r. ub. 
oraz grejp fruty , w artość  k tórych  w y­
n o s iła  62.995, w  porów naniu z ŁP. 35.004 
w  tym  o k resie  r. 1934.

EK SPO R T A U ST R JI DO P A L E ST Y ­

NY. W  pierw szym  k w arta le  b. r. eksp ort  
A u strji do P a le sty n y  w y n o sił w ed łu g  
o ficja ln ych  sta ty sty k  austrjack ich
2.005.000 sh.

G łów nym i artyku łam i eksp ortu  z 
A u strji do P a le sty n y  są: papier i w yroby  
pap iern icze (297.000 sh .), w yroby żelazn e  
(270.000 sh .), kon fek cja  (240.000 sh .) ,  
m aszyn y  (194.000 sh .) , artyku ły  e lek tro ­
tech n iczn e , w yroby gum ow e, tow ary w łó ­
k ien n icze  i t. p.

W arto zaznaczyć, iż w ciągu  ca łeg o  
roku 1934 eksp ort z A u strji do P a le s ty ­
n y  w y n o sił 8.753.000 sh., a. w  roku 1933—
4.773.000 sh.

PA LEST Y Ń SK A  DELEGACJA H A N ­
DLOW A DO IRAK U. Rząd p a lesty ń sk i  
p o sta n o w ił w y s ła ć  do B agdadu delegację  
h andlow ą, k tóra  m a pertrak tow ać z 
czyn nikam i rządow em i w  sp raw ie zaw ar­
c ia  traktatu  h an d low ego m iędzy dw om a  
krajam i.

P ertrak tacje  m ają rów nież dotyczyć  
sp raw y kom u nikacji autobusow ej m iędzy  
H ajfą  a B agdadem .

PROJEKTOW ANA ZNACZNA OBNIŻ­
K A STA W K I CELNEJ NA CUKIER  
IMPORTOW ANY. R ząd p a le sty ń sk i za­
m ierza obn iżyć zn aczn ie  sta w k ę  celn ą  
na im portow any cukier. Ma to przyczy­
n ić  s ię  do rozw oju p rzem ysłu  cu k iern i­
czego  w P a lesty n ie . P ra sa  p a le sty ń sk a  
w skazuje , iż projektow an a obniżka c ła  
przyn iesie  copraw da pew ne k o rzy śc i na  
polu  rozbudow y p rzem ysłu  cu k iern iczego , 
jednakow oż przek reśli ona w sze lk ie  m oż­
liw o śc i u tw orzen ia  cukrow n i w P a le s ty ­
n ie.

Z N IE SIE N IE  CŁA PRZY W W OZIE  

POMARAŃCZY PALEST YŃSK ICH  DO 
SZW ECJI. W edług d on iesień  prasy pale­
sty ń sk ie j, rząd szw edzk i z n ió sł c ła  w w o­
zow e na pom arańcze p a lestyń sk ie .

PA L E ST Y Ń SK IE  TOW ARZYSTW O  
NAFTOW E. Pod nazw ą „C hew rat H a n a ft  
H aarec Izreeli"  p o w sta ło  w  P a le sty n ie  
tow arzystw o, m ające na celu  handel n a f­
tą oraz pobocznem i jej produktam i. K a­
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p ita ł tow a rzy stw a  w yn osi Ł P. 200.000. Na 
cze le  tow arzystw a stoją  pp. Jaw etz, dy­
rektor B anku dla R o ln ic tw a  i B udow ­
n ictw a , G riidinger, M endel C hankin i Tu­
wim .

ZM NIEJSZONA KONSUM PCJA CY­
GAR. N asku tek  podw yżki staw k i celnej 
na cygara, z 1.000  m ilsó w  n a  2.000 m ii- 
sów  za kg., dało s ię  zazn aczyć zm niej­
szen ie  się  kon su m pcji cy gar  w  P a le ­
styn ie . Cygara podrożały o 30— 50%. Tak  
w ięc  obecnie  ceny cygar w  P a le sty n ie  są  
dw u a n a w et trzyk rotn ie  w yższe niż w 
krajach  europejsk ich .

P A LEST Y Ń SK O -FR A N C U SK IE STO­
SU NK I HANDLOW E. P odczas sw ego  po­
bytu  w  P o lesty n ie , prezes F ran cu sk o- 
P a lesty ń sk ie j Izby H andlow ej w Paryżu, 
p. A. L eyi odbył szereg  kon ferencyj z 
p rzed staw icie lam i sfer  gosp odarczych  
kraju , na k tórych  om aw iano spray/ę z in ­
ten sy fik o w a n ia  stosu n k ów  gosp odarczych  
m iędzy F ran cją  a  P a lestyn ? . P o sta n o w io ­
no uty/orzyć sp ecja ln y  kom itet, który m a 
za zadanie rozpocząć akcję propagando­
w ą  na rzecz udziału  F ran cji w  nadcho­
dzących T argach  L ew antyń sk ich .

„AFRICAN - P A L E ST IN E  TRADING  
CO.“ P od tą  nazw ą p ow sta je  ob ecn ie  w  
P a lesty n ie  p rzed sięb iorstw o h an d low e  
z k ap ita łem  ŁP. 5.000. P rzed sięb iorstw o  
to  m a na celu  ożyw ien ie  sto su n k ó w  h an­
d low ych  m iędzy P a le sty n ą  a krajam i 
A fryki. P rzed sięb iorstw o  n ie  będzie im ­
portow ało  toy/arów  i produktów  rolnych , 
w ytw arzan ych  w  P a lesty n ie . Z a łożycie­
lem  tow a rzy stw a  je st  p. S. S. Stern, zn a­
ny ek sp orter w pld. A fryce. P rzesłan o  
o sta tn io  z P a le sty n y  do płd. A fryki sze­
reg  w zorów  i k o lekcyj w ytw orów  prze­
m y słu  p a lestyń sk iego .

Targi Lewa; tyńskie

TARGI LEW ANTYŃSK IE. T argi L e- 
w an tyń sk ie , k tóre odbędą się  w  T el-A w i-  
w ie  w  k w ietn iu  1936 r., w yw ołu ją  coraz  
w ięk sze  za in tereso w a n ie  w  sferach  go­
spodarczych  P a lesty n y . P rzew id zian y  je st

liczn y  ud zia ł zagran icy  w tegoroczn ych  
T argach . U dział sfer  gospodarczych  W. 
B rytanji będzie zn aczn ie  w iększy  niż w 
poprzednich T argach .

W A n g lji p o w sta ł kom itet, sk ła d a ją ­
cy s ię  z n a jw yb itn iejszych  przed staw i­
c ie li życia  gosp odarczego  kraju . M. inn. 
należą  do kom itetu  m in istro w ie: M al­
colm  Mac D onald , W alter R en ism an  i 
C olonal C olw ill. P rezesem  kom itetu  je s t  
p. F ra n cis  Joseph , prezes zjednoczenia  
p rzem ysłow ców  brytyjsk ich . P ozatem  w 
sk ła d  k om itetu  w chodzą pp.: S ir  A len-  
gard A nderson, sir  H erbert O stin, lord  
B aren b ill B anett, sir  G eorg B arell, s ir  
H arold  B oden, W alter L. Chance, sir  R o­
bert W illikon , lord  W iton, lord L or- 
cholm , lord A w isham , H arris, L enox, sir  
Jam es i inni.

Finanse i bankowość

OBIEG PIENIĘŻNY. Obieg p ien iężny  
w zrósł z ŁP. 5.541.228 w lip cu  b. r. do 
ŁP. 5.561.228 na początku  sierp n ia  b. r., 
przyczem  obieg  b ilonu  w zrósł z ŁP. 
539.852 do ŁP. 565.232. N atom iast obieg  
ban kn otów  zm ala ł z ŁP. 5.001.376 do ŁP. 
4.995.996.

POROZUM IENIE M IĘDZYBANKO­
W E. Po d łu g ich  p ertrak tacjach  banki 
te l-a w iw sk ie  u s ta liły  w yso k o ść  k osztów  
in k a sa  za w ek s le  n a  50 m ilsó w  od 
w ek sla , p ła tn eg o  w T el-A w iw ie.

ANGLO - P A L E ST IN E  BANK  LTD. 
O statnio o g ło szo n e  zo sta ło  spraw ozda­
n ie  za rok 1934. Na dzień 31 grudn ia  
1934 r. k a p ita ł banku w y n o sił Ł. P. 
300.854, kap ita ł rezerw ow y banku ŁP.
90.000. B ank zam ierza pod w yższyć k a ­
p ita ł zak ładow y o ŁP. 250.000, a kap ita ł 
rezerw ow y o ŁP. 50.000. R achu nk i b ie ­
żące oraz depozyty w  P a le sty n ie  i za­
gran icą  w yn oszą  ŁP. 6.329.447, in w esty ­
cje banku w  p o sta ci pap ierów  w arto­
śc io w y ch  w yn oszą  ŁP. 2.289.535. C zysty  
dochód banku w  roku u b ieg łym  w yn o sił  
ŁP. 113.843, z czego  Ł P. 40.000 przen ie­
sion ych  zo sta ło  do k a p ita łu  rezerw ow e­
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go. D yw idenda banku za rok ub ieg ły  
w yn osi 8%.

W  końcu 1934 r. depozyty, złożone  
w bankach p a lestyń sk ich , w y n o siły  LP. 
143/2 m iljona, z czego  Ł P . 5.500.000 przy­
pada na 80 banków  pracujących  w y­
łą czn ie  w  P a le sty n ie , a LP. 9.000.000 na  
banki zagran iczn e  (B arclays B ank, Otto- 
m an Bank, B anco di Rom a, A n glo  P a ­
le s t in e  'Bank i P . K. O.), z czego  60% 
przypada na A n g lo -P a les tin e  Bank.

GENERAL MORTGAGE BAN K  LTD. 
K apitał banku m a być podw yższony  do 
ŁP. 1.000.000. D otych czas z o sta ło  w p ła ­
conych  LP. 250.000. B ank w y p ła c ił dyw i­
dendę w w y so k o śc i 6 l/p /0 dla akcyj 
u p rzyw ilejow anych  i 7% dla akcyj nor­
m alnych.

BANK  PRZEM YSŁOW Y. W edług do­
n ie s ień  p rasy  p a lesty ń sk iej projekt  
u tw orzen ia  w ie lk ieg o  banku p rzem ysło ­
w ego  w P a le sty n ie  m a być w krótce zre­
a lizow an y. A gencja  ży d o w sk a  rów nież  
będzie bra ła  ud zia ł w  pow yższym  banku  
z k ap ita łem  LP. 25.000. N ależy rów nież  
w spom nieć, że Zvviązek P rzem ysłow ców  
stw orzy ł bank z kap ita łem  ŁP. 9.000.— , 
który  m a za  zadanie pop ieranie  drobne­
go  i średn iego  przem ysłu . C zysty zysk  
tego  banku w  r. 1934 w y n ió s ł ŁP. 1.190. 
K apita ł banku w spom nian ego  m a być  
w k rótce  podw ojony.

BANK  ROLNY. Jak w iadom o, rząd 
p alesty ń sk i p rzystąp ił do stw orzen ia  pa­
les ty ń sk ieg o  banku ro ln ego  z k ap ita łem  
ŁP. 400.000. Ze strony  żydow skiej b ierze  
w nim  ud zia ł A n g lo -P a les tin e  Bank, P a­
les tin e  E conom ic C orporation i P a le sti-  
no C orporation. P ozatem  biorą udział 
O ttom an Bank, B a rcla y s Bank, T ow a­
rzystw o  U b ezp ieczen iow e „P rudential"  
oraz tow . „G uardian E astern". U d ziały  
w ym ien ionych  w yn oszą  po ŁP. 25.000.

NOWY ŻYDOW SKI BAN K  ROLNY. 
Z w iązek N arodow ych K o lo n istó w  w  P a­
les ty n ie  (H ach akla im  H aleu m iim ), przy­
stępu je  obecnie  do stw orzen ia  banku ro l­
nego  z kap ita łem  ŁP. 75.000. B ank  ten  
p ow sta je  przy czynnym  w sp ó łu d zia le

A gencji żydow sk iej. P ożyczk i będą ud zie­
lan e  w y łą czn ie  ko lon istom , zatru dnia­
jącym  robotn ików  żydow skich .

BANK  HAIKARIM . B ank H aikarim , 
za łożony  przez zw iązek  k o lo n istó w  ży­
dow sk ich  „H itachdut H aikarim ", o g ło ­
s ił o statn io  spraw ozdanie ze sw ej dzia­
ła ln o śc i. Do czerw ca  b. r. bank rozsprze-  
dał akcje za o gó ln ą  sum ę ŁP. 21.720. 
D zia ła ln o ść  sw ą bank rozpoczął dn. 15 
w rześn ia  b. r. O becnie bank przystępuje  
do w yd aw ania  serji akcyj, przeznaczo­
nych  do rozsprzedaży zagran icą . Z ałoży­
c ie le  banku sp odziew ają  się, iż z końcem  
b. r. k a p ita ł zak ładow y tej in sty tu cji 
w y n iesie  ŁP. 50.000.

BAN K  HAPOALIM . D yrek cja  banku  
posta n o w iła  podw yższyć kap ita ł za k ła ­
dow y do ŁP. 100.000. D otychczas w p ła ­
cono ŁP. 82.000.

T H E  P A L E ST IN E  MERCANTIL  
BANK. K apitał zak ładow y banku za  rok  
1934 w y n o sił ŁP. 41.200. D epozyty  w y­
n o s iły  ŁP. 271.000. B ank sp rzedał w  ro­
ku u b ieg łym  akcyj za  sum ę ŁP. 8.500. 
C zysty  zysk  banku w y n o sił -w r. 1934 
p rzeszło  ŁP. 4.000. B ank w y p ła c ił akcjo-  
narjuszom  dyw idendę w  roku ub ieg łym  
w  w y so k o śc i 7%.

BANK  MIZRACHI. B ank M izrachi zy ­
skuje  coraz w ięk sze  zaufan ie  kraju. W  
r. 1934 depozyty w banku w y n o s iły  ŁP.
348.000. C zysty  dochód banku w  roku  
u b ieg łym  w y n o sił ŁP. 10.300.

BANK L E K R E D IT  GOMLIN. B ank  
ten , p o w sta ły  w r. 1926, rozw in ą ł się  do­
p iero  w  osta tn ich  2-ch  la tach . Ilo ść  
człon k ów  w zro sła  w  u b ieg łym  roku w  
porów naniu  z r. 1933 o 70%. K apitał za­
k ład ow y w zrósł o 81%, a k a p ita ł rezer­
w ow y o 100%. C zysty zysk  banku w zrósł 
o 140%, a ogólny  obieg p ien iężny  o 127%. 
O rozw oju w spom nian ego  banku św ia d ­
czą rów nież n astęp u jące  dane:

r. 1935 r. 1934 r. 1933
Ilo ść  członk ów 1.267 753 521
K apita ł zakł. 11.455 6 .2 1 1 4.279
D epozyty 55.300 24.676 10.302

505



C zysty zy sk  1.882 792 308
Obieg ogólny  3.553.272 782.784 359.326

K REDYT AMAMI. B ank ten, za łożony  
przed siedm iom a la ty , rozw ija  s ię  bardzo  
pom yśln ie. Na początku  tego  roku bank  
ten  lic z y ł 635 członków . K apitał za k ła ­
dow y banku w zró sł z ŁP. 4.048 w końcu  
r. 1933 do ŁP. 5.408 w końcu r. 1934. 
D epozyty  w zro sły  z ŁP. 26.317 w  końcu  
r. 1933 do ŁP. 31.149 w  końcu r. 1934. 
C zysty zy sk  w  roku u b ieg łym  w y n o sił 
Ł P. 982 w obec ŁP. 387 w r. 1933.

BANK  CZESKO - PA LEST Y Ń SK I. W 
H ajfie  u tw orzony zo sta ł bank czesk o-p a- 
le s ty ń sk i z k ap ita łem  zakładow ym  ŁP.
50.000. W płacono dotychczas na poczet 
akcyj sum ę ŁP. 25.000. Z ałożycielem  
banku je st  firm a P h ilip  M eyer i Ska, 
p rzed sięb iorstw o dla sprzedaży gruntów .

BANK PALESTYŃSKO  - L ITE W SK I. 
W T el-A w iw ie  p ow sta ł obecnie  bank pa- 
łe s ty ń sk o -litew sk i, k tórego  celem  je st  
fin a n so w a n ie  tranzakcyj han d low ych  
m iędzy w spom nian em i krajam i. Z ałoży­
c ie la m i banku są : k on su l gen era ln y  L it­
w y, dr. R achm ilew itz  oraz pp. I. L ich- 
ten ste in , S. G oldberg, S. R osen b la tt, 
D. I lg o w sk i, S. Sabdier i inn i.

„BANK  HALEUM I SZEL EREC- 
ISRAEL". „Bank H aleum i" rozw in ął w  
u b ieg łym  roku in ten sy w n ą  dzia ła lność. 
O gólna kw ota  u d zielon ych  pożyczek  w y­
n o s iła  ŁP. 45.867. C zysty zysk  banku w y ­
n o s ił w  u b ieg łym  roku ŁP. 940. C złonka­
m i dyrekcji są  pp.: I. R yw lin , M. G ins- 
b erg i A. Zaks.

BAN K  ZERUBAW EL. N a dorccznem  
w alnem  zebran iu  człon k ów  banku om a­
w ian a  b y ła  sp raw a  reorgan izacji jego  
d zia ła ln ości. P osta n o w io n o  w y p łacić  dy­
w idendę w  w y so k o śc i 4%. Do rady ban­
ku w ybrano 5 n ow ych  człon k ów .

H ALW AA W ECHISACHON W RISZON  
LE ZION. Is tn ie ją ca  od la t  15 k a sa  po­
życzkow o - o szczęd n ościow a  w R iszon  le  
Zion w y k a za ła  w  roku u b ieg łym  zn acz­
ny rozw ój. I lo ść  człon k ów  w zro s ła  z 458 
w  końcu  r. 1933 do 525 w  końcu r. 1934.

K apita ł zak ładow y w zró sł z ŁP. 1.698 w  
końcu r. 1933 do ŁP. 2.913 w końcu ro­
ku 1934. D epozyty  z ŁP. 11.214 do L. P. 
29.047. C zysty zysk  w zró sł z ŁP. 145 do 
ŁP. 397 w końcu r. 1934. Obrót ogólny  
w zrósł z ŁP. 320.364 w r. 1933 do ŁP. 
667.136 w r. 1934.

K o m u n i k u  c j  a

LOKOMOTYWY SZYBKOBIEŻNE W 
KOLEJ NICTY/IE PALEST YŃ3K IEM . 
O statnio nadszed ł do P a le sty n y  p ierw szy  
transp ort lokom otyw  szybkobieżnych. 
L okom otyw y te  zam ów ione z o sta ły  w  
A nglji.

K O N FER ENCJA KOLEJOW A W H A J­
FIE . Dn. 10 październ ika r. b. otw iera  
s ię  w  H ajfie  k on feren cja  w  sp raw ach  
kolejn ictw a, w  której w ezm ą udział 
p rzed staw icie le  rządu p a lestyń sk iego , sy -  
ry jsk o-iib ań sk iego  i hedżask iego . Omó­
w iona m a być sp raw a dokończenia  bu­
dow y k o le i hedżask iej.

NOWA LIN JA  LOTNICZA BUK A­
RESZT— TEL-AW IW . P rojekt za łożen ia  
sta łe j kom u nikacji lo tn iczej m iędzy B u­
karesztem  a T el-A w iw em  m a dobre w i­
doki szybk iej rea lizacji. C zyniono już na  
tej trasie  lo ty  próbne, k tóre udały  się.

NOWY PORT LOTNICZY. W edług do­
n iesień  prasy, rząd p a lesty ń sk i zam ierza  
w ybudow ać w k rótce w  pobliżu H ajfy  
port lo tn iczy , p rzeznaczon y dla lo tn ictw a  
cyw iln ego .

RUCH OKRĘTOWY'. V/ u b ieg łym  ro­
ku ruch okrętow y do H ajfy  i Jaffy  
zw ięk szy ł s ię  o 30,5%. W u b ieg łym  
roku p rzew in ęło  się  przez porty pale­
sty ń sk ie  2.520 okrętów  i sta tk ów  o po­
jem n ości 5,92 m iljon ów  tonn  w obec 1.931 
okrętów  i sta tk ów  w r. 1933.

SPE C JA L N E  OKRĘTY DO TRA N­
SPO RTU CYTRUSÓW . Grupa żydow ­
sk ich  eksp orterów  pom arańczy w  P a le ­
sty n ie  za w arła  un iow ę z tow arzystw em  
„Scand inavian  S team sh ip  Co“ w  O slo w  
spraw ie transp ortu  ow oców  cytru sow ych  
z P a le sty n y  do krajów  europejsk ich . T o­

506



w arzystw o  to posiada okręty  sp ecja ln ie  
przygotow ane do transp ortu  ow oców  c y ­
trusow ych .

PA L E ST Y Ń SK I OKRĘT „TEL-AV IV“. 
T o w arzystw a  okrętow e, u trzym u jące  k o ­
m un ik ację  z P a lesty n ą , ob n iży ły  zn acz­
n ie  cen y  przejazdów . O bniżka ta  je s t  w y ­
m ierzon a przeciw ko okrętow i „T el-A viv“, 
który  coraz bardziej staje  s ię  popularny  
dla przejazdów  do P a lesty n y . S p o łeczeń ­
stw o żydow skie  pop iera w yd atn ie  w spom ­
n ian y  okręt. W szelk ie  produkty sp o ży w ­
cze zakup uje adm in istracja  okrętu „T ei- 
Aviv" w  sp ó łd zie ln i roln iczej „Tnuwa".

NOWE P A L E ST Y Ń SK IE  TOW ARZY­
STWO OKRĘTOW E. Znany kupiec ży ­
dow sk i M. A lla lu ff z S a lon ik  u tw orzył 
p. n. „A lla lu ff & Co.“ now ą p a lestyń sk ą  
lin ję  okrętow ą. N o w o p o w sta łe  to w arzy­
stw o okrętow e uruchom i bezpośrednią  
kom unikację  m iędzy G dynią a H ajfą, za­
rów no p asażerską  jak i tow arow ą. T o­
w arzystw o  zakup iło  obecn ie  3 statk i 
norw esk ie , k tóre na w spom nianej lin ji 
będą ku rsow ać.

ROZBUDOW A PORTU H AJFSK IEG O. 
P race p rzygotow aw cze do rozbudow y  
i p o w ięk szen ia  portu h a jfsk ieg o  są  już 
na ukończen iu . Z początk iem  październ i­
ka b. r. rozpoczną się  prace przy w ła ­
śc iw ej rozbudow ie portu.

Im igracja

IM IGRACJA DO PA L E ST Y N Y  W  
SIE R P N IU  B. R. W  ciągu  sierp n ia  b. r. 
przybyło  do P a le sty n y  4.356 im igrantów .

C ER TYFIK ATY DLA „H ITAC H D UT  
HAIKARIM ". W edług don iesień  prasy  
p a lesty ń sk iej Z jednoczenie R oln ik ów  ż y ­
dow sk ich  w  P a le sty n ie  „H itachdut H ai- 
karim " m a na n a jb liższe  p ó łrocze o trzy ­
m ać bezpośrednio  certy fik aty  od rządu  
p a lesty ń sk ieg o  na sp row adzen ie  w y k w a ­
lifik ow an ych  ro ln ik ów  z krajów  dja- 
spory.

ZNAJOM0ŚĆ JĘZYK A H E B R A JS K IE ­
GO KONIECZNYM W ARUNK IEM  DLA  
OTRZYMANIA CER TYFIK ATU. W ydział

Im igracyjn y  A gencji żyd o w sk iej podał 
do w iadom ości, iż p ocząw szy  od k w ietn ia  
1936 r. o u zy sk a n ie  certy fik atu  będą  
m ogli się  ub iegać jedyn ie  osoby, posia ­
dające znajom ość język a  h ebrajsk iego .

Turystyka

RUCH TURYSTYCZNY W CZERWCU  
B. R. I lo ść  tu ry stó w  w czerw cu b. r. 
w y n o siła  6.344, w obec 9.181 w m aju te ­
goż roku. Ilo ść  przejezdnych w y n o siła  w 
tym że o k resie  1.451 w obec 1.047 w  m aju  
b. r.

P ra c a

STR A JK  W FABRY CE PA P IE R O ­
SÓW KARAMANA. W fabryce pap iero­
sów  K a ia m a n a  w  H ajfie  w yb uch ł strajk. 
Fabryka ta zatru dnia  500 robotników . 
Strajkujący w y su n ęli szereg  żądań na­
tury  ekonom icznej. F abryka K aram ana  
je st  n a jw ięk szem  arabsk iem  przed się­
biorstw em  w P a lesty n ie .

ILOŚĆ ROBOTNIKÓW  BUDOW LA­
NYCH W H A JF IE . O w zroście  ilo śc i ro­
botn ików  w  H ajfie  św ia d czy ć  m ogą dane, 
opu blikow an e przez zw iązek  zaw odow y  
robotników  bu dow lanych  w H ajfie .

W edług w sp om n ian ych  danych, ilość  
członk ów  zw iązku zaw odow ego w y n o siła  
w sierp n iu  1933 r. 600 osób, w końcu  
grudn ia  1934 r. —• 3.022 osób, czy li w  
p rzeciągu  17-u m ies ięcy  ilo ść  członk ów  
w zrosła  5-krotnie.

ILOŚĆ ROBOTNIC W  H A JF IE  I ICH  
ZAWODY. W edług  danych, og łoszonych  
przez radę robotn iczą w H ajfie , znajdu­
ją się  obecn ie  w tym  m ieśc ie  2.400 zorga­
n izow anych  robotnic. R obotnice te dzielą  
się  na n astęp u jące  zaw ody: 200 —  w fa ­
brykach, 100 —  w szp ita lach , 50 —  pra^ 
czek, 305 —  w restau racjach  i h ote lach  
i w słu żb ie  dom ow ej, 250 —  kraw cow ych , 
360 —  w  ruchu budow lanym , 26 •— w  
p rzem yśle  posadzkarsk im , a  reszta  vc in ­
n ych  zaw odach.
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POMYŚLNY STAN SPÓ ŁDZIELNI RO­
BOTNICZYCH W P A L E ST Y N IE . P rasa  
p alesty ń sk a  zam ieszcza  spraw ozd anie  z 
d zia ła ln o ści sp ó łd zie ln i robotn iczych  w 
P a le sty n ie . M iędzy in n em i spraw ozdanie  
w spom ina, iż w p ływ y  C hew rat H aow dim  
(organ izacja  gosp odarcza  przy H is ta ­
drut H aow dim ) ze sp ó łd zie ln i robotni­
czych  w P a le sty n ie  sta le  w zrastają . Sp ó ł­
d zieln ie  robotn icze w yp łacają  C hew rat 
H aow dim  5% sw ego  czy steg o  zysku . W  
r. 1932 dochody C hew rat H aow dim  ze. 
sp ó łd zie ln i robotn iczych  w y n o siły  ŁP. 
28.049, a w  r. 1933 —  ŁP. 50.460.

Miasta

BUDŻETY M IAST PALEST YŃSK ICH . 
B udżet m iasta  G azy na r. 1935/36 obej­
m uje po stron ie  dochodów  ŁP. 14.258 (w  
r. 1934/35  —  ŁP. 10.177), a po stron ie  
rozchodów  —  Ł P. 14.091 (w  r. 1934/35 —  
ŁP. 10.62). B udżet m iasta  B eer  Szew a  za  
r. 1935/36  obejm uje po stro n ie  dochodów  
ŁP. 2.447 (r. 1934/35 —  ŁP. 2.521), a po 
stro n ie  rozchodów  —  ŁP. 3.038 (w  ro­
ku  1935/35 —  ŁP. 1.739). D ochód m agi­
stra tu  m. R am alah  ob liczony je s t  w  bu­
dżecie h a  r. 1935/36  n a  sum ę ŁP. 9.080.

BUDŻET M. TEL-AW IW U. Jak  donosi 
prasa  p a lestyń sk a , po d łu g ich  pertrak ta­
cjach  m iędzy m agistra tem  a rządem  
palestyń sk im , z o sta ł uchw alon y  budżet 
m. T el-A w iw u. B udżet ten  na r. 1935/36  
w y n o si kw otę  ŁP. 433.500. Na żądanie  
rządu p a le sty ń sk ieg o  stro n a  rozchodow a  
budżetu je s t  m niejsza  od strony  docho­
dow ej o ŁP. 10.000. B udżet m. T el-A w iw u  
je s t  im ponująco w ie lk i w  porów naniu  z 
inn em i m iastam i palestyńskiem u. I tak  
np. budżet Jerozo lim y  w y n o sił wr roku  
1934/35 ŁP. 72.000, a  w roku bieżącym  
w y n o sić  będzie praw dopodobnie około  
ŁP. 100.000. M imo w ie lk iej kw oty  budże­
tow ej, c a ły  szereg  potrzeb m ia sta  n ie  
będzie zaspokojony. Rząd p a le sty ń sk i bę­
dzie m u sia ł s ię  zgodzić na da lsze  rozsze­

Rucłt spółdzielczy rzenie budżetu, k tóry w in ien  w yn ieść  n ie  
m niej niż ]Ą  m iijon a  funtów , a  w ziąw ­
szy  pod u w agę rów nież częśc io w e  sp ła ­
ca n ie  d łu gów  oraz op łacan ie  procentów  
w in ien  w y n ieść  ŁP. 600.000.

NOWA DZIELNICA TEL-AW IW U. 
M iędzy T el-A w iw em  a Ja ffą  pow sta je  
obecn ie  now a dzieln ica . W dzieln icy  tej 
ma być w ybudow anych  300 dom ów . R o­
botn icy  in w estu ją  w  budow ie tych  do­
m ów  ŁP. 30.000, a  G enerai M orgage  
B ank —  ŁP. S5.000. Szereg fabryk w  
T el-A w iw ie  m a być przen iesionych  do tej 
now ej dzieln icy .

ROBOTY PUBLIC ZNE W TEL-AW I- 
W IE. M agistrat T el-A w iw u  zaw arł um o­
w ę z tow arzystw em  „ Ifico“. T ow arzy­
stw o  to przeprow adzać będzie szereg  ro­
bót pu blicznych  w T el-A w iw ie, a  w  
szczeg ó ln o śc i fin a n so w a ć  będzie rozbu­
dow ę s ie c i dróg i szó s w m ieście .

PO D ATEK  REKLAM OW Y W TEL- 
AW IW IE. M agistrat T el-A w iw u  w p ro­
w adził podatek rek lam ow y. P odatek  ten  
będzie rów nież pobierany z rek lam  w y ­
św ie tla n y ch  w kinach , jak rów nież z 
film ów  rek lam ow ych . Zabronione m ają  
być n a tom iast żyw e rek lam y w m ieście, 
w postaci k u k ie łek , sp ecja ln ych  pojaz­
dów*', oraz p o s łu g iw a n ie  s ię  g łośn ik am i.

TALPIJO T. P o łu d n iow a  dzieln ica  J e ­
rozolim y, T alp ijot, m a w k rótce otrzym ać  
praw a sam od zie ln ego  m iasta .

POŻYCZKA H AJFY. M agistrat m iasta  
H ajfy  prow adzi obecnie pertraktacje  w 
sp raw ie  u zysk an ia  pożyczki w w y so k o ­
śc i ]Ą  m iijona funtów , celem  zm odern i­
zow ania  m iasta .

A FULE. O statnio zazn acza  się  szybka  
rozbudow a m ia sta  A fu le. U tw orzony  zo ­
s ta ł sp ecja ln y  fundusz, w  w y so k o śc i LP. 
5.200 na rzecz fin a n so w a n ia  ruchu bu­
dow lan ego  w  m ieście. Na fundusz ten  z ło ­
żyły' się  ŁP. 2.600, u d zielon e przez K eren  
H ajesod, oraz ŁP. 2.600 w yznaczon e przez  
B ank Z erubaw el. P ożyczk i budow lane  
u d zielan e będą na okres 1 0 -ciu  lat, na  
dogodnych w arunkach . O trzym ujący po­
życzk i m uszą  w ciągu  2-ch  m ies ięcy  przy-
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stop ić  do robót budow lanych . P ożyczk i 
op rocen tow ane są  w w y so k o śc i 7,5%.

OCHRONA LOKATORÓW W H A JFIE . 
W  H ajfie  w prow adzono o sta tn io  rozpo­
rządzenie, dotyczące ochrony lokatorów . 
W edług tego  rozporządzenia, podw yżki 
kom ornego n ie  m ogą  przek raczać 20%  
dotychczasow ej w ysok ośc i.

R ó ż n e

* D nia  1 w rześn ia  b. r. zm ari w  J e­
rozolim ie  n a cze ln y  rabin P a lestyn y , 
Icchak  Kuk.

* Do P a le sty n y  przybył znany nauko­
w iec, prof. J. Sz. Jaffe, dziekan w ydziału  
chem iczn ego  na u n iw ersy tec ie  w N ew -  
Jersey .

* O becnie baw i w P a le sty n ie  znany  
dram aturg w ęg iersk i p. F ranz M olnar.

* R ab indranat T agore przyjął zapro­
szen ie  jerozo lim sk iego  tow a rzy stw a  pa­
cy fisty czn eg o  do w z ięc ia  ud zia łu  w zjeź- 
dzie pacyfistów , k tóry  odbędzie s ię  w Je­
rozolim ie  w  r. 1936.

* Pod redakcją p. D. K im chy zaczął 
uk azyw ać s ię  w P a le sty n ie  dw utygodnik  
ilu stro w a n y  p. n. „Sulam it".

* Od szeregu  tygodn i ukazuje s ię  w  
P a le sty n ie  dziennik  n iem ieck i p. n. 
„O rien t-E xpress“.

* „ P a lesty ń sk ie  T ow arzystw o  H isto ­
ryczne i E tnograficzne"  w ydaje obecn ie  
p ierw szy  num er kw arta ln ika , p o św ięco ­
nego h is to r ji żydow skiej.

* W  R am ie odkryto źród ło  m in era ln e  
o p ierw szorzędnej w a rto śc i leczn iczej.

*  D yrekcja  K o le i P a le sty ń sk ich  w y­
dała now y rozk ład  jazdy.

* W D agan ji położono kam ień  w ę­
g ie ln y  pod budow ę m uzeum  roln iczego  
im . A. D. Gordona, s ły n n eg o  przyw ódcy  
H apoel H acair w P a lesty n ie .

*  P o cząw szy  od 1 s ierp n ia  m ożna  
nadaw ać w T e l-A w iw ie  depeszę przez c a ­
łą  dobę. D otychczas urząd te leg ra ficzn y  
nie  by ł czynny w nocy.

* D n ia  18 sierp n ia  b. r. otw orzone  
zo sta ły  w  M ikw e Israe l kursy ro ln icze  
dla żyd ó w  n iem ieck ich .

* P rezyd en t R epu b lik i C zechosłow ac­
kiej, T om asz M assaryk, n a d esła ł do U n i­
w ersy tetu  H eb rajsk iego  podziękow anie  
za p rzesła n ie  m u z okazji 85-lec ia  uro­
dzin, k s ię g i n a jw ięk szych  filozo fów  św ia ­
ta  w języku hebrajsk im .

* W krótce m a nastąp ić  o tw arcie  m u­
zeum  a rch eo log iczn o-liistoryczn ego  w  
Jerozolim ie. M uzeum  to zaw dzięcza  sw e  
p ow stan ie  fun dacji R ockfe llera .

* T ow arzystw o „A llian ee Israelite"  
ponow nie uruchom iło  szk o łę  rzem ieśln i­
czą w  Jerozolim ie. W  szk o le  uczy  się  
obecnie  120  uczn iów .

* U n iw ersy te t H ebrajsk i w J erozo li­
m ie w y d elegow ał n a  m iędzynarodow y  
zjazd botan ik ów  w A m sterdam ie d-ra  
A ega.

* O statnio z w ięk szy ła  s ię  ilo ść  zano­
tow an ych  wypadków' zach orow ań na ty ­
fu s i m alarję. W  Chuldzie zm arło  na ty ­
fus trzech  członk ów  tam tejszej kw ucy.

* P a le sty ń sk a  K asa C horych „K upat 
Cholirn" liczy  obecnie  45.000 członków .

* Na zjeździe  p a lesty ń sk ich  w ła śc i­
c ie li h o te li, który  odbył s ię  w  J ero zo li­
m ie, p ostanow ion o u tw orzyć krajow y  
zw iązek  w ła śc ic ie li  ho te li.

* Z w iązek kupców  w  Jerozo lim ie  w y ­
dał odezw ę przeciw  o sta tn io  s to so w a ­
nym  zw yżkom  kom ornego w  Jerozolim ie. 
O dezwa p orusza  rów nież sp raw ę  
w prow adzen ia  ustaw y , usta la jącej ilo ść  
godzin  handlu  dziennego. D otychczas  
sk lep y  w  Jerozolim ie by ły  o tw arte  16—  
18 godzin  na dobę.

* O dbyła s ię  k on feren cja  p a lesty ń ­
sk iej partji ortodoksyjnej „A gudas Isra^ 
e l“. K onferencja  w yp ow ied zia ła  się  sta ­
now czo przeciw ko utw orzen iu  R ady L e- 
g isla ty w n ej w  P a lesty n ie .

*  W ybory do rady m iejsk iej w  T el- 
A w iw ie  odbędą się  n a  początku lis to p a ­
da b. r.
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B L I S K I  W S C H Ó D
TRANSJORDANJA

ZŁOŻA NAFTOW E W  OKOLICACH  
AMMANU. W  okolicach  A m m anu odk ry­
to z łoża  naftow e. K on cesję  na ek sp lo ­
a ta cję  tych  z łó ż  otrzym ała  grupa k a p ita ­
lis tó w  a n g ie lsk ich .

DOBRE ZBIORY W TRA NSJO RD A- 
NJI. W  bieżącym  roku zbiór zboża i w a­
rzyw  był nadzw yczaj pom yślny. Zbiór 
n iek tórych  produktów  je s t  trzykrotn ie  
w iększy , niż w  roku ubiegłym .

SP A D E K  CEN ZBOŻA. Ceny zboża  
sp ad ły  w T ransjordanji o 20%. Za k w in ­
ta l p szen icy  p łacą  obecn ie  ŁP. 2. Zm a­
la ły  rów nież zn aczn ie  cen y  w inogron, 
które w yn oszą  obecnie  ŁP. 0,700 za k w in ­
ta l w obec ŁP. 2,500 w roku ub iegłym .

KOLONIZACJA BEDUINÓW  SY R Y J­
SKICH. Rząd tran sjord ań sk i w ydał ze­
zw olen ie  na sk o lon izow an ie  250 rodzin  
beduinów  sy ry jsk ich  w  T ransjordanji. 
B eduin i c i m ają być sk o lon izow an i na  
teren ie , leżącym  w  pobliżu gra n icy  sy ­
ryjsk iej.

OCHRONA PRZEM YSŁU M ŁYNAR­
SKIEGO. R ząd tran sjord ań sk i zam ierza  
w prow adzić  szereg  ogran iczeń  przy w w o­
zie  do P a le sty n y  m ąki i inn ych  a rtyk u ­
łó w  przem iału , celem  ochrony produkcji 
m iejscow ej.

ARABJA

UMOWA RZĄDU HEDŻASKIEGO Z 
TOW ARZYSTW EM  „MARCONI". Rząd  
hed żask i zaw arł um ow ę z tow arzystw em  
„M arconi" w  sp raw ie  ek sp loatacji s iec i  
te le fo n iczn ej i ra d io teleg ra ficzn ej na te ­
renach  p ań stw a  hed żask iego  na okres 25 
lat.

SYRJA

H A N D E L  ZAGRANICZNY SY R JI. Im ­
port Syrji w p ierw szym  k w arta le  b. r. 
w yn o sił 112.182.988 tonn za  ŁLS 6.412.703

w obec 115.825.102 tonn za ŁLS. 6.795.899. 
w  pierw szym  k w a rta le  u b ieg łeg o  roku. 
E ksport Syrji w y n o sił 30.070.603 tonn  za  
ŁLS. 2.235.882 w obec 24.760.086 tonn za  
ŁLS. 1.347.147 w tym że k w arta le  roku  
u b ieg łego . Do krajów  eksp ortu jących  do 
Syrji na leżą  w  p ierw szym  rzędzie Irak, 
A nglją , P a lesty n a , F ran cja  i Turcja.

Im port z A u strji zw ięk szy ł s ię  zn acz­
nie, n a to m ia st zm n iejszy ł s ię  im port 
z F rancji, N iem iec, R um unji, P o łu d n io ­
wej A m eryki, Ita lji, H olandji, Szw ajca- 
rji i Ju g o sła w ji.

SYRYJSKO - JAPO ŃSK IE STO SUNK I 
HANDLOW E. Do B ejru tu  przybył japoń­
sk i a ttach e  han d low y  z P aryża. Ma on 
przeprow adzić na m iejscu  p ertrak tacje  
z rządem  syryjsk im  w  sp raw ie z a c ieśn ie ­
n ia  stosu n k ów  gospodarczych . W obec  
w y stą p ien ia  Japonji z L ig i N arodów , S y ­
rja m oże w zględ em  Japon ji sto sow ać  
sp ecja ln e  restryk cje  i tem  się  też  tłu m a ­
czy  w yd eleg o w a n ie  sp ecja ln eg o  repre­
zen tanta , ce lem  om ów ienia  ak tu aln ych  
zagadnień  gosp odarczych  obu krajów.

SYRYJSKO - IR AŃSK I TRAKTAT  
H ANDLOW Y. P o d łu g ich  pertrak tacjach  
podpisany z o sta ł w  dn. 7 s ierp n ia  b. r. 
trak ta t han dlow y m iędzy Syrją  a Ira­
nem . U k ład ające  s ię  stro n y  zobow iązały  
s ię  sto sow ać w obec sieb ie  norm alne  
sta w k i celne. P ozatem  rząd ira ń sk i w y ­
znaczy ł udział Syrji w ogólnym  im porcie  
Iranu w  w y so k o śc i 10%.

EK SPO R T CYTRUSÓW . E ksport cy ­
tru sów  z Syrji w  sezon ie  1934/35 w y ­
n ió s ł 211.402 skrzynk i, w obec 155.000 w y­
w iezion ych  w  sezon ie  ub iegłym . W iększa  
część  eksp ortow anych  cy tru só w  pocho­
dzi z okręgu T ripoli. R esz ta  zaś z okrę­
gu  B ejru t i Sydon. Zbiór w  sezon ie  
1935/36 będzie zn aczn ie  m niejszy , pon ie­
w aż gorące w iatry  zn iszczy ły  około  40%  
c a łeg o  zbioru, w obec czego  zm n iejszy  się  
rów nież i eksp ort w  tym  okresie. N ask u ­
tek  gorących  w iatrów  zm ala ł rów nież
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zbiór gruszek , ś liw ek , jab łek  i m igda­
łów  o  około  50%.

K UPCY DAMASCEŃSCY DOMAGAJĄ 
SI®  MORATORIUM. Grupa kupców  da­
m a sceń sk ich  w y stą p iła  z żądaniem  do 
rządu sy ryjsk iego  o w prow adzen ie m ora- 
torjum . M otyw ują oni sw e  żądanie obec­
nym  ciężk im  stan em  gospodarczym  
kraju.

K O NFERENCJA ROLNICZA. 15-go  
w rześn ia  odbędzie się  zjazd roln ików  sy ­
ryjsk ich , w którym  w ezm ą rów nież  
udział p rzed sta w ic ie le  izb handlow ych. 
K onferen cja  om ów i m. inn. sp raw ę zbytu  
syryjsk ich  produktów  ro ln ych  na ryn­
kach  św ia tow ych .

POMYŚLNY ROZWÓJ SY R Y JSK IE J  
FA B R Y K I KONSERW . Syryjsk a  fabryka  
kon serw  w D am aszku „Societe  Syrien ne  
des C on serves“, zatru dniająca  500 robot­
ników , w ykazuje osta tn io  pom yśln y  roz­
wój. Produkuje ona kon serw y  ow ocow e  
i w arzyw ne, jak  rów nież sok i ow ocow e. 
90% sw ej produkcji fabryka eksp ortu ją  
do krajów  E uropy i A fryki. G łów nym i 
odbiorcam i produktów  w spom nianej fa ­
bryki są  A n gija , F ran cja  i H olandja.

NOWA FABRY K A ZAPAŁEK. Grupa 
k a p ita listó w  z A lek san d rety  przystąp iła  
do u tw orzen ia  fabryki zap a łek  w  K irka- 
han. F abryka zatrudni w ięk szą  liczbę  
bezrobotnych.

OBNIŻKA CENY CEMENTU. F abryka  
cem entu  w  D am aszku obn iży ła  cen ę  na  
sw e produkty o 75 p ia stró w  syryjsk ich  
na 1 tonn ie . O bniżka ta sto i w zw iązku  
z w prow adzoną zniżką w w ozow ej staw ki  
celnej na cem ent.

AU TO STRAD A WZDŁUŻ L IN JI R U ­
ROCIĄGÓW NAFTOW YCH. F ran cu sk ie  
w ład ze  m andatow e Syrji p o stan ow iły  
w ybudow ać w zdłuż rurociągów  n a fto ­
w ych na odcinku H ed ita— T rip o lis auto­
stradę.

RUCH TURYSTYCZNY. W edług o sta t­
nio og łoszon ej s ta ty sty k i ilo ść  tu rystów , 
przybyłych  w b ieżącym  roku (do dnia  
30 lip ca) do L ibanu, w y n o siła  5.530 osób. 
Y i w szy stk ich  tu rystów  przybyło  z P a ­

les ty n y  dla spęd zenia  tam  lata.
SPRAW A CEŁ OCHRONNYCH, Z w ią­

zek przem ysłow ców  lib a ń sk ich  przed ło­
ży ł W ysokiem u K om isarzow i sw e żądania  
w  sp raw ie rozbudow y i rozw oju przem y­
słu  krajow ego. G łow nem  żądaniem  prze­
m y sło w có w  je s t  w p row adzen ie  ce ł  
ochronnych , któreby p rzyczyn iły  s ię  do 
utrzym an ia  istn ie ją cy ch  przed sięb iorstw  
p rzem ysłow ych  i do u tw orzen ia  now ych .

ZJAZD PLANTATORÓW  CYTRUSÓW. 
P lan ta torzy  cy tru sów  w  T urcji postan o­
w ili zw o łać  zjazd, na którym  om aw iana  
m a być sp raw a  zn a lez ien ia  n ow ych  ryn­
ków  zbytu d la sy ry jsk ich  cytru sów .

SPR A W A  KOLONIZACJI ŻYDOW­
SK IE J W SY R JI. P ra sa  sy ry jsk a  nadal 
a larm uje o n ieb ezp ieczeń stw ie  k o lo n iza ­
cji żydow skiej w Syrji. W edług jej do­
n ie s ień  toczą s ię  obecnie  w  tej sp raw ie  
pertrak tacje  m iędzy organ izacjam i ży- 
dow sk iem i a rządem  francusk im .

PROPAGANDA TURYSTYCZNA. W 
B ejru cie  p ow sta ło  now e to w arzystw o  dla  
rozw oju tu ry sty k i w  L ibanie. T ow arzy­
stw o to  opracow ało  m em orjał, dotyczący  
budow y szós, dróg oraz w prow adzen ia  
rozm aitych  udogodn ień  w podróży po 
kraju.

EGIPT

H AND EL ZAGRANICZNY EG IPTU. 
H andel zagran iczn y  E gip tu  w p ierw szych  
4 m ies ią ca ch  b. r. k sz ta łto w a ł się , jak  
n astęp uje: im port w y n o sił ŁE. 9.538.649 
w obec ŁE. 9.152.304 w  tym że o k resie  ro­
ku u b ieg łego , eksp ort za ś w y n o sił ŁE. 
13.046.981 w obec ŁE. 11.958.949.

OŻYW IENIE STOSUNKÓW  H AN­
DLOW YCH ANGIELSKO - EG IPSK IC H . 
R ząd eg ip sk i czyn i u s iln e  staran ia  
w  kieru nk u  ożyw ien ia  stosu n k ów  g o sp o ­
darczych m iędzy E giptem  a A n glją . W  
tym  celu  w yd elegow an y  zo sta ł sp ecja ln y  
attach e  han dlow y do Londynu.

EGIPSKO - JA PO Ń SK IE STO SUNK I 
HANDLOW E. D nia  10 października b. r. 
rozpoczną się  w K airze rokow ania m ię­
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dzy przed staw icie lam i rządu japoń sk iego  
i eg ip sk iego  w spraw ie zaw arcia  trak­
tatu  handlow ego. C zynniki gospodarcze  
E gip tu  dom agają s ię  radykalnych, zm ian  
W dotychczasow ych  stosu n k ach  han d lo­
w ych  m iędzy E giptem  a Japonją. Z po­
czątk iem  1936 r. m a być u tw orzona  w  
K airze am basada japońska, a  w  Tokjo  
am basada egipska.

EGIPSKO - SY R Y JSK IE  STO SUNK I 
HANDLOW E. Im port E gip tu  ze Syrji w  
ciągu  p ierw szych  4 m ies ięcy  b. r. w yn o­
s ił ŁE. 62.425 w obec ŁE. 20.235 w  tym  
sam ym  o k resie  roku u b ieg łego . E ksport 
E gip tu  do Syrji w yn o sił ŁE. 84.161 w o­
bec ŁE. 70.604 w p ierw szych  4 m ies ią ­
cach  roku 1934. R uch tow arow y m iędzy  
w spom nian em i krajam i w zrósł w ięc  w  
bieżącym  roku o 61,4% w  stosun ku  do 
roku u b ieg łeg o  a to na korzyść  Syrji, 
która  zw ięk szy ła  sw ój eksp ort do E g ip ­
tu trzykrotnie.

W ZROST EK SPO R TU  CEBUL. E k s­
port ceb u l z E gip tu  do krajów  europej­
sk ich  w zrósł z 2 m iłjon ów  w orków  w  r. 
1933 do 2,4 m iłjon ów  w orków  w r. 1934.

W YSTAW A ROLNICZA I PRZEM Y­
SŁOW A W  KAIRZE. P od ausp icjam i 
K rólew sk iego  T ow arzystw a  R olnego  o t­
w iera  s ię  dn. 15 lu teg o  1936 r. w  K airze  
w ielk a  w y sta w a  ro ln icza  i przem ysłow a.

SZOSA M IEDZY EGIPTEM  A  MA- 
ROKKO. M iędzy rządem  eg ip sk im , h i­
szpań sk im , fran cu sk im  i w ło sk im  po­
w sta ło  porozum ien ie w  sp raw ie budow y  
szo sy  z E giptu  do M arokko.

ODCINEK KOLEJOW Y K AIR— SUEZ. 
O dcinek k o lejow y  K air— Suez, k tóry  
p rzyn osi rządow i sta le  deficy ty  m a być  
za stąp ion y  przez szosę  autom obilow ą. 
Szosa  ta  będzie m ia ła  120 km . d łu gości. 
O becnie już w ybudow ano 26 km.

IRAK

IRASKO - SY R Y JSK IE  STO SUNK I 
HANDLOW E. S tosun k i han d low e m iędzy  
Irakiem  a Syrją sta le  s ię  ożyw iają . W  
pierw szej po łow ie  r. 1935 Irak eksp or­

to w a ł do Syrji poprzez M osul 125.000 
skór oraz 22.700 kg. w ełny . P ozatem  w  
pierw szym  k w a rta le  b. r. Irak ek sp orto­
w ał do Syrji 930.000 sztuk  byd ła  i 7 m i- 
ljonów  jaj.

KOM UNIKACJA OKRĘTOW A M IĘ­
DZY IRAKIEM  A  JAPONJA. Z począt­
k iem  r. 1936 m a być zaprow adzona sta ła  
k om u nikacja  okrętow a m iędzy B asorą  
a portam i japoń sk iem i. Stoi to w zw iąz­
ku ze w zm ożonem i stosu n k am i handlo- 
w em i japoń sk o-irask iem i.

EK SPO R T DA K TY LI Z IRAK U. Za­
potrzeb ow anie  na dak ty le  ira sk le  w zra­
sta  coraz bardziej, szczeg ó ln ie  w Iudjach, 
Japonji i A m eryce. J ap oń sk ie  i n iem iec­
kie to w a rzy stw a  im portow e zakup iły  
w ięk sze  transp orty  daktyli irask ich , p ła ­
cąc w zam ian  tow arem . D otych czas w  
bieżącym  sezon ie  z o sta ło  w y sła n y ch  do 
U. S. A. 100.000 sk rzyń  daktyli. Izba  
H and low a w  B agdadzie  o trzym ała  szereg  
lis tó w  od kupców  w  H ajfie , z prośbą
0 podanie adresów  eksp orterów  daktyli. 
Rząd ira sk i w yd elegow ał sp ecja ln ego  
w y sła n n ik a  na T argi L ew an tyń sk ie  w  
Bari, dla przeprow adzenia  propagandy  
na rzecz dak ty li irask ich .

RYNEK  IR A SK I je s t  sta le  zasyp y­
w any w yrobam i produkcji japońsk iej. 
P rasa  ira sk a  dom aga się  od rządu w p ro­
w adzenia  restrykcyj przyw ozow ych , któ- 
reby ogra n iczy ły  s ta le  zw ięk szający  
się  im port z Japonji.

PO LITYK A OSZCZĘDNOŚCIOWA. Mi­
n ister  fin a n só w  w ydał okóln ik , w  sp ra­
w ie  w p row adzen ia  o szczęd n ości do w szy ­
stk ich  dzia łów  gosp odark i publicznej. 
Z aoszczędzone sum y m ają być zużyte na 
ce ie  k o lon izacyjn e.

TURCJA

TRA K TA T HANDLOW Y TUREGKO- 
H ISZ PA Ń SK I. T raktat han d low y  tu rec-  
k o -h iszp a ń sk i w y g a s ł dn ia 4 m aja 1935 r.
1 z o sta ł przed łużony o jeden m iesiąc .

TRAK TATY HANDLOW E. W  czerw cu  
b. r. zosta ł w yp ow ied ziany  traktat han-

512



dlow y tureck o-francusk i. W m ocy pozo­
stan ą  jedyn ie  „rozporządzenia c learyn - 
g o w e“. M iędzy F ran cją  a T urcją zo sta ły  
n aw iązan e rokow ania  celem  zaw arcia  
n ow ego  traktatu  han d low ego m iędzy te- 
m i państw am i. R ok ow ania  handlow e to­
czą  s ię  rów nież m iędzy T urcją a B uł- 
garją.

W YPO W IEDZEN IE „CLEARYNGU" 
TURECKO-FRANCUSKIEGO. R ząd fran ­
cu sk i w yp ow ied zia ł uk ład  c learyn gow y  
z dnia 27 iip ca  1933 r.

NIEPOM YŚLNY ZBIÓR OLIW EK. 
T egoroczn y  zbiór o liw ek  w yn osi 1 /10  
zbiorów  zeszłoroczn ych . W obec pow yż­
szego  cen y  o liw y  w zro sły  znaczn ie.

KONTRABANDA DEW IZ. M inister  
skarbu opracow ał projekt, m ający na  
celu  zw a lczen ie  kontrabandy dewiz. 
P rzew id ziane są  su row e k ary  dla osób, 
zajm ujących  s ię  kontrabandą dewiz. 
Osoby w inne zostan ą  uw ięz ion e  n a  prze­
c ią g  1— 3 lat. S k on fisk ow an e dew izy zo­
stan ą  oddane skarbow i.

CER TYFIK ATY POCHODZENIA. Mi­
n iste r stw o  gosp odark i w yd ało  rozporzą­
dzenie, nakazujące przed staw ien ie  przez  
w szy stk ich  ku pców  św iad ectw , uw id acz­
n ia jących  pochodzenie, posiadanych  przez  
nich  tow arów .

EK SPO R T  JA J. O statn io  zm alał 
zn aczn ie  eksp ort jaj z T urcji do F ra n ­
cji, G recji i B u lgarji. S to i to w  zw iązku  
z n ieracjona lną  organ izacją  transp ortu  
oraz n ieodpow iednią  se lek cją  jaj. Rząd  
tureck i p o sta n o w ił przeprow adzić sta n ­
daryzację eksp ortu  jaj, która przyczyni 
s ię  do jego w zrostu . O statnio jaja  po l­
sk ie  i b e lg ijsk ie  w yp ierają  z rynku fran ­
cu sk ieg o  jaja  tureck ie.

EK SPO R T JE L IT . Je lita , zakup yw a­
ne przez k u pców  w  A n ato lji dla eksp or­
tu , są  sk ład ow an e w Istam bule . M in ister­
stw o h yg ien y  p ostan ow iło , że sk ład y  te 
pow in ny znajdow ać się  poza obrębem  
m iasta .

UŻYW ANIE W ĘGLA DRZEW NEGO  
W  FABRYKACH. W krótce zo stan ie  opu­
b likow ane praw o, m ocą k tó reg o  fabryki.

znajdujące s ię  w od leg ło śc i 30 kim . od 
dw orców , n ie  m ogą posłu g iw a ć  się  w ę­
g lem  drzew nym . T artaki n ie  są  objęte  
tem  prawem .

FABRY K A PA PIE R U . U rządzan ie fa ­
bryki papieru posuw a się  naprzód w  
szybk iem  tem pie. F abryka będzie produ­
kow ać pap ier do p isan ia  i pakow ania  
oraz karton. Su row iec potrzebny do pro­
dukcji papieru będzie zakupyw any w  
kraju.

SÓL. Od dnia 15 czerw ca  zo sta ła  
zniżona cena so li do 3 p iastrów  za kg.

MONOPOLE. A d m in istracja  m onopoli 
zbada w  n ajb liższym  cza sie  m ożliw ości 
obn iżen ia  cen napoi w yskok ow ych .

W K ŁADY W  BANKACH. Na podstaw ie  
opublikow anej przez rząd s ta ty sty k i w y ­
nika, iż w artość  w k ładów  w  bankach  
tu reck ich  w 1934 r. w zro sła  w stosun ku  
do roku 1933 o 2.114.003 Ltqs.

W IELK A FA BR Y K A  M ETALURGICZ­
NA. W  C astam oni p o w sta je  obecnie  
w ie lk ie  p rzed sięb iorstw o przem ysłow e, 
m ające na celu  produkcję w yrobów  m e­
ta lurg iczn ych .

TRAKTAT HANDLOW Y TURECKO- 
FRAN CUSK I. Rząd w y d eleg o w a ł podsek­
retarza M in isterstw a G ospodarki, p. Kur- 
toglou , Ffiik i radcę p. B urhana Chilm i 
w celu  przeprow adzenia  układów , m ają­
cych  na ce lu  zaw arcie  traktatu  tureck o-  
fran cu sk iego . D e leg a c i pojadą w  połow ie  
czerw ca  do F ran cji. F ran cja  będzie re­
p rezentow an a przez p. P essera u . N ow y  
trak ta t han d low y  będzie oparty  na za sa ­
dach clearyn gow ych , podobnie jak  i do­
ty ch cza s obow iązujący, a w yg a sa ją cy  1  

sierpnia .
KONW ENCJA H ANDLOW A TUREC- 

K O-H ISZPAŃSKA. K onw encja  handlow a  
m iędzy T urcją a H iszp an ją  w y g a s ła  dnia  
18 czerw ca . S tosu n k i han dlow e m iędzy  
tem i dw om a p ań stw am i znajdują s ię  na- 
razie w  zaw ieszen iu .

KONW ENCJA ZE SZW AJCARJĄ. K on­
w encja , regu lu jąca  sto su n k i praw ne w 
dziedzinie cy w iln ej i handlow ej m iędzy  
S zw ajcarją  i T urcją, podpisana w  A nka­
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rze 1 czerw ca  1933 r., w e sz ła  w życie  
9 czerw ca 1935 r.

PODATEK OD NIERUCHOMOŚCI. 
M inister Skarbu u sta n o w ił, że podatek  
od n ieru ch om ości w  razie śm ierc i w ła ­
śc ic ie la  p ła c i ten , kto posiada daną, n ie ­
ruchom ość.

PODATK I. P ła tn icy  m ia sta  Istam bułu  
u iśc ili  w  1934 r. 30 m iljon ów  Ltęis z ty tu ­
łu  różnych  podatków .

ROZBUDOW A FLOTY PO W IETRZ­
NEJ. R ząd tureck i p o sta n o w ił pow ięk­
szyć  w  znaczn ej m ierze sw ą  flo tę  po­
w ietrzną . Ma być rów nież w ybudow any  
now y port lo tn iczy  w  A nkarze. Rząd roz­
patru je  teraz projek t u tw orzen ia  sta łej  
lin ji lo tn iczej m iędzy w ięk szem i m ia sta ­
m i T urcji.

PRZEBUDOW A PORTU ISTAM BUŁU. 
P rzebudow uje s ię  port Istam buł, gdyż n ie  
odpow iada on potrzebom  obecnego ruchu  
ok rętow ego w  tym  porcie. Przez za sto so ­
w an ie  n o w o czesn y ch  urządzeń zaoszczę­
dzi się  na kosztach  przeładunku i w y ła ­
dunku tow arów , co w p łyn ie  n a  w zm oże­
n ie  ruchu tow arow ego  w  Istam bule . B u­
duje s ię  w sp a n ia łe  dom y sk ład ow e, m a­
jące  s łu ży ć  do p rzechow yw ania  w ie lk ich  
ilo śc i tow arów .

W YSTAW A ROLNA. P rzygotow an ia  
do W ystaw y R olnej, k tóra  odbędzie się  
w  A nkarze, są  już praw ie uk ończone. Na  
w y sta w ie  tej będą ek sp on aty  w szy stk ich  
produktów  ro ln ych  z c a łeg o  św ia ta  oraz  
w y k resy  graficzn e  o d n ośn ie  im portu  i 
ek sp ortu  produktów  rolnych .

UPAŃ STW O W IENIE KOPALŃ. Is tn ie ­
je  projekt M in isterstw a  G ospodarki, m o­
cą k tórego  m a n astąp ić  w yk u p ien ie  przez  
pań stw o źle  fun kcjon u jących  kopalń .

ZMIANA D N IA W YPOCZYNKU. Is t­
n ie je  projekt zastą p ien ia  n ied zie li, jako  
dnia w ypoczynku, przez środę. Zm iana  
ta  u m otyw ow ana je s t  w zględ am i ekono- 
m icznem i.

U Ł A T W IE N IE  NATURALIZACJI 
OBYW ATELI OBCYCH W  TURCJI. W e­
d ług d on iesień  p rasy  tureck iej m a być  
w p row adzony szereg  u ła tw ie ń  przy

otrzym aniu  ob y w a te lstw a  tureck iego . W  
najb liższych  m iesią ca ch  10.000  osób m a 
otrzym ać ob y w a te lstw o  tureck ie , w śród  
k tórych  znajduje s ię  rów nież w ięk sza  
ilo ść  żydów .

TURECKO - AN G IE L SK I TRAKTAT  
HANDLOW Y. M iędzy T urcją  i A n g lją  zo­
sta ł podpisany trak ta t han d low y dn. 2-go  
czerw ca  b. r. w  M in isterstw ie  Spraw  Za­
gran icznych . T raktat ten  z o sta ł zaw arty  
na przec iąg  9 m ies ięcy , w szed ł w  życie  20 
czerw ca  po w ym ian ie  n o t ra ty fik a cy j­
nych. Na m ocy tego  traktatu  n iek tóre  to ­
w ary  a n g ie lsk ie  będą m o g ły  być im por­
to w an e do T urcji bez sp ecja lnych  opłat 
celnych , a m ia n ow ic ie: tow ary  pocho­
dzenia an g ie lsk ieg o , k tóre przybyły  do 
kom ory celn ej tureck iej w  o k resie  15 
m aja 1935 r. i tow ary , k tórych  przyw óz  
nie  z o sta ł zakazany. T raktat ten  w ejdzie  
p row izoryczn ie  w  życie  w  ciągu  9 m ie­
sięcy .

I R A N

EURO PEIZACJA LUDNOŚCI. Rząd  
ira ń sk i pragnie , w zorem  T urcji, przepro­
w adzić  europeizację  lud nośc i. F ezk i 
i turbany m ają być zastąp ion e  przez k a ­
p e lu sze  i czapki. W  zw iązku z tem  za ­
znacza  się  w ie lk i im port tych  artyk u łów  
do Iranu.

TOW ARZYSTW O „AU STRO -IR AN“. 
Pod tą nazw ą p o w sta ło  obecn ie  to w a ­
rzystw o  handlow e, m ające na celu  za ­
c ie śn ien ie  stosu n k ów  gosp odarczych  m ię­
dzy Iranem  a A ustrją . T ow arzystw o  to  
rozp oczęło  sw oją  dz ia ła ln o ść  dnia 8 

czerw ca  b. r.

CYPR

TEGOROCZNE ZBIORY. T egoroczn e  
zbiory n a  C yprze przed staw iają  s ię  po­
m yśln ie . W  okręgu  P am a g u sta  w zrósł 
szczeg ó ln ie  zbiór ow oców  cytru sow ych . 
Z naczny był też  zbiór karto fli. N ato­
m ia st n iep o m y śln ie  w  tym  roku w yp ad ły  
zbiory m igdałów .
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SPRAWY CELNE I TRANSPORTOWE
Na zasadzie uprawnień, na mocy rozporządzenia 4-go o taryfie celnej 

(dodatkowa ustawa) No. 13/1935, jako poprawka do taryfy  celnej 
No. 35/1935, Dyrektor Departamentu Ceł, Akcyz i Handlu, określił w ar­
tość towarów wymienionych poniżej, w celu oznaczenia opłat celnych na 
okres kończący się dn. 30-go września, według paragrafu 3-go ustawy, jak 
następuje:

M ąka pszenna:

(a) gatunek I. Marki takie, jak  „North-King“, „Northern-Gold‘\
Three-Misses, „Britain‘s-Queen“, „Gold Medal", „To 
w er“, „Nelson", „W estm inster", „Great W est", „Red 
Dragon" i „Lion“ i inna mąka pszenna podobnego ga­
tunku — ŁP. 11.500 za tonnę.

(b) gatunek II. Marki takie, jak  „Brillant", „Novelty“, „Silver Crown",
„H arrison", „Pearless"; „Dingo’ , „Henko", „Eclipse" 
i „Charli", oraz inna mąka pszenna podobnego ga­
tunku — ŁP. 8.000 za tonnę.

(c) gatunek III. Marki takie, jak  „Stella No. 1“ i „Farine Special E x tra“,
„OO Granular Flour", „O Stellato Flour" i inna mąka 
pszenna tego gatunku — ŁP. 6.790 za tonnę.

(d) gatunek IV. Marki takie, jak „B — 3" „B — 4", „ 0 0 “ , „G — S“
i „G — D E xtra  Flour" oraz inna mąka pszenna tego 
gatunku — ŁP. 5.850 za tonnę.

M ąka żytnia:

(a) gatunek I. „Cream of Rye“ oraz inna mąka tego gatunku —
ŁP. 8.875 za tonnę.

(b) gatunek II. Inna mąka ryżowa, za wyjątkiem mąki ryżowej „Straight
Mili" — ŁP. 6.965 za tonnę.

(c) gatunek III. Mąka ryżowa „Straight Mili" — ŁP. 5.750 za tonnę.
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Pszenica:

Wszystkie gatunki — ŁP. 7.245 za tonnę.

ZMIANA STAWEK CELNYCH W PALESTYŃSKIEJ TARYFIE
PRZYWOZOWEJ.

Ostatnio zostały wprowadzone następujące zmiany do palestyńskiej 
tary fy  celnej:

Następujące artykuły zostały zwolnione przy wwozie do Palestyny 
z opłat celnych:

Przyrządy i aparaty ratownicze, jak : pasy, koła korkowe i t. d.
Na następujące artykuły została zmniejszona stawka celna przy 

wwozie do Palestyny:
(poz. 259) Cukier — 5 milsów za kg. (poprzednio 10 mils. za kg.).
(poz. 194) Olejki eteryczne do produkcji perfum — 12% ad val. 

(poprzednio 25% ad val).

Zmodyfikowana stawka celna na herbatę:
(poz. tar. 262) Herbata w opakowaniu do 1 kg. — 30 mils. za kg.
(poz. tar. 262a) H erbata w opakowaniu powyżej 1 kg. — 20 mils. 

za kg. (poprzednio 30 mils. za kg. bez względu na rozmiary paczek).

MOŻLIWOŚCI EKSPORTU BYDŁA Z POLSKI DO PALESTYNY.

(am ) Import bydła do Palestyny, zarówno na ubój jak  i na chów, 
wzrasta z roku na rok. W r. 1933 wyniósł on 8.796 sztuk, w r. 1934 — 
16.266 sztuk. W związku z uchyleniem przez rząd palestyński w końcu 
pierwszego kw artału r. b. zakazu wwozu bydła na rzeź z Polski, utworzyły 
się dla polskich eksporterów bydła nowe możliwości zbytu na rynku P a­
lestyny.

Bydło przy wwozie do Palestyny je st zwolnione z opłat celnych 
(Customs Duties Exemption Ordinance, 1924 § 5).

W Palestynie niema giełdy mięsnej. Cena orjentacyjna w Palestynie 
na bydło rzeźne wynosi około 25 milsów za kg. żywej wagi. Cena bydła 
hodowlanego zależna jest od rasy, dojności i t. d. i dochodzi do ŁP. 35.— 
za sztukę.

Obecnie w Palestynie obowiązuje jeszcze zakaz importu bydła z Pol­
ski, przeznaczonego na chów.
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Poniżej podajemy w tłumaczeniu polakiem przepisy władz palestyń­
skich, dotyczące importu bydła do Palestyny:

1. Bydło przeznaczone na ubój może być importowane z Polski pod 
warunkiem przejścia kwarantanny.

2. żaden ładunek bydła, przeznaczonego do Palestyny, nie może być 
wyładowany na terytorjum  palestyńskiem, jeżeli odbiorca nie przedstawi 
następujących dokumentów:

a) zaświadczenie podpisane przez miejscowego urzędnika państwo­
wego, stwierdzające:

I. że okręg, skąd bydło pochodzi je s t wolny od choroby pleuro-pneu- 
moni, w okresie przynajmniej 6 miesięcy przed wysłaniem bydła na kwa­
rantannę, w miejscu ustanowionem przez rząd polski w Gdyni lub Śnia- 
tyn-Załuczu.

II. że bydło zostało przewiezione na tereny kwarantanny w Gdyni 
lub Śniatyń-Załuczu w wagonach, które zostały oczyszczone i zdesynfeko- 
wane pod kontrolą urzędnika państwowego.

b) zaświadczenie podpisane przez państwowego urzędnika wetery­
naryjnego, który dozoruje kwarantannę w Gdyni lub Śniatyń-Załuczu, że:

I. bydło to przebywało na kwarantannie 14 dni, tuż przed datą wy­
słania koleją do portu Konstanca lub zaokrętowania w Gdyni i, że w ciągu 
tego okresu nie pozostawało w żadnej styczności z innemi zwierzętami.

II. nie było wypadku choroby jam y gębnej, łap, dżumy, pleuro- 
pneumoni lub innych zakaźnych chorób w czasie trw ania kwarantanny.

III. bydło zostało zbadane przez państwowego urzędnika weteryna­
ryjnego w ciągu 24 godzin przed datą wysłania bydła do portu Konstancy 
lub zaokrętowania go w porcie Gynia i że nie znaleziono żadnej choroby 
jam y gębnej, łap, dżumy, pleuro-pneumoni lub innych zakaźnych chorób.

IV. pasza i podściółka używana dla bydła podczas trw ania kwaran­
tanny i przewozu koleją do portu zaokrętowania, były nabyte w Polsce 
w miejscowościach uznanych za wolne od chorób jam y gębnej, łap, dżumy 
i t. d. przez ostatnie 3 miesiące kalendarzowe, poprzedzające datę wysłania.

V. bydło zostało wysłane koleją z miejsca kwarantanny do portu 
zaokrętowania w wagonach, które były oczyszczone i zdezynfekowane pod 
kontrolą państwowego urzędnika weterynaryjnego i opieczętowane zgodnie 
z pieczęcią, umieszczoną na zaświadczeniu.

c) zaświadczenie podpisane przez najbliższy konsulat brytyjski, 
stwierdzające, że podpis państwowego urzędnika weterynaryjnego, za­
mieszczony na wymienionych zaświadczeniach w punktach a) i b ), jest 
autentyczny.
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d) zaświadczenie podpisane przez konsula brytyjskiego w porcie 
Konstanca, stwierdzające:

I. że bydło przybyło do portu zaokrętowania w wagonach kolejo­
wych, o nienaruszonej pieczęci.

II. że bydło zostało przeładowane bezpośrednio z tych wagonów na 
okręt, zmierzający do Palestyny.

III. że bydło to nie zetknęło się z innemi zwierzętami w porcie, pod­
czas przeładunku.

IV. że bydło zostało zaokrętowane w ciągu 24 godzin od chwili przy­
bycia do portu.
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w Polsce 
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S T A T Y S T Y K A
Handel zagraniczny Polski z krajam i 

Bliskiego Wschodu
Handel zagraniczny Polski z krajam i Bliskiego Wschodu w czerwcu 1935 r. 

w porównaniu z tymże okresem r. 1934.
C z e r w i e c  1 9 3 4

Przywóz W ywóz Saldo Przywóz Wywóz Saldo

C z e r w i e c  1 9 3 5

w t y s i ą c  a c h  z ł o t y c h

Palestyna 47 580 + 533 81 1,419 +1 ,338

Egipt 1,486 397 — 1 ,089 1,255 240 — 1 ,015

Syrja — 78 + 78 — 129 + 129

Iran 4 65 + 61 39 469 + 430

Turcja 6 137 + 131 14 97 + 83

Cypr — — — 1 1 4 — 7

Irak — 98 + 98 3 71 + 68

Handel zagraniczny Po ski z krajam i Bliskiego Wschodu w oktresie sty ­
czeń—czerwiec 1935 r. w porównaniu z tymże okresem 1934 r.

Styczeń- zerwiec 1934 r.

Przywóz W ywóz | S Ido

Styczeń-Czerwiec 1935 r.

Przywóz W ywóz Saldo

w t y s i ą c a h  z ł o t y c h

Palestyna
Egipt
Syrja
Iran
Turcja
Cypr
Irak

780
9,455

14
198

314

4,713
1.966

483
407
358

241

+ 3 ,9 3 3  

— 7,489 

+  469 

+  209 

+  44

+  241

2,999
8,599

6
254

294

24

23

5,735
2,183

638
2,359

578

52

303

Wywóz rur do krajów Bliskiego Wschodu w czerwcu 1935

+  2,736 

— 6,416 

+  632

+  2,105 

+  284

+  28 

+  280 

r.
(. z e r w i i c 1 9 3 5

Ilość w tonnach Wartość w zl.

Palestyna 56,6 17,001

Egipt 43,5 52,617

Syrja —

Iran — ---

Turcja — --
Cypr — --
Irak 59,6 17,012
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H a n d e l  z a g r a n i c z n y  P a l e s t y n y

Handel zagraniczny Palestyny w marcu 1 935  r. 
w porównaniu z tymże okresem r. 1 9 3 4

Marzec 1934 Marzec 1935

w funtach palestyńskich

Przywóz ogółem 1,266,437 1,794,986
w tem towary 1,243.708 1,793,827

Wywóz ogółem 891,698 1,033,102

w tem towary 838,086 1,052,274

Reeksport 14,391 19,788

Tranzyt 24.023 36,680

Główne artykuły przywozu do Palestyny w marcu r. 1 9 3 j
w porównaniu z tymże okresem w 1 9 3 4  r .

A r 1 1 Marzec 1934 Marzec 1935
t y k u 1 y Kwintale Ł. P. Kwintale Ł. P.

Ryż 18,229 14,130 16,250 16,688
Pszenica 73,363 45,866 36,271 22,627
Mąka pszenna 28,968 23,330 29,268 27,838
Bydło (sztuk) 1,854 19.508 1,746 20,505
Cukier 12,183 9,944 17,344 12,969
Kartofle 11.578 7,903 17,555 11,764
Drzewo budulc. m3 7,013 14,044 29,369 64,929
Żelazo w sztabach i prętach 28,160 17,057 48,960 33,771
Rury i ich łączniki 12,360 25,374 74,370 126,628

Drzewo na skrz. pom. m 3 9,787 31,481 26,375 88,137
Przędza bawełn. 598 8,185 981 11,439
Tkaniny bawełn.

szare 724 5,085 951 6,864
bielone 696 9,305 813 10,116
farb. i druk. 1,866 33,503 2,746 44,530

Tkaniny wełniane 281 19,420 360 24,411

99 jedwabne 17 3 14,691 95 9,482

Benzyna (litrów) 2,848,678 14,523 4,159,400 22,544

N afta (litrów) 4,165,376 12,495 4,702,699 15,275

Papier do pakowania 1,288 2,297 2,099 3,755

Papier inny 5,464 9,111 5,414 9,142

Automobile (sztuk) 5,237 32,654 5,216 38,223
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Głów ne artykuły  w yw ozu z Palestyny w m arcu 1935 r .
w porów naniu z m arcem  1934 r .

Artykuły
Marzec 1934 Marzec 1935

Kwintale ŁP. Kwintale ŁP.

Wino (litrów) 82,644 3,079 114,802 3,205

Pomarańcze (skrzynek) 1,494,291 747,146 1,853,253 926,627

Oliwa 576 3,990 685 4,554

Migdały 20 99 3 10

Cement 320 87 380 1 1 2

Pończochy (pary) 18,312 390 25,236 757

Mydło 2,688 7,462 2,861 9,143

Zęby sztuczne — 3,398 — 2,740

Handel zagraniczny Palestyny w Marcu 1 935  r.

K r a j e

M a r z e c 1 9 3 5

w f u n t a c h p a l e s t y ń s k i c h

Przywóz W ywóz R eeksp. Tranzyt

W. Brytan ja 293,995 649,206 890 9,177

Niemcy 281 561 107.537 1,502 525

Francja 32,425 21,532 65 1,005

Włochy 48,321 685 392 1,366

Rumunja 165,622 33,514 --- —

Egipt 51,766 10,043 10,385 1,420

Syrja 82 636 — 3,882 —

Irak 21,989 593 594 332

Iran 4,225 20 94 —

Turcja 28,854 10 12 138

Arab ja 321 240 — —

Polska 65,549 16,446 53 27
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H a n d e l  z a g r a n i c z n y  E g i p t u

Handel zagraniczny Egiptu w czerwcu oraz w okresie styczeń-czerwiec
1935  r, w porównauiu z odpowiedniemi okresami i 934r.

CZERW IEC STYC EŃ-CZERW IEC
1934 1935 1934 1935

w f u n t a c h e g i p s k i e h

Przywóz ogółem 2,071,345 2,100,465 13,505,536 13,971,730

w tem towary 2,070,854 2,098,636 13.451,030 13,963,972

W ywóz ogółem 1,73',282 1,975,889 15,939,250 17,548,353

w tem towary 1,730,889 1,907,694 15,936,685 16,215,793

Reeksport 55,576 59,840 288,119 345,629

Główne artykuły przywozu do Egiptu
C z e r w i e c S t y c z e ń  — C z e r w i e c

r. 1935 r. 1934 r. 1935

Kwintale Ł. E. Kwintale Ł. E. Kwintale Ł. E.

Mąka pszenna 2,442 2,481 21,532 21,469 14,736 14,979

Winogrona — — 73 2 2 1 108 420

Węgiel 982,020 103,950 6,206,430 652,829 5,989 500 631,672

Benzyna 16,016 8,175 68.335 30,485 53,536 24,776

N afta 227,186 64,999 1,411,304 431,010 1,462,857 391,655

Tkaniny bawełniane 16,624 209,736 116,271 1,552.304 110.683 1,428,046

Żelazo i stal w sztab 63,161 38,960 424,649 234,360 455,263 279,157

Worki jutowe 11,127 30,769 58,063 150,484 48,755 127,166

Papier do pakowani. 9,840 8,884 69,005 66,270 67,151 66,329

Drzewo budulcowe 24,329 77,481 80,412 304,092 99,735 379,216
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Główne artykuły wywozu z Egiptu

Czerw ec S t y c z e ń — C z e r w i e c
r. 1934 r. 1934 r. 1935

Kwintale Ł. E. Kwintale Ł. E. Kwintale Ł. E

Bawełna surowa 
„Sakelłaridis" 30,853 239,926 421,551 3,097,459 262,353 081,116

„Ashmuni" 124,003 801,894 1,272,787 7,319,743 1,072,925 6,974,370

„Pilion“ 247 1,794 40,883 267,167 6,998 48,497

Inna 48,776 351,191 247,781 1,762,309 405,735 2.995,574

Ryż niełuszczony 6,478 5,182 83,861 55,363 64,108 49,912

Ryż łuszczony 32,939 36,278 266,047 265,797 193,235 216,266

Papierosy 213 16,541 1,327 100,123 1,593 112,125

Handel zagraniczny Egiptu w czerwcu i w okresie styczeń— 
czerwiec 1935 (w /g krajów)

C z e r w i e c 1 9  3 5 Styczeń — Czerwiec 1935

Przywóz W ywóz Reeksp' Przywóz Wywóz Keeks

w funtach egipskich

W. B rytanja 487,672 507,214 6,099 3,041,822 4,873,724 32,180

Francja 101,030 252,299 2,838 757,739 1,719,890 14,065

Niemcy 228,444 177,114 975 1,360,952 1,398,062 7,705

Włochy 118,514 95,789 5,215 709,144 1,042,589 28,575

St. Zjednoczone 106,485 63,516 10 0 704,341 706,861 2,295

Palestyna 9,767 37,772 9,883 77,009 265,075 71,228

Irak 1,265 15,036 559 51,000 103,394 3,368

Turcja 21,604 5,881 — 113,596 38,743 268

Iran 40,647 — 22 249,339 1,250 1,286

Polska 15,033 41,695 — 64.391 294,617 5
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R u c h  l u d n o ś c i  w  P a l e s t y n i e

I. Ogólna ilość przybyłych i opuszczających Palestynę.
Czerwiec 1935 Styczeń—Czerwiec 1935

O gółem Żydzi Ogółem Żydzi

P r z y b y l i  :

a) Imigranci 4,464 4,343 29.153 28,516

b) Powracający po nieobecności
powyżej jednego roku 151 99 884 532

c) Powracający po nieobecności
do jednego roku 4,685 1,473 23,447 7.087

d) Turyści przybyli 6,344 2,577 56,270 22.602

e) Turyści tranzytem 1,451 106 6,065 563

Ogółem 17,095 8,598 115.819 59.300

W y j e c h a l i :  
f) Opuszczający kraj na okres

powyżej jednego roku 79 36 307 146
g) Opuszczający kraj na okres

do jednego roku 6,214 2,564 27.494 9.549
h) Turyści wyjeżdżający 6,083 2,302 48.997 15.155

i) Turyści tranzytem 1,249 48 5,050 397

Ogółem 13,625 4,950 81,848 25,247

2 . Podział imigrantów według pici.
S t y c z e ń 1 9  3 5 Styczeń-Czerwiec 1935

Mężcz. Kobie­
ty

C hłop.| Dziew.
Mę żcz. K obie­

ty

C hłop.jD ziew ,

do 15 łat do 15 lat

Imigranci przybyli ogółem 1.499 1,900 543 522 10,332 12,567 3,127 3,127

w tem żydzi 1.476 1,841 526 500 10,176 12,276 3.027 3,037

Turyści zalegalizowani ja ­
ko imigranci 183 150 1 2 2 1 1,125 830 141 1 2 1

w tem żydzi 155 136 10 16 992 741 12 0 105

Ogólna ilość zarejstrowa-
nych imigrantów 1.682 2.050 555 543 11,457 13,397 3,268 3,248

w tem żydzi 1.631 1,977 536 516 11,168 13,017 3,147 3,1421
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III. Kategorje imigrantów i turystów zalegalizowanych.

Czerwiec 1935 Styczeń—- Czerwiec 1935

Imigt anci Tur. z alegal. Imigranci Tur. zalegał.
O gółem Żydzi j O gółem jżydzi O gółem żydzi O gółem żydzi

A (I) Kapitaliści (ŁP. 1000
i wyżej) 355 354 151 143 2,187 2,176 950 910

A (1)2 Członkowie rodzin
A (I) 377 376 54 54 2,403 2.400 360 348

A (II) Wolne zawody
(ŁP. 500) — — 1 1 3 3 4 3

A (II) 2 Członk. rodz. A (II) — — _ — 2 2 1 1
A (III) Rzemieślnicy (ŁP.

250) 17 17 1 1 181 181 20 18
A (III)2  Członk. rodz.

A (III) 28 28 1 1 306 306 6 6
A (IV) Osoby z min. do­

chodem ŁP. 4 .— 2 1 _ — 51 45 9 8

A (V) Osoby z kapitałem
ŁP. 500 — — __ — 9 9 1 —

A (V )2 Członk. rodz. A (5) — — __ — 9 9 — —

B(I) Sieroty — --- — 2 — —

B (II) Duchowieństwo 1 1 2 i 08 16 3 496 443 51 9

B (II)2  Członk. rodz. B (II) 254 254 13 2 1,079 1,076 13 12

B (III) Studenci 77 76 17 16 434 426 27 26
C Robotnicy 749 738 29 1 1 7,276 7.216 2 0 1 115
C(2 ) Członkowie rodzin C. 907 906 1 1 1 7,304 7,284 37 25
D. Członkowie rodzin

mieszkańców Palestyny 1,565 1,485 52 84 7,277 6,948 531 474
K. Osoby nie podlegające

ustawie imigracyjnej 2 1 — — — 134 2 6 2
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O b l e g r  p i e n i ę ż n y  w  P a l e s t y n i e
Ilość monet w obiegu w Palestynie w końcu czerwca 1935 r.

m onety w  obiegu

Ilość Ł.P.

Srebrne monety 
100 mils 
50 „

Wszystkie srebrne monety

2.445.000

4.700.000

244,500

235,000

Niklowe monety 
20 mils 
10 „
5 „

1.330.000

3.210.000

4.120.000

479,500

26,600

32,100

20,600

Miedziane monety 
2 mils 
1 „

Wszystkie niklowe monety

1.128,000

4.176,000

79,300

2,256

4,176

Wszystkie miedz, monety 
Wszystkie monety

6,432

565,232

banknoty w  obiegu

Ilość Ł.l>.

Banknoty 
ŁP. 100 

„ 50
„  io

5
1
0,5

Wszystkie banknoty

109

1,576

102,283
338,615

1,897,442

586,898

10,900

78,800
1,022,810

1.692.575

1.897.442

293.449

4,995,996
O g ó łe m  monety i banknoty 5,561.228
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R u c h  c e n

C e n y  za  a r t y k u ły  s p o ż y w c z e  w  P a lestyn ie  w  sierp n iu  19 3 5  r . 

(S p ra w o z d a n ie  B a rc la y s  B an k u )

Jero­
zolima Hajfa Jaffa Naza­

ret
Tel-

Awiw

w funtach palestyńskich

Ryż
Egipski „Dimyaty" za worek 100 kg.

„Rasheedy"
Angielski „Rangoon"
Włoski „Genoa“ „
Indyjski Padna .. 103 „

1,320

1,430

1,050
1,400

1,240

1,400

1,040
1,560

1,250

1.400 

1,000

1.400

1,360
1,460

1,080
1,450

1,280
1,400

1,000

Cukier
Crystal Java za worek 100 kg. 
Egipski za skrzynkę 25 kg.

1,750

0,510

1,600
0,500

1,650

1 , 10 0

1,650

0,525

Mąka
A ustralijska za worek 150 lbs. =

kg. 68,100 
Amerykańska za worek 140 lbs. =

kg. 63,560
Krajowa za worek 86 kg.

0,920

1,050
1 , 10 0

0,920

1,030

1 ,2 1 0

0,930

1 , 1 1 0

1,080

1,000

1,240
1,180

0,900

1,030
1 , 12 0

Oleje
Olej sezamowy za rottel 
Oliwa jadalna „ „
Olej „Shemen" „
(1 rottel = 2,884 kg. na płd Palestyny 
i 2,564 kg. na płn. Palestyny)

0,140

0,150

0,155

0 ,12 0

0,180

0,264

0.140

0,150

0 ,10 0

0,150

0,200

0,220

0.130

0,220

0,240

Masło
A ustralijskie za paczkę 200 gr. 
Krajowe za 1 Ib. = 4 5 4  gr.

0,063

0,125
0,066
0,144

0,070 0,075 0,070

0,140

Ser
Krajowy Tnuwa za 1 lb. = 4 5 4  gr. 
Krajowy arabski za 1 rottel

0,070
0,220

0,072

0,180 0,300 0,200

0,070

0,270

Mięso (za rottel) 
Baranina 0,240 0,200 0,180 0,200 0,420



Jero­
zolima Hajfa Jaffa Naza­

ret
Tel-

Awiw

w funtach palestyńskih

Kozie 0.180 0.180 0.150 0 1 5 0

Wołowina 0.240 0,280 0.170 0,240 0,360

Wieprzowina
a) krajowa 0,420 0.360 0,250

b) zagraniczna 0.480

Mleko (za rottel) 8,060 0.045 0.070 0,550 0,070

Paliwo
Olej parafinowy 4 galony 0,180 0,180

Węgiel drzewny za kan tar 0.180 2,500 1.500 3,000 1,850

Jaja
Krajowe za 100 sztuk 0.320 0,250 0.200 0,250 0.200

Syryjskie za 100 sztuk 0.180

Koszty utrzym ania w  Palestynie
K o s z ty  u trz y m a n ia  w  P a lestyn ie  ro d z in y  sk ła d a ją ce j się z 5 -c iu  o só b . 

(N a  p o d sta w ie  cen  d e ta lic z n y c h  20  z a sa d n ic z y c h  a r t y k u łó w )  
(P o d sta w a  —  sty c z e ń  19 2 2  =  100%)

Miesiąc Wydatki miesięczne Wskaźnik
%

Styczeń 1922 8,749 i 00

tt 1923 7,507 85,8

M 1924 6.818 76,8

tt 1925 7.682 87,8

tt 1926 7,220 82,5

»• 1927 7.230 82,6
tt 1928 6,882 78,7

>* 1929 6,626 75,7

tt 1930 6 ,0 10 68,7
1931 5,036 57,6

tt 1932 5,231 59,8

tt 1933 5,057 57,8

tt 1934 4,688 53,6
1935 4,872 55,7

Luty 1935 4,903 56,0

Marzec 1935 4,729 54,1

Kw.ecień 1935 4,739 54,2
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